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1.900 nauczycieli--Ośółem kilkanaście tysięcy funkcio- 
narjuszów państwowych wydalonmych z pracy 


zamknięcie 2000 szkół powszechnych 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
go” (Fr.) teletonuje: 

W przededniu 1 sierpnia, mi 
nisterstwo oświaty wysłało sze- 
reg wymówień. 

Redukcji uległo 1.990 nauczy 
<ieli i 22 urzędników w Cen- 
trali ministerstwa oświaty. 
W ślad za redukeją personelu 
uauczycielskiego musi nastąpić 

ZAMKNIĘCIE SZEREGU 

SZKÓŁ 
i to wtedy, kiedy brakuje do 
realizacji powszechnego naucza 
nia jeszcze 12.000 nauczycieli, 

Redukcja personelu nauczy- 
cielskiego zmusi ministerstwo 
oświaty 

DO ZAMKNIĘCIA OKOŁO 
BEE TT NIE ROTZOBEKA 


Marszałek Pilsudski 
wrócił do Sulejówka 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
go” (Fr.) telefonuje: 

Wczoraj popołudniu, o godz. 
5.15 pociągiem wileńskim przy- 
był do Warszawy wraz z rodzi- 
ną marszałek Piłsudski iz 
dworca odjechał do Sulejówka. 
Powodem nagłego powrotu p. 
marszałka do stolicy jest podob 
no fatalna pogoda w Pikilisz. 
kach. 


Do Moskwy wyjechał 
dziś 
b. minister Matuszewski 


Dziś rano pociagiem o godzinie 
4.10 wyjechał do Moskwy b. mini- 
ster Matuszewski. Podróż ma cha- 
takter prywatny. 


Drugi loi Zennelina 


w okolice podbiegunowe 


BERLIN, 1 sierpnia. (Tel. 
własny „Głosu Porannego“) — 

Na przyjęciu, wydanem we 
Friedrietshafen w dniu wczo- 
rajszym z okazji szczęśliwego 
ukończenia przez Zeppelina wy 
prawy polarnej, prof. Samojło- 
wiez oświadezył, że w najbliż- 
szym czasie sterowiee podejmie 
jeszcze jeden lot w okolice pod 
biegunowe, 


SZKÓŁ  /POWSZECH- 
NYCH. 

Wśród 22 urzędników Cen- 
trali, przeniesionych w stan 
spoczynku, znajdują się 5 mę- 
żatki, 2 naczelników wydziału 
6 wyższych urzędników z dokto 
ratem. Tyłko jedna urzędniez- 
ka jest prowizoryczna 
wszyscy €tatowi. 

Niemal wszystkim zreduko- 
wanym przysługuje prawa do 


emerytury. 
m 


2.060 


— 
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Zgodnie z planem usprawnie 
nia i potanienia administracji 
państwowej doręczone zostały 
wczoraj 
w wielu biurath państwowych, 
w stolicy i na prowincji, zwol- 

nienia urzędników. 

Zwolnienia te ograniczyły się 
do następujących resortów: 
skarbu, głównie w kaSach i u- 


W sejmie ożywi 


rzędach skarbowych oraz w 
kontroli 'skarbowej, w minister 
stwie eŚwiaty, które zwolniło 
niewvkwalifikowanych i prowi 
zorycznych _ nauczycieli szkół 
powszechnych, w ministerstwie 
spraw wewnętrznych. w sadow- 
nietwie oraz na kolej. gdzie 
pastwą redukcji padła większa 
ilość pracowników kontrakto- 
wych. A 


W mniejszych rozmiarach 
zwalniano pracowników prowi 
zorycznych i dniówkowych w 
innych resortach państwowych 
"Ogółem zwolniono lub prze- 
niesiońo na emeryturę kilkana- 
ście tysiecy funkcjonariuszów 
państwowych. 

Jeśli do tego dołączyć 
wymówienia w kasach chorych 
ubeznieczeniach, samorządach 

i w gospodarce prywatnej, 


życiu warstw pracowniczych i 
robotniczych Polski czarnemi 
zgłoskami. 


Najtragiczniejsze jest io, że 


redukcje te przypadają 

przed zimą i w czasie, {pły © ne 
zyskaniu innej, fakieikólwiek 
pracy, niema mowy. 


Podwyższenie podatków 
projektują urzędnicy na utrzymanie równowagł 
budżetowej 


Warsz, kor. „Głasu Poranne- i umożliwi rządowi utrzymanie 


go“ (Fr.) telefonuje: 

Imieniem związków zawodo 
wych pracowników = państwo- 
wych przyjęta była przez p. mi 
nistra skarbu Jana Piłsudskie 
go delegacja prezydjum zjedno 
czenia, która przedłożyla p. mi 
nistrowi szczegółowy miemorjał 
w sprawie poprawy bytu urzęd- 
ników państwowych i zrówino- 
ważenia budżetu, 

Memorjał ten przewiduje po 
wiekszenie dochodów państwa- 
wych © zgórą 200 milionów zio 
tych rocznie, 

Suma ta pozwoli na stabiliza 


dzień 1 sierpnia zapisał się wleję płac i etatów urzędniczych 


hudżetu w granicach niezmniej 
szenych. Związki urzędnicze 
proponują epodatkowanie ta- 
warzystwa wyścigów konnych, 
podniesienie opłat od spadków 
i darowizm, upaństwowienie re- 
jentów i stanowisk komorni- 
ków. podniesienie progresji po- 
datku dochodowego od tan- 
tiem i pensji dyrektorskich 
oraz ogólne podniesienie podat 
ku dochodowego od uposażeń 
pracowniczych o 100 proc. 

Ta ostatnia podwyżka przye« 
niosłaby skarbowi państwa zg6 
ra 100 milionów złotych. 


Obrady klubu B.B. -- Żądania klubu narodowego i zwołanie 
sesji sejmu -- inne kluby 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go" (Fr.) telefonuje: 

Jak zwykle każdego pierw- 
szego, gmach sejmu, opustosza 
łv całkowicie podczas ferji par 
lamentarnych, zatętnił życiem. 
Przybyli posłowie i senatoro- 
wie niemal ze wszystkich klu- 


bów. , 
Klub B.B. 


Na wczorajsze posiedzenie 
zwoływano klub dwukrotnie, 
akcentujac konieczność przyby 
cia. Mimo to jednak udział 
członków jest stosunkowo nie- 
liczny. Na początku posiedze- 
nia powitano oklaskami wraca 
jacego do klubu prezesa, b. pre- 
mjera płk. Sławka. Pa ustąpie- 
niu z rządu udał się ondo Fran 
cii na Riwjerę, ażebv wvpo- 
cząć, skąd powrócił przed tvgo 
dniem. ä 

Punktem najważniejszym ab 
rad był referat wiceministra 


spraw wewnętrznych, p. Kor- 
czaka. który omawiał sprawę 
samorządów, kryzys w samorzą 
dach i zasady małej ustawy sa- 
morzaądowej, którą ministerjum 
spraw wewnętrznych  opraco- 
wuje. 

W rozmowach prywatnych 
posłowie B. B. poruszyli spra- 
wy kryzysu finansowo - gospo- 
darczego kraju, wiążące się z 
tem redukcje i perspektywy na 
przyszłość, ale równocześnie 
wyrażali przekonanie, że spraw 
tvch na posiedzeniu plenarnem 
nie będzie można poruszać. 


Klub Narodowy 


Na posiedzeniu stronnictwa 
klubu narodowego pod prze- 
wodnictwem pos. Róga posta- 
nowiono domagać się od sejmu 
+ senatu: 

1. Obniżenia ciężarów podat- 
kowych państwowych i samo- 
rządowych. 


2. Moratorjum lub umorzenie 
należności od wsi dla Banków 


państwowych, tak z tytułu zwy | chodzącym kongresem 
z tytułu | mictwa. 


kłych pożyczek, jak 
należności za parcelację grun 
tów państwowych. 


3. Przeznaczenia odpowied- 
nich sum na wykupienie zboża 
w celu zabezpieczenia cen mi- 
nimalnych, opłacających kosz 
ta produkcji rolmej, 


Klub dał wyraz swemu prze- 
świadczeniu, że wobec katastra 
falnego położenia państwa, se 
sja sejmu winna być jaknajry: 
chlej zwołana. 


Stronnictwo Ludowe 


odbyło również w godzinach po 
fudniowych swoje plenarne po 
siedzenie. Na zaproszenie pre- 
zydjum b. poseł mec, Łypace 
wiez wygłosił obszerny referat 
o sytuacji gospodarczej i finan 
sowej państwa. 


| 


Pozatem omawiano sprawę 
organizacyjne, związane z nad- 
stron- 


P. P. S. 


zbierze się dopiero we wtorek 
po powrocie delegatów partjĵi 
ze ziazdu II międzynarodówki, 
odbywającego się w Wiednin. 
Na zjeździe tym są m. in. obec 
ni przywódcy klubu PPS., jak: 
Niedziałkowski, Lieberman i 
Żuławski. l 


rA REII a TUE PEE PAACZAJ CY TYPE 


Hugenherg u Hinden- 
hurga 


BERLIN, 1 serpnia. (Pat.) — 
„Boersen Zeitung“ donosi, że 
przywódca niemiecko - narodo 
wych Hugenberg przyjęty był 
na dłuższej audjencji przez 
prezydenta Hindenburga. 
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ŁÓDZKA CANBERRA 


Instytucja Z. U. P. U. wybu-| chwilę pobyłu w domu. A jed- 
dowała domy mieszkaniowe. — | nak niema reflektantów ma roz 


Kierowała się najszezytniejsze- 
mi pobudkami. 


daje się we maki społeczeń- 


,koszne mieszkania przy ul. N.- 
Cóż bardziej| Pabianickiej. Może za daleko? 


— Nie, bo są łaey, co mieszka- 


stwu, jak nie głód mieszkanio-| ją w znacznie większej odległo- 


wy. Ludzże jedzą naogół nieźle; 


ubierają się jako tako; ale mie-| komunikacji tramwajowej. 


szkają — w strasznych warun- 
kach. Niema bodaj pilniejszego 


ści od centrum i bez dogodnej 
Więc jakiż tego powód? 
Oto ten, że jesteśmy zbyt 


zagadnienia w Polsce. A więe| biedni, aby korzystać z dobro- 
zakład ubezpieczeń pracowni- | dziejstw, jakiemi nas poczęsto- 


ków umysłowych — wychodząc 
z tych słusznych założeń, za 
pieniądze znajdujące się w jego 
rozporządzeniu postanowił 
wznieść kompleks domów w 
Łodzi. Rzecz nader chwalebna. 
Obecnie lokale zostały wykoń- 
ezone i są gotowe do oddania 
lokatorom. Ale cóż się okazu- 
je: niema na nie reflektantów. 
Na 292 mieszkania wpłynęło za 
ledwie 84 zgłoszenia. 

Człowiek nieświadomy sto- 
sunków byłby przekonany, że 
Łódź jest rajem  mieszkanio- 
wym. Widocznie mamy dosta- 
teczną podaż mieszkań, widocz 
nie wszyscy są w posiadaniu 
idealnego dachu nad głową, je- 
Śli nikt nie chce wynająć świe- 
żutkich nowoczesnych, ideal- 
nych pod względem  zdrowot- 
nym lokali z ubikacją i łazien- 
ką. A jednak wiemy, że jest ina 
czej. Ludzie mieszkają  ezęsto 
gorzej od zwierząt — po kilka- 
naście osób w jednej izbie, w 
wilgotnych, zatęchłych norach, 
w piwnicach i na poddaszach. 
Przegniłe schody, zbutwiałe po- 
diogi 1 sufity grożą nieraz za- 
waleniem. Urządzenia kanaliza 
cyjne nie działają,  słóńce nie 
dochodzi. Głośne i niekultural 
ne sąsiedztwo zatruwa każdą 


W. Dufkiewicz 


specjalista 
chorób skórnych i wenerycznych 
PIOTRKOWSK A50 


PO WRÓCIŁ 


Dr. Trawiński 


chirurg 


powrócił. 


wano. Inteligent pracujący mie 
szka źle, robotnik często jesz- 
cze gorzej, ale żadnego z nich 
nie stać na opłatę czynszu w 
nowych domach. Nędza, stara 
polska nędza, spotęgowana sza- 
lejącym kryzysem sprawia, że 
piękne pierwszorzędnie wyko- 
nane izby wabią swemi luksu- 
sami, ale hez skutku; niema a- 
matłorów na mieszkania. W 
600.000-ej Łodzi, w której jak 
wykazują statystyezne oblicze- 
nia brak jest wielu tysięcy izb 
aby zaspokoić całkowicie głód 
mieszkaniowy, nie można zna- 
leźć 300 rodzin, któreby załud- 


nily domy Z. U, P. U. A mo- 
że właściciele chcą ciągnąć z 
mich jakieś horendalne zyski? 
I to nie. Jak twierdzą kierow- 
nicy zakładu mieszkania kalku 
lowane są według najniższych 
norm, amortyzacja budynków 
rozłożona na poważną ilość 
lat; — jako instytucja społecz 
na zakład pragnie mieć jedynie 
zabezpieczony włożony kapitał 
i godziwe oprocentowanie — o 
żadnym zarobku niema mowy. 
I pomimo to zgłosiło się zale- 
dwie kilkadziesięcu kandyda- 
tów na mieszkania. 

Jakaż głęboka tragedja bije z 
tych faktów, W jakiem okrop- 
nem świetle przedstawia się sy- 
tuaeja naszego pracownika fi- 
zycznego i umysłowego! 

Dlaczego jednak instytucja 
ubezpieczeń socjalnych, przystę 
pująe do budowy, nie przewi- 
działa tej paradoksalnej sytua- 
cji? Dlaczego, studjując grunto- 
wnie nasze stosunki, nie potra- 
fiła z góry przygotować się na 


podobną możliwość? Czyż wol- 


no było puszczać się na impre- 
ZĘ, która oprócz strat niec w.ę- 
cej nie przyniesie? 


Przypomina to przedsięwzię- 
cie — tout proportion gardee — 
na dalekim konłyneneie Au- 
strałji. Rząd australijski posta- 
nowił wybudować nową piękną 
stolicę. Kosztem setek miljonów 
funtów szterlingów wzniesiono 
w szczerej pustyni nowoczesna 
metropolję - miasto, mające być 
cudem cudów, niespotykanem 
na calej kuli ziemskiej, Kolos 
ten obfieie ozdobiony piękne- 
mi budynkami, przystrojony bo 
gato parkami, poprzecinany sze 
rokiemi ulicami fi artystyeznie 
rozplanowanemi placami, miał 
stanowić istny raj na ziemi, 

I oto gdy budynki stanęły już 
pod dachem, gdy wszystko by- 
$%o przygotowane na przyjęcie 
ludności, która miała ożywić 
martwe mury, a rząd zaczął na- 
woływać do osiedlania się w 
Canhberrze, bo taką nazwę da- 
no nowej stolicy, okazało się, 


31 milionów funtów szterlingów 


wywieziono w ciągu 10 dni z Anglji do Francji 


Angielskie sfery bankowe za 
niepokojone są zjawiskiem ma 
sowej ucieczki złota do Fran- 
cji. Codziennie kilka samolo- 
tów, obładowanych jaszezami 
złota odłatuje na kontynent cu 
ronejski. Samoloty te są spe- 
ejalnie przystosowane do tego 
rodzaju drogocennej podróży. 
Kadłub aeroplanu wykonany 
jest ze specjalnego metalu, któ 
ry stanowi skuteczny pancerz 
przeciwko pociskom. Pilot i 
mechanik uzbrojeni są od stóp 
do głów, oprócz tego na każ- 
dym samolocie umieszczona 
jest radjo-stacja, aby w razie 
wypadku zaalanmować brzeg. 
U wybrzeża angielskiego stale 
stoi pod parą kilka okrętów, 
które gotowe są na pierwszy 
sygnał pospieszyć z pomocą. 

Prasa angielska poświęca 
wiele miejsca wysyłaniu złoła 
do Francji. Jeżeli tak dalej po 
trwa — pisze „Daily Herald“ 
— to postanowienia konferen- 
eji londyńskiej nie będą mogły 
być wprowadzone w życie. W 
ciągu ostatnich 10 dni z Anglji 


i - TRE 


DŹWIĘKOWY 
Kino-1eatr 


Dziś i dni aaa 


Fascynujący dramat erotyczny wytwórni Uni- 
versal Pictures Corporation p. t, 


Kobiety Z PrZESZŁOŚCIĄ 


Ilustrujący dzieje żądnych użycia dziewcząt wielko- 
miejskich oraz tragedję dwuch sióstr, kochających 
jednego mężczyznę. Role główne odtwarzają: 


Paulina Starke, Barbara Kent 
i Ben Lyon. 


Nad program: Groteska kreskowa I ak- 
tualności krajowe. Początek seansów o g. 6 pp. 
w soboty i niedziele o 12-ej w poł. 

Ceny miejsc zł. 1—, 1.50 i 2—. 

W soboty i niedziele od 12 do 3 po 50 gr. i 75 gr. 


Karty premjowe po zł. 1 na wszysfkie miejsca 


do Francji przewieziono zęgórą 
31 miljonów funtów. Francu- 
skie banki wycofują «woje 
wkłady z Banku Angielskiego, 
żądając wypłaty we. frankach 
lub w złocie, 


Ucieczka złota jest objawem 
wysoce niepokojącym i mimo, 
że w kasach Banku Angielskie- 
go znajduje się jeszcze 211 mi- 
ljonów funtów, należących do 


Początek nowej epok! w dzie- 
jach lecznictwa to utrwalone pre- 
paraty roślinne. Takim utrwalonym 
preparatem jest MUTABOR-RAWSKI 
złożony wyciąg w postaci kropel. Le- 
czy radykalnie: biegunkę, uporczy- 
we rozwolnienie, katar kiszek o- 
raz nerwicę narządów trawienia. 
Skład główny: Apteka Magisfra 
J. RAWSKIEGO, Warszawa, Mar- 
Jańska 12 (róg Twardej). 


Morean 


były prezydent Banque de France 

mianowany przez Bank wypłat mię 

dzynarodowych członkiem komisji 

do zbadania sytuacji finansowej 
"| Niemiec, 


Wł. Polakowski 


przyjmuje od 4—5. 
Choroby kobłece, połoźnictwo. 


WOPR POERI EE OE RÓERÓRERÓ Piotrkowska 113, tol. 127-10, 


Francji, gubernator Banku 
Montagu Norman oświadczył, 
iż Bank Angielski będzie zmu- 
szony poczynić energiczne za- 
rządzenig w celu" ograniczenia 
wywozu złota do Europy. Jed- 
mym z powodów ucieczki złota 
jest spekulacja, polegająca na 
tem, iż kurs funta angielskiego 
na giełdzie paryskiej 
szy, niż w Londynie, spekulan- 
ci więc kupują funty w Pary- 
Żu, które następnie zmieniają 
na franki lub złoto w Londy- 
nie. 


Jak donoszą ostatnie depe- 
sze, pomiędzy rządem francu- 
skim a Bankiem Angielskim 
doszło do porozumienia, na 
podstawie którego Anglja ma 
otrzymać w Banku Francuskim 
20 milj, fr. kredyt redyskonto- 
wy oraz Bank Francuski ma 
interwenjować na rzecz funta 
na giełdzie paryskiej. 

Przypomnieć należy, że tak 
wczoraj donieśliśmy, Bank An- 
glji w zwiazku z odpływem zło 
ta podniósł stopę dyskontową 
z 3.5 na 4.5 proc. 


jest niż“ 


I-szy Dźwiękowy Kino-Teatr w Łodzi 


pySPPLENDID"" 


że niema amatorów na palace 
i ogrody, Nikt nie spieszył sie 
z zajmowaniem mieszkań w 
idealnie pomyślanem mieście 
Nie pomogły obietnice rozlicz- 
nych ulg i zachęty rządu 
domy stoją pustkami, a na uli- 
cach ledwie spotkać można 
rzadkiego przechodnia. Miljony 
funtów poszły na marne, Can- 
berra stanowi osobliwość, ale 0- 
sobliwość ujemnej natury. 


E 

Zakład ubezpieczeń pracow- 
ników umysłowych tłumaczy 
się, że wszystkiemu jest wi- 
nien kryzys. Że gdyby nie ta 
niespodziewana klęska, wszyst- 
ko byłoby, w; najłlepszem po- 
rządku, a reflektantów znala- 
złoby się kilkakrotnie więcej 
niż mieszkań. Życie mówi jed- 
nak zupełnie co îmnego, 

Już w swoim czasie dokolt 
mieszkań w domach miejskich 
na Polesiu toezyła się dyskusja 
na temat komornego i wskazy- 
wano, że lokale, kalkulowane 
według klasycznych zasad do- 
chodowości i oprotentowania 
są niedostępne dla człowieka 
pracy. Zagadnienie to nie stano 
wiło więc nowości dla zakladu 
ubezpieczeń i bynajmniej nie 
trzeha było być  jasnowidzem, 
aby jeszcze przed rozpoczęciem 
budowy zdawać sobie sprawę 
z grożących konsekweneji, 

Ohdarzono nas  mleszkania- 
mi, z których nie jesteśmy w 
stanie korzystać. Pokazano 
nam szczęście, ale nie uczynio- 
no go dla nas dostępnem. 

JAN UBACH. 


Tii- 
Kochanek 


tragedja człowieka, 
walczącego o mi- 
łość swej żony. 


Powyższy film tak dawno oczeki- 
wany już wkrótce w „Casinie** 


Dziś i dni następnych! 
Wspaniałe arcydzieło Oszust Z Texasu 


nieme p, t. 
Film osnuty na tle pełnego przygód i niebezpieczeństw życia 
Dalekiego Zachodu. tytułowej roli, niezrównany 


GARY COOPER < Fay Wray 


urocza 
NAD PROGRAM: ER wna, 


tryskająca humorem, komedja p. t. Poskromienie flirciarki 


W ol st: peta CLARA BOW 


życia, czarująca 
UWAGA: Obraz jest ilustrowany przez wielki doborowy zespół 
muzyczny pod batutą p. BAJGELMANA 


Początek o godz. 12 w poł. 
od g. 12—4 ceny miejsc 45 £r. 
il zł. 


od g. (rej Zł. 1, 160, 2 | 2.50 


Nr. 20% 


Karykatury poli 


NIA 


i, 
+, 
g 


Dr. Eckener 


kierownik wyprawy Zeppelina 
do krajów podbiegunowych 


Zs 


aż 


U ludzi z nieregularnem daia-! 
tantem serca, szklanka naturalnej 
wody gorzkiej Franciszka - Józefa 
stosowana codziennie zrana naczczo 
powoduje lekkis wypróżnienie. 
raz. 


Tylko w Sfrze 
szycach 


doszło wczoraj do starć 
policji z komunistami 


Według nadchodzących wia- 
domości z całego kraju wczoraj 
szy dzień antywojenny, zaini- 
cjowany przez komunistów, mi 
val wszędzie spokojnie, nie do: 
puszczono nigdzie do demon- 
stracji, skończyło się jedynie 
na wywieszeniu paru <czerwo- 
nych szłandarów z antypań- 
ktwawemi napisami oraz roz- 
rzwceniu ulotek. 

Jedynie w Strzemieszycach 
demonstranei w liczbie okobo 
100 osób zgromadzili się przed 
urzedem gminnym. gdzie wybi 
li szyby, a interwenjujących 
policjantów obsypali kamienia- 
mi. Na kolonji Sulno tłum za- 
atakował policję kamieniami, 
policja zrobiła użytek z broni 
lekko ra- 


palnej. Kilka osób 
niono. 
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"Wrażenia Shawa z Rosii 


z 
— 


Sensacyjne wynurzenia w drodze powrotnej w przejeżdzie przez Warszawę 


Wyraźne sympatie dlia Sowietów i ustroju bolszewickiego 


Bernard Shaw, w drodze z Mo- 
skwy przejeżdżał przez Warszawę. 

Przedstawiciele prasy znaleźli 
się o godz. 21 min. 54 na dworcu 
gdzie oczekiwali również na zna- 
komitego pisarza ambasador an- 
sielski Erskine, konsul Savary, tłu- 
macz dzieł Shawa na język polski 
Florjan Sobieniowski, reż. Ryszard 
Ordyński i korespondenci wąrszaw 
scy pism zagranieznych, 

Shaw wygląda zadziwiająco do- 
brze. Krzepki, rzeżki, ruchliwy, ce- 
ra świeża, opalona, oczy błyszczą. 

Dziennikarze otaczają kołem Ber 
narda Shawa i zapytują o wraże- 


nia z jego podróży do Sowietów. 

Shaw zapytany, jak się w Bol- 
szewji ezuje chłop rosyjski odpo- 
wiąda: 

— Tam nie ma żadnych klas... 
Niema chłopa, Jest tylko robotnik, 
Pracujący na roli, mający najpiek- 
niejsze nadzieje na przyszłość, pod- 
cząs gdy w krajach burżuazyjnych 
z wytwórczości robotnika żyją 
wszyscy inni.. 

— A jak tam sprawa wyżywie- 
wienia? 

— Nie strasznego. W Rosji nie- 
ma głodu. Robotnik zadawala się 
kapustą i chlebem. Ja sam jestem 


jaroszem į jak państwo widzicie po 
mimo moich lat czuję się doskona 
le. 

— Istotnie jest jaroszem — mó- 
wi szeptem Ryszard Ordyński — 
jada same jarzyny — bardzo podle 
zresztą przyrządzone, prosto z wo 
ÀF... 

Dalej Shaw oświadczył, że 
Europa popełniła wielki błąd, przy 
stępując tak późno do kooperacji 
finansowej z Rosją Sowiecką, a 
przez odmówienie jej we właści- 
wym czasie kapitałów zmusiła ją 
do „nazbyt energicznej rewolucji”. 

— Czy pan o swoich wrażeniach 


50 milji 


mów funtów szferi. 


otrzymuje Bank Angielski od Francji i Azaezrzkci 


Umowa ma być dziś ostatecznie podpisana 


PARYŻ, 1. 8. Jeden z dyreklo- 
rów Banku Anglii, sir Roberts Kin 
dersley, przybył wczoraj wieczo- 
rem celem Wznowienia rokowań z 
Bankiem Francji w sprawie udzie- 
tenia angielskiemu bankowi emit- 
syjnemu kredytu redyskontowego. 

Z wczorajszych rozmów wynika, 
że porozumienie nastąpiło i że wiel 
kie banki francuskie wezmą udział 
w projektowanej pomocy dla Ban- 
ku Anglji. Definitywny układ Zo- 
stanie zawarty w ciągu dnia dzi- 
siejszego. 

Bank Francji, w porozumieniu z 
Federal Reserve Bank, udzieli Ban 
kowi Anglji kredytu w wysokości 
50 miljonów funtów szterlingów. 

Warunki finansowe tej tranzak- 
cji mają być bardzo Korzystne. 
Fracuska transza kredytów ma być 
pokryta zarówno przez Bank Fran- 
cji jak i wielkie banki prywatne. 
Dzienniki paryskie wyrażają żywe 
zadowolenie z powodu pomyślnego 
zakończenia rokowań  finasowych 
z Anglją. - 

„Matin” podkreśla z naciskiem, 
że po raz pierwszy Francja i Stany 
Zjednoczone zdołały się porozu- 
mieć w dziedzinie finansowej i że 
biorą udział w tranzakcji na rzecz 
Banku Anglji na stopie zupełnej 
równości. 


PARYŻ, 1, 8. (PAT). „Exeelsior” 
mówiąc o porozumieniu w sprawie 
otwarcia dla Anglii kredytów w 
wysokości 50 miljonów funtów 
szterlingów przez Bank Francuski 
i amerykański Federal Reserve 


Er 


Wystep nieznanego zapaśnika 


w turnieju zapaśniczym w cyrku sportowym 


Wezorajszą mfbliczność tłumnie 
żapełniająca cyrk miała  nielada 
sensację. Po prezentacji ukazał się 
na ringu potężnie zbudowany jego- 
mość, który zażądał walki z treng- 
rem łódzkiej Bar Kochby. Wobec 
tego, że Krauzer jeszcze onegdaj 
wycofał się z  turniejn, sędziowie | 
dali mu za przeciwnika niemca | 
Steinke. W 6 minucie potężny atle- 
ta rzucił niemca na obie łopatki. 
Podkreślić należy, że nieznajomy 
atleta nie chciał wyjawić swego 
nazwiska i pochodzenia, które zo- 
howiązał się zdrądzić w razie po- 
tażki. 

Sasorskt — Pietrzak: Byly 
mistrz polskich amatorów w 6-6] 
minucie pokonał Pietrzaka, które- 
mu niewątpliwie odechce się wal- 

Jago — Luppa: groźny kandy* 
dat do pierwszej nagrody, Jago, wl 


9 minucie zwycięża Luppę. 

Stibor — Martynoff: wynik remi 
sowy. 

Saint Mar — Szezerbiński: z pa- 
ają walczący franenz po ostrej wal 
ce w 14 minucie zwyciężył Szczer- 
bińskiego. Po walec francuz żądał 
udzielenia mu walki amerykańskiej 
ze Sztekkerem, w której niema 
chwytów niedozwolonych, a zatem 
szanse będą równie, 

Pinecki —  Poscholf: atrakcja 
wieczoru. W ciągu godziny rezulta 
tu nie osiągnięto wobec czego wal 
ka przeszła na punkty. W ciągu 10 
minut, stosunkiem punktów 8:2 zwy 
ciężył Poschoff, 

Dziś, w niedzielę: odwetowa i de 
cydująca: Saint Mars — Pinecki, 
Decydująca Stibor — Jago. Sstek- 
kèt — Poschoff. Martynojł 
Szezerbiński. Sasorski =- W: 


Bank uważa, że wysokość tej su- 
my nie oznacza bynaśmniej że odpo 
wiada ona potrzebom Banku An- 
gielskiego. Chodzi o to, ażeby 
przez potężny kredyt zapobiec 
wszelkiej spekulacji. Prasa przyj- 
muje ze szczerem zadowoleniem po 
rozumienie jako objaw solidarnoś- 
ci francusko - angielskiej, pozba- 
wionej jakiejkolwiek ubocznej my 
śli politycznej. Skądinąd „Petit Pa 
risien” podaje, iż przedstawiciele 
finansów niemieckich prowadzą w 
różnych miejscach rokowania, m. 
in, finansiścj reprezentujący Deu- 
tsche Bank odbywają narady z Mo 
retem. 


LONDYN, 1 sierpnia. (Pat.) 
Ogłoszone dziś sprawozdanie 
mianowanego przez rząd w dn. 
11 lutego komitetu gospodar: 
czego zaleca szereg oszczędno- 
ści w wydatkach na ogólną su- 
me 96 i pół miljona f. szterl. 
w okresie całego roku. Komitet 
zaleca m in. zredukowanie o 20 
proc. wydatków na odszkodo- 
wania dla bezrobotnych, co da 
ogółem oszczędności, wynoszą- 


szterl. 
rozwa- 


ce 66 i pół miljonéw f. 
Pozatem sprawozdanie 

żą zagadnienie rozłożenia <cięża 
rów na obrone jmoeriuim, 


| 


jak 
również probłeniat, czy moil- 
we jest wprowadzenie zmian 
w celu zmniejszenia wydatków 
na obronę morską bez naraża- 
nia na szwank bezpieczeństwa 
narodowego. 

Wśród oszczędności. zaleco- 
nych przez komitet,  figuruja 
m. innemi pozycje: w budżecie 
uposażeń j emerytur w armii 
i marynarce — 2.690.000, w 
w budżecie oświatyv—18.600.000 
w budżecie budowy dróg — 
7.865.000 Ł. Co się tyczy upo- 
sażeń funkcjonarjuszów służby 
cywilnej, to komisja nie czuje 
się uprawniona do zalecania 
ich redukcji, wobec już doko- 
nywanych redukcji proporcjo- 
nalmie do obniżenia sie kosztów 
utrzymania. 

Sprawozdanie komitetu ma 
być zbadane podczas wakacji 
parlamentarnych przez t. zw. 
komitet pięciu, w którego skład 
wełdą: Mac Donald. Snowden, 
Henderson, Thomas i Graham. 


z Rosji opowie świątu? 

— 0! tak, ale za bardzo wysoką 
cenę!.., 

Dowiadujemy się, że artykuły 
Shawa z pdoróży rosyjskiej prze- 
znaczone są dla bogatego koncer- 
nu Hearsta, 

Shaw zaznacza w rozmowie, że 
zawsze był jako zwolennik teorji 
Marksa komunistą, jeszcze przed 
Leninem. 

Pożegnawszy dziennikarzy Shaw 
wchodzi do swego przedziału w wa 
zie sypialnym w towarzystwie So- 
bieniowskiego. 

Teraz dziennikarze otaczają La 
dy Astor, która z kolei opowiada 
o swoich spostrzeżeniach... 

— (o pani myśli o obecnej sy- 
tuacji kobiety rosyjskiej? 

— Widziałam rzeczy zadziwiają- 
ce, ale także rzeczy straszne.. 

— Jestem przekonana — ciągnie 
dalej Lady Astor, — że Rosja nie 
myśli o wojnie, że nie pożąda ani 
jednej piędzi waszej pięknej ziemi 
polskiej, którą zachwycałam się w 
przejeździe., RoSja musi jeszcze 
zdebyć sama siebie, nie może tedy 
myśleć o żadnych pFodbojach... 

Wytchcdząc z tego założenia La- 
üy Astur wyrażą ubolewanie z po- 
wodu zbrejeń, jakie zaobserwowa- 
la na świecie. 

— zy państwo 
się choc 


szawie? 


nie zatrzymają 
przez kilka godzin w War 


— Niestety, nie. czego csobiścia 
bardzo żałuję, ale brak czasy staje 
temu stanowczo na przeszkodzie, 
Shaw musi Koniecznie 2 sierpnia 
być łaż w Londynie... To wpłynęło 
równieź na skrócenie naszego poby 
tu w Rosji, i 

Na mimutę przed adejsciem po- 
ciągu Shaw wychodzi z wagonu i 
przechadza się z p. Sobieniowskim 
po peronie, 

Pomimo, że wieczór jest chłodny 
sędziwy pisarz nie wkłada żadne- 
go okrycia. Widocznie nie boi się 
przeziębienia, 

— 0 czem pan rozmawiał z Sha 
wem? — zapytują Sobieniowskiego 
kiedy express już odszedł, 

— 0 sprawach czysto literackich 
O 30-tomowem wydaniu dzieł Sha- 
wa, o najświeższej jego sztuce, któ 
ra nie jest jeszcze skończona. Nie- 
wiadomo też w jakiem mieście od 
będzie się premjera, bo prócz Lon= 
dynu szereg miast ubiega się o to 


i 


Zniesienie ograniczeń płatniczych 


masiąpi w Niesmczech od Środy 


BERLIN, 1 sierpnia. (Pat.) — 
Jak donosi biuro Gonti, dotych 
czasowe ograniczenia w obro- 
tach płatniczych będą, począw- 
szy od poniedziałku, częściowo 
zniesione, zaś począwszy od 
środv następnego tygodnia za- 
prowadzony ma być normalny 
tryb bez ograniczeń. Nie þe- 
dzie się to odnosić do kas ©- 
szczednościowych, których wy- 
płaty w dalszym ciągu podle- 


gać bedą pewnym _ogranicze- 
niom, 
Obicg banknotów Banku 


Rzeszy podniósł się w między- 
czasie do wysokości 4,4 miljar: 
da maret £ w wykazie na ul- 
timo oczekuje się sumy 4,6 mil 
jarda marek. Pieniądze żyrowe 


ejuuzy |zwiexnawiy się o 200 miljonów 


marek Zasób dewiz podniósł 
się od 24 lipca o 80 miljonó 
marek, I 


BERLIN. 1 sierpnia. (Pat.) == 

Bank Rzeszy donosi, że rząd 
niemiecki zamierza ogłosić za- 
kaz wywozu marek niemiec- 
kich zagranicę. Projektowany 
jest pozatem zakaz dokonywa: 
nia tranzakcji walorami zagra- 
nicznemi oraz nowe zarzadze- 
nie, dotyczące operacji dewizo- 
wych. które poddane mają być 
kontroli specjalnego komisarza 
rządu 


N. JORK, 1 sierpnia. (Pat.)--- 
Przedstawiciele głównych þan- 
ków amerykańskich zebrali się 
wczoraj wieczorem w Federal 
Reserve Bank i omawiali ostat- 


nio wiadomości, nadesłane 
przez prezesa Reichsbanku w 
sprawie kredytów krótkotermi- 
nowych. Jak się dowiaduje a- 
gencja Reuter, propozycje nie- 
mieckie uważane są zasadnicza 
za słuszne | rozważne, zwłasa- 
cza propozycja, dotycząca prs- 
longaty kredytów na okres 4 
miesięcy zamiast 2 lat, jak to 
proponowano pierwotnie. mn 
Prawdopodobnie bankierzy -a- 
merykańscy przed zawarciem 
ostatecznego układu wysuną ze 
swej strony kontnpropozycje. 


Edison umierający ? 

NOWY JORK, 1 sierpnia. —* 
(Pat.) — Stan zdrowia Edisona 
iest krytyczny, 


bord Kylsani 


były dyrektor towarzystwa okręto 

wego „Royal Mail”, skazany na 

rok więzienia za fałszerstwą į ma- 
chinacje bilansowe. 


Dr. Gessler 


b. minister Reichswehry mianowa- 
ny został komisarzem ochotniczej 
służby zdrowia, 


> 
Drugi Karlsbad 


w Czechosłowacji 


Na Słowaczyźnie, bogatej w 
śródła mineralne, prowadzone 
są w ostatnim czasie prace 
wiertnicze celem odkrycia no- 
wych źródeł wód leczniczych. 
Wiercenia dokonywane są w 
okolicach Keżmarku w północ- 
nej Słowaczyźnie, gdzie wpraw 
dzie istnieją już kąpiele Rożba- 
chy Wysokie, ale są one do- 
tychczas nie odpowiednio wy- 
korzystane, Kąpiele te leżą w 
majątku hr. Zamoyskiego. 
Przy ostatnich wierceniach od- 
kryte zostały źródła, które wy- 
dają wodę, swemi własnościa- 
mi dorównujące wodzie karls- 
badzkiej. Źródła te są o wiele 
większe, gdyż w jednej sekun- 
dzie wytryskuje 38 litrów. W 
miejscowości tej bawi obecnie 
ekspedycja lekarzy i geologów. 


którzy przepowiadają tej miej-| kich powieściach, 


scowości wielką przyszłość. 


| na próba 


* f| nami pokoju — jeśli 
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złowiek, któremu pozosfał rok życia 


Niesamowite męki fizyczne i psychiczne nieuleczalnie chorego dziennikarza 


Lekarz, ciężko oddychając 
osunął się na swój fotel. Prze- 
szło godzinne badanie, godzin: 
wytrzymałości ner- 
wów, było skończone. Pałające 
gorączką oczy pacjenta wyra: 
żały nieme pytanie: Wyzwole- 
nie, czy zagłada? 1 

— Jeśli mam panu powie- 
dzieć prawdę... — zaczyna Je- 
karz. c 

— Pan mnie oszczędza, nie 
oszczędzając mnie, panie dok- 
torze — przerywa mu chory.— 
Lepsze będzie poznanie naj- 
gorszej prawdy, niż dręcząca 
niepewność. 

— A więc — ciągnie lekarz, 
a jego wzrok kurczowo wpija 


my się w wierzchołki drzew za ok- 


nietylko 
pan pragnie, ale i posiada dość 


{i sily, aby usłyszeć prawdę... ta 


muszę panu powiedzieć, że 
za rok od dnia dzisiejszego nie 
znajdziemy już pana wśród 
żyjących! 
* % ba 
— No — zapyłałby może pi- 
arz reżysera filmowego po tła 
kim wstępie — wspaniały po- 
mysł, nieprawda? 
-— Bardzo dobry początek — 
odpowiada reżyser z pewną re 


zerwą, -- A dalej? 
— Dalej? — pyta autor, nie- 
co zaskoczony —  rzeczywi- 


ście... dalej?! Eh, dalszy ciąg 
jest drobnostką. Zawiązek po- 
siada, jak pan widzi, tysiące 
możliwości i może być potrak- 
towany zupełnie zgodnie z pań 
skiem życzeniem. Główną rze- 
czą jest pomysł. A to przecież 
jest ; 
pomysł sensacyjny, gwarantu- 
jacy sukceś światowy, 

Ale o sensacyjne pomysły, 
posiadające tysiące możliwości, 
tuziny autorów  potknęło się 
już tuziny razy. Nigdy jęszcze 
nie udało się wypełnić trage- 
dję. Istnieje tysiąc możliwości, 
a daremnie poszukuje się jed- 
nej. Obecnie życie napisało 
ciąg dalszy scenarjusza. 


Pióro zastępujące 
rewolwer 


Człowiekiem, któremu Tze- 
czywiście pozostał jeszcze tylko 
rok życia, jest znany londyń- 
ski dziennikarz. Gdy 

usłyszał wyrok lekarzy, 
nie wyciągnął z szuflady biur- 
ka rewolweru, oczekującego 
tam na takie okazje we wszysł 
lecz sięgnął 
po pióro, by napisać feljewim o 


. Olbrzymia śluza 


sostała właśnie oddana do użytku publicznego w Bremerhaven. 


swym wyroku śmierci. Dzienni 
karz nie pozwala już choremu 
korzystać w pełni z nazwiska, 
które wsławił zdrowy. Jego 


przeznaczenie staje się jego 
pseudonimem: „Człowiek, ktć- 
remu pozostał rok życia“. 


18-miesięczna choroba uczy- 
niłą zeń cień człowieka. 

Waga jego ciała zmniejszyła 
się do minimum, Jego organy 
trawienia nie zatrzymują ża- 
dnych pokarmów, niewypawie- 
dziane bóle osłabiają i otępiają 
jasny pózatem umysł, Ma om 
już po za sobą wszystkie przy 
bytki współczesnej medycyr:y, 
które sukces czynią błogosła- 
wieństwem, a niepowodzenie— 
męczarnią. 

Od promieni Roentgena, za- 
strzyków i radu aż do operacji 
na śmierć ; życie, 
która mu nie dała ani mierci, 
ani życia. Gdy lekarze mówią 

mu: 

— Jedz pan, czego dusza za- 
pragnie i wypij pan flaszkę 
wódki! — wie on, że to już ko- 
niec, Na nieustraszone pytanie 
otrzymuje przeważającą swoją 
treścią odpowiedź: 

— jeszcze jeden rok., 

Tragedja upewusienla sie 4 
niepewności znajduje wielo 
krotne echo. Towarzysze nie 
doli mają nowego kompana 
podzielone cierpienie jest zre 
dukowanem cierpieniem, a 
zdrowi czują się uprawnieni 1 
zobowiązani traktować nieule 
cezalnych współczuciem i sym- 
patją, dobremi i. złemi radami, 
swą wszechwiedzą i  wyższo- 
ścią. Rozpoczyna się koszmar 
znachorstwa i leczenia natural 
nemi metodami, zjawiają się 
zmowu zwolennicy Couego ze 
swoją żelazną wolą, jako sta 
Jowym pancerzem. Komiwoja- 
żer, który był „w tej samej sy- 
tuach", a obecnie cieszy się 
znowu pełnem zdrowiem, pole 
ca miksturę bizmutową, którą 
preparuje tajemniczy aptekarz 
w Rochdale. Przybywają popro 
stu 

wagonowe łądunki recept | 

i wskazówek, 

_— Niech pan zachowa spo- 
kój! Proszę mie myśleć nigdy 
o swojej chorobie, cokolwiek: 
bądź by się stało. Czy pana po- 
wieszą głową w dół, lub zapa- 
lonym papierosem  przypiekać 
będą skórę, lub drągiem żelaz: 
nym rozbiją głowę, to wszyst: 
ko jedno... niech pan się nie 
skarży, miech pan nie walczy, 
niech pan sobie z tego nic nie 
robi, bo w przeciwnym wypad 
ku śmierć będzie  bezapela- 
cyjna. 

Wiem, że to trudno, przy 
znaje uprzejmy doradca, „ale 
można tego dokonać". Zbliżają 
się również i 

spirytyści, 
a jedno z najbardziej znanych 
medjów przekazuje relację pe 
wnego ducha, który twierdzi. 
że nicość jest czemś. 

— Pańskie cierpienie jesi 
skutkiem pańskich grzesznych 
myśli — obłudnie wywodzi in- 
ny. — Bóg nie może podać pa- 
nu pomocnej dłoni, dopóki dja 
heł macza palce w tej sprawie. 

Niech pan wyzwoli swoje 

myśli, 
a będzie pan uwolniony od cier 
pień fizycznych. 


Tygodniowy biulefyn 


Duszna atmosfera gadatliwe- 
go współczucia, opary chorej i 
chorobliwej fantazji mogå ode- 
brać człowiekowi, któremu po- 
został jeszcze tylko rok życia, 
resztki odporności. Jeden jedy- 
ny z tego legjonu pasożytów n 
czuciowycha 


doradza mu pewnego holender- 
skiego lekarza, 
który może się wykazać zdu- 
miewającymi sukcesami leczni 
czymi. Wydawnictwo wyraża 
gotowość poniesienia kosztów 
kuracji. Dziennikarz zobowi% 
zuje się misać raz na tydzień ko 
respondencję z opisem przebie- 
gu choroby ji stanu zdrowia, In 
stytut brytyjski dla  zwalcza- 
nia raka, pozostający pod pro- 
tektoratem króla, posyła wraz 
z chorym oficjalne pismo i pro 
si lekarza, aby zajął się pacjen- 
tem i ułatwił mu zdawanie 
dziennikarskich relacji. 


Drzewa wiśniowe kwitną 
właśnie, gdy człowiek, który 


ma żyć jeszcze jeden rok, przy 
bywa do holenderskiego mia- 
sta - ogrodu Zeist.-Lekarz, któ: 
ry ma podjąć się próby obale- 
nia werdyktu swych angjel- 
skich kolegów, 

ostrzega przed zbytnim npły- 

mizmem. 

Zdaje mu się, że wykrył me- 
todę, zapomocą której można 
skonstatować chorohę w jej 
najweześniejszem stadjum. TJ- 
dało mu się zlokalizować choro 
bę w szeregu wypadków, lub 
też ja opanować, ale droga 7 


gaszczu wątpliwości i niezna-* 


jomości przedmiotu do wyzwo 
leńczegóo uzdrawiania jest wy- 
brukowana zagadkowyuni, znie 
chęcającymi znakami zapyta- 
nia, n 
Rozpoczyna się kuracja. Po- 
jawiają się 
pierwSze dodatnie jej wyniki. 
Bóle słabną, a powraca po- 
woli odporność ciała, apetyt i 
wiara w życie. Człowiek, który 
mà żyć' jeszcze rok; ' zaczyna 
się cieszyć na myśl o porcji ja- 
jecznicy z szynką, którą, we- 
dług swego najgłębszego prze- 
konania; - znajdzie pewnego 
dnia na stole przy śniadaniu. 
Pierwszego dnia gospodyni o- 
powiedziała mu, że jej męża ró 
wnież uleczył wspomniany le- 
karz holenderski. Ujrzał wyle- 
czonego i nie wierzył własnym 
oczom. Po upływie czterech 
tygodni wierzy w to, wierzy 
wogóle we wszystko. 
Fantazjj roSną skrzydłą, 
Prowadzi go ona z holender- 
skiej sali sanatoryjnej z po- 
wrołem w Świat. Zaczyna ma- 
rzyć o rybach morskich, przy- 
rządzanych wyśmienicie w 
dzielnicy Soho, o kawiorze w 
restauracji „Kazbek“, o reú- 
skiem winie w Berlinie i o ho- 
marach u Prunniera w Paryżu. 
Do tego stopnia nabiera pe- 
wności siebie, że wysyła z po- 
wrołem do domu syna, który 
mu towarzyszył w podróży. Tę 
skni do Ritza i do Hotelu Sa- 
voy w Londynie, aby zobaczyć 
tych ludzi, których ostatni rok 
uczynił sławnymi, podczas gdy 
jerau wskazano drogę, z której 
niema powrotu, 


Przesadne nadzieje 


Z gorączkową  niecierpliwo- 
ścią oczekuje chory rezultatów 
badania krwi, które ma wyka- 
aać; czy poprawa stanu jego 
zdrowia da się stwierdzić z me 
dycznego punktu widzenia. Re- 
zultat przechodzi wszelkie a- 
czekiwania. 

Krew wykazuje gruntowną me 

tamoriozę, 

w kierunku normalnej, strasz: 
ne symptomy choroby są na 
drodze do wygaśnięcia. Znow 
ostrzega lekarz przed przed- 
wczesnym optymizmem | zbył 
daleko idącymi wnioskami. 

— Czy uda się ludzkości po- 
skromić swego największego 
wroga? — pyta pełen otuchy 


dziennik, wysuwając te frapu- 
jące pytanie na czoło numeru, 
przed sprawami polityki i re- 
paracji. 

e a a 

W kilka dni później na tem 
samem miejscu, na którem po- 
jawiały się sprawozdania z ło- 
ża boleści, widnieje następują* 
ca informacja: 

„Nagły i tragiczny zwrot w sia 

nie zdrowia 

nie pozwolił człowiekowi, któ- 
remu pozostał jeszcze rok żŻy- 
cia, na napisanie tegotygodnia 
wej korespondencji, Choroba 
jego osiągnęła niezwykle kry- 
tyczne stadjum. Jeszcze jsftnie - 
je nadzieja, ale ta nadzieja jest 
optymizmem, nie znajdującym 
już uzasadnienia w  faktycz- 
nym stanie rzeczy”. 

Oto faktyczny słan rzeczy: 
W obliczu pomyślnych rezulta- 
łów badania krwi zawładnąła 
pacjentem niesłychanie ;podnie-- 
cenie. Dziennikarz podał da 
wiadomości publicznej ostrzeże 
nie lekarza, że przesadne na- 
dzieje są szkodliwe i wprowa- 
dzają w błąd, ale chory nddał 
się tym nadziejom i stał się ich 
ofiarą. 

Po hezsennej nocy nastąpiło 

załamanie Się 
o wczesnych godzinach porum: 
nych. Sympłomaty udaru móz- 
gowego, paraliż mięśni, twa- 
rzy, języka ij lewej połowy cia- 
ła. Po dłuższym: śnie poprawa- 
Ale mimo to trudności w wy- 
sławiamiu się, a lewa ręka i na 
ga pozosłają bezwładne. Zupeł- 
na przytomność umysłu i abso- 
lutny brak bołeści. Pomimo ta ` 


kiego stanu zdrowia chory czy 


ni nadludzki wysiłek i bazgrze 
na arkusiku listowego papieru 
wieść do tysięcy ludzi, troszczą 
cych się a niego: 

„Niema powodu do pesym/z- 
mu, czy Gala į duch wytrzymą 
ja najbliższych dni esternas 
ście...** 

* 

Człowiek, który rozmyślnie 
naraził się na ukłucie pewnej 
złośliwej muchy, roznoszącej 
żółtą febre, aby następnie do 
ostatniego tchnienia pisać rela- 
cje z postępów choroby, które 
następnie odegrały fundamen: 
talną rołę przy zwalczaniu tej 
strasznej choroby, posiada pen 
dant w osobie dziennikarza, któ 
rego sparaliżowane członki wy 
pełniają dobrowolnie narzuco- 
ny sobie obowiązek. Czy czła- 
wiek, któremu pozostał tylko 
rok życia, wogóle żyć będzie 
jeszcze rok? Gdyby przeznacze 
nie jego spełniło się wcześniej, 
gdyby się wogóle spełniło, ta 
życie załatwiłoby się z zakoń- 
czeniem dramatu o wiele bezce 
remonjalniej, niżby się odwa- 
żył jakikolwiek autor. A mad 
grobem utracona nadzieją wsły 
dliwie zasłaniałaby swe nbli-- 
CZe:,. EAD. 


Idi: kochane 


przepojony namiętnością 

dramat ludzkich sere, 

miłości i- poświęcenia, 
W rolach głównych: 


urocza CATHERINE DALE OWEN 


i pełen temperamentu 


WARNER BAXTER 


Powyższy film tak dawno 
oczekiwany już wkrótce 


| w „ĉasinie" 
OE TTE TWE EIT NE T TTK 


%* k 


Nr. 209 


Zemsta 


niemożliwa w Łodzi 


— Znowu dałam temu nie- 


sympatycznemu gościowi fałszy- 
we połączenie! 


Wiadomosci bieżąfe 


Osobiste 


Lekarz grodzki, dr. Weyland, 
powrócił z urlopu wypaczynkcwe- 
go i z dn. 1 b. m. przyjwuje inte- 
resantów w godzinach od 10 do 12 
w łódzkiem stąrostwie grodzkieni, 
ul. Kilińskiego 152, pokój 16. 

= 

W dnin jutrzejszym, t. j. 3 b. m. 
powraca z 6-tygodniowego urlopu 
komendant policji na miasto Łódź, 
podinspektor Anatol Elsessor-Nie- 
dzielski, 

* 


W dniu wczorajszym powrócił z 
urlopu wypoczynkowego i objął 
urzędowanie naczelnik wydziału 
II izby skarbowej p. Józef Sidor- 
ski. 

+ 


W dniu wczorajszym powrócił z 
4-tygodniowego urlopu i objął u- 
rzędowanie kierownik 10 komisar- 
jatu policji nadkomisarz Bolesław 
Grzywak. 


P. K. U kódź-powiał 


w nowej siedzibie 


Urząd P. K, U, Łódź - powiat 
z dniem 30 lipca r. b. zostal 
przeniesiony z lokalu przy ul. 
Piotrkowskiej nr. 187 do no- 
wego lokalu przy ul. Zielonej 
nr. 20. 


Rejestracja hezro- 
hofnych 


na zapomogę doraźną 
za sierpień 


W poniedziałek, dnia 3 sierpnia 
rb. rozpocznie się przyjmowanie 
zgloszeń bezrobotnych robotników 
fizycznych na państwową zapomo- 
gę doraźną za miesiąc sierpień 
1951 roku. 

Przyjmowanie zgłoszeń odbywać 
się będzie w lokalu urzędu zasiłko 
wego przy ul. 28 pułku S. K. Nr. 
32 w godzinach od 8,15 do do 14, 
według następującego porządku: 

PONIEDZIAŁEK, litery: A. B. 
O. D.E.F 

WTOREK, litery; G, H. I J. 

ŚRODA, litery: K, DL, £. 

CZWARTEK, litery: M. N. O 

PIĄTEK, litery: P. R. S. 

SOBOTA, litery: T. U. W. Z. Ż. 


Dr. med. 


REICHER 


Specjalista chorób skórnych 


i wenerycznych 
leczenie djatarmją i elektroterapi 


POŁUDNIOWA 28 
tel. 201-93 


Od 8—11 rano i 5—9 w. 
W niedziele od 9—1 


= łej Europie komuniści 


2V — „GŁOS PORANNY" — 1931 


ng 8 


Dzień wczorajszego Święta komunistycznego przeszedł 
zupełnie spokojnie 
Liczne areszftowamia prewodyrów zapobieśly demonsiracjom 


stracjach i pochodach. 

Ifo.muniści łódzey urządzili 
kilka razy przeglądy generalne 
sił, jako próby przed ostatecz- 
nem wystąpieniem w dniu 1 
sierpnia r. b. 

Zarówno próby te jak i akcja 
wczorajsza — NIE UDAŁY SIĘ 

Władze policyjne bowiem wy 
dały szereg zarządzeń, mają- 
cych na celu utrzymanie spoko 
łu i bezpieczeństwa, 

Jeszcze w dniu onegdajszym 
zdwojone zostały posterunki po 
lcyjne, a w dniu wezorajszym 


W dniu wczorajszym w ca- 
obche- 


dzili 
ŚWIĘTO „WOJNA WOJNIE!*. 

W związku z tem od kilku 
już tygodni komuniści łódzcy 
rozwijali żywą działalność roz 
wieszając na drutach telefonicz 
nych 

SZTANDARY, 


parkanach i murach domów 
napisy, wzywające robotników 
do udziału w wiecach, demon- 


m" 


oaz A Z ZZ A NO 2 AE RE 
Koszt zużycia prądu w ciągu 
godziny wynosi 2 do 4 groszy 
a CA RE. zn A 


Sprzedaż wszelkich aparatów elektrycznych i radjowych 
zelektryfikowanych ma raty i za gotówkę 


w Sklepie Elektrowni, Piofrkowska 115, felei. 134-42 


WSZELKIE POKAZY NIE OBOWIĄZUJĄ DO KUPNA. 
ms 


Jesli dbasz o zdrowie | wydaość pracy 
wentylator 


już od samego rana ulicami 
miasta przeciągały liczne pa- 
trole policji pieszej i konnej, ja 
koteż rowerowej. 

Dzięki tym  zarządzeniom, 
spokój w mieście nigdzie nie 
został zakłócony, jedynie w go- 
dzinach porannych przy ulicy 
Limanowskiego róg Kalenha- 
cha zawieszony został sztandar 
komunistyczny. 

Przybyłe oddziały policyjne, 


wezwały do rozejścia się zbie- 
raiace się osoby, jednakże pod- 
burzani przez agitatorów zebra 


Rozprucie kasy w Radogoszczu 


Łupem włamywaczy padło zaledwie 200 zł. 


Wczoraj, w godzinach rannych, | ciła się kasa. 
jeden z funkcjonarjuszy urzędu 
gminnego w Radogoszczu, przyby- 


rozrzucajac w dzielnicach ro- 
botniczych odezwy, malując na 
do) 


rozpruta, a zawartość jej znikia. 


| WSZY do biura spostrzegł, że drzwi | Powiadomiony bezzwłocznie po 
„ są, otwarte, sterunek policji- w Radogoszczu 
Zaintrygowany tem pracownik |skomunikował się z wydziałem 


podążył do pokoju, 


Dr. A. TOMASZEWSK 
POWRÓCIŁ. 


w którym mieś śledczym. 


Likwidacja Stowarzyszenia „siatka 


W skład organizacji wchodziły osoby, pozosta ją- 
ce pod zarzutem działalności komunistycznej 


Funkcjonarjusze policji śledczej 


Tutaj stwierdził, iż kasa została | ustalili, iż włamywacze przedosta- 


li się do lokalu urzędu gminnego 
przy pomocy podrobionych kluczy. 

Złoczyńcom udało się rozpruć ką 
sę i wydobyć jej zawartość, w kwo 
cie.. 200 złotych. 

Jak się okazało — przed paru 
dniami urząd gminy Radogoszcz 
zgromadził w kasie znaczniejsze 
zasoby pieniężne, uzyskane z po- 
datków i opłat. Pieniądze te zosta 


ły jednak wpłacone do banku; wła 


mywacze poprostu spóźnilj się. 
Władze policyjne ustaliły jedy- 
nie, iż włamanie było dziełem spe- 
cjalistów. 
Dalsze dochodzenie prowadzi wy 
dział śledczy. (p 


ni usiłowali przeciwstawić się 
policji, która rozproszyła tłum, 
zatrzymując kilku bardziej agre 
sywnych agitatorów, 
chorążego komunisytcznego. 


tudzież 


Również i w okolicy platt 


Reymonta, przy ulicy Czerwoa- 
nej, na placu Leonhardia wsi- 


łowali gromadzić sią symyaty- 
cy święta „Wojna wojnie“, jed 
nak zamierzenia te w zarodku 
SPARALIŻOWAŁA POLICJA, 
która gromadzących się rozpro- 
szyła. 

Według raportów, jakie nad- 
syłano do urzędn śledczego, NA 
CAŁYM TERENIE WOJE- 
WÓDZTWA ŁÓDZKIEGO PA- 
NOWAŁ RÓWNIEŻ SPOKÓJ, 
jedynie w Piotrkowie i Toma- 
szowie nsiłowali komuniści wy 
korzystać zbierających sie 
przed magistratami  hezrobot- 
nych i podburzyć ich do wystą- 
pień. Zamierzenia te polieja u~ 
daremniła, rozpraszające zebra 
nych. (a) 

Zaznaczyć należy, że akcja 
wczorajsza sparaliżowana zo- 
stała przez  unieszkodliwienie 
szeregu działaczy komunistycz- 
nych. 

Dzięki bowiem posiadanym 
przez wydział śledczy danym— 
już na dwa dni przed 1 sierp- 
nia przeprowadzono rewizje w 
mieszkaniach osób, podejrza- 
nych o współdziałanie z komu- 
nizmem. 

Rewizje te miały charakter 
masowej obławy na komuni- 
stów. 

W wyniku rewizji nagroma- 
dzono olbrzymią ilość materja- 
łu, obciążającego działaczy ko- 
munistycznych, przyczem pod- 
czas obławy tej ujęto kiłkuna- 
stu osobników, poszukiwanych 
przez sądy. 

Ogółem aresztowano ponad 
stu działaczy komunistycznych, 
z których część ulokowano w 
więzieniu na ul. Gdańskiej zaś 
ukrywających się komunistów 
przewieziono de więzienia śled- 
ezego, przy ul. Nowo - Targo- 
wei. (pl ph 


W swoim czasie władze bezpie- 
czeństwa opieczętowały lokal związ 
ku pracowników tramwajowych, 
przy ulicy Narutowicza 49, przy- 
czem zebrany materjał przekaza- 
ny został władzom sądowym, a do 
odpowiedzialności pociągnięci Z0- 
stali trzej przywódcy związku pod 
zarzutem działalności komunistycz- 
nej. 

W fokalu związku pracowników 
tramwajowych, mieściło się rów- 
nież stowarzyszenie  kulturalno-o- 
światowe tramwajarzy pod nazwą 
„Książka”, które w czasie likwida- 
cji związku zawodowego tramwaja 
rzy, podało się za organizację sa- 
moistną, niezależną, wobec czego 
nie zostało zlikwidowane i książki 
przekazane zostały skarbnikowi sto 
warzyszenia p. Zaborskiemu, który 
czasowo przeniósł siedzibę stowa- 
rzyszenia do prywatnego swego 
mieszkania przy ulicy Przędzalnia- 
nej 12. 


Władze bezpieczeństwa, obserwu 
jąc działalność stowarzyszenia 


„Książka”, stwierdziły, że w skład |% 


tej organizacji wchodzą osoby, po- 
przednio czynne w związku tram- 
wajarzy į na terenie stowarzysze- 
nia prowadzona jest w dalszym cią 
gu robota, zapoczątkowana W 
związku tramwajarzy. Stwierdzono 
dalej, że w mieszkaniu Zaborskie- 
go odbywają Się częste poufne ze- 


brania, na których omawiano spra |$ 


wy, nie stojące w związku z akcją 
kulturalną, jaką za zadanie posta- 
wiło sobie stowarzyszenie, 


Wobec tego władze bezpieczeń- 
stwa onegdaj wkroczyły do lokalu 
stowarzyszenia, mieszczącego się 
w prywatnem mieszkaniu Zabor- 
skiego, zakwestjonowały księgi, do 
kumenty i dowody stowarzyszenia, 
które jednocześnie uległo likwida- 


cji. Zebrane przedmioty przekaza- 


no do dyspozycji władz sądowo- 
śledczych. 


GRAND-KINO 


KINOTEATR 
Dziś i dni nastepnych ! 


SWAWOLNE SEUDENTAI 


Operetka filmowa w 10 akt. Metro-Goldwyn-Mayer. 
W rolach głównych: 


Bessie Love i Cliff Edwards 


Reżyserował Edgar J. Mc. Gregor 


Pierwsza stuprocentowa operetka filmowa! Największy 
tryumf Bessie Love! Dramat miłosny pośród wrzawy, 


śmiechu; tańca i muzyki! — Młodość! Jej żar — Jej 
miłość — Jej śmiech — znajdziecie w „Swawolnych 
Studentkach * 


Nad program: Dźwiękowy tygodnik Metro-Goldwyn" 
Mayer. Początek o godzinie 12 w poł. 


Ceny miejsc na porankach 70 gr. i 1 zł. 


Zamiast feljetonu 


Bajki dla Kobiet 


EWA I WĄŻ, 

Kiedy wreszcie po długiej wę- 
drówce znaleźli cienistą polanę dla 
odpoczynku, rozciągnęli się roz- 
kosznie na pachnącej trawie, Ona 
wyjęła z małej walizeczki dwa jabł 
ka i podała mu. On powiedział żar- 
tobliwie z łagodnym uśmiechem: 

— Teraz brak jeszcze tylko wę- 
ża, a moglibyśmy się czuć w raju, 
prawda? 

Była zatopiona w 
ślach. Jego słowa 
zadumy, 

— Coś ty powiedział? Wąż? Ach 

- tak — jutro tam póidziemy. Odkry 
łam zachwycający sklep, gdzie mo- 
ma kupić bardzo tauio wyroby ze 
skóry wężowej. Przecież już daw- 
no Przyrzekłeś mi torebkę i Panto- 
felki, 

On drgnął į flematycznie gryzł 
swe jabłko. 


swych my- 
wyrwały ją z 


KRAWAT. , 


— Ąleż Henryku, — oburzyła 
się, siadając nprzeciw niego w ma- 
łej kawiarence, — co za obskurny 
krawat włożyłeś dzisiaj? 

— Przecież sama  podarowałaś 
mi ten krawat przed paru tygodnia 
mi?! 

— Ach taak! 

Przez kilka chwil nie "viedziała 

„ €o powiedzieć. Następnie opanowała 
się, l 

— Napewno miałeś na 
wówczas inne ubranie. 

— Mylisz się, właśnie to 

" aosiłem. 

— Niemożliwe! 

— Oświadczam ci, że to było to 
ŝamo ubranie! — teraz on pod- 
niósł głos. 

Oboje byli młodzi ł żadne nie 
chciało ustąpić. Rozbieżność zdań 
przeszła w sprzeczkę, a sprzeczka 
w zdecydowaną kłótnię... 

. +. > 


Kiedy rozstali się na zawsze, 
fienryk znalazł się kiedyś przed 
swą szafą i studjował olbrzymi wy 
bór swych krawatów. 

— Może powinienem był wów- 
czag wziąść ten krawat szary W 
zielone paski, albo tamten w nie- 
bieskie kropki, 

Był jeszcze zbyt młody, aby zro- 
Łumieć, że żaden z jego krawatów 
nie zdołałby go uratować, Bo W 
dniu ich rozstania istniał tylko je- 
den jedyny krawat na świecie, a 
ten był zawiązany wokół innej 
szyi, którą ona miała ochotę objąć. 

Nie wiedział jeszcze, że zachwyt 
kobiety zaczyna się często od kra 
wata; tego samego krawata, któ- 
ry, jeśli mężczyzna nie podoba się 
już kobiecie, może się stać pożąda 
ną pozorną przyczyną rozstania. 


sobie 


samo 


MONA LISA, 

Nazywał ją Mona Lisa. Wokół 
jej ust igrał nieraz ów tajemniczy 
uśmiech, a dłonie swe składała 
chętnie na wzór pięknej kobiety 
na słynnym obrazie Leonardo da 
Vinci. 

W cudnej, radosnej godzinie po- 
wiedział jej: 

— Mogę doskonale zrozumieć 
tego mężczyznę, który ukradł Mo- 
nę Lisę z Louvreu, Jakże chętnie 
zrobiłbym to samo z panią... Czy 
chce pani zostać moją żoną? 

Potrząsnęła odmownie głową. 

— Dlaczego? 

— Dlaczego? Kosztowne obrazy 
į piękne kobiety czeka, niestety, 
ten sam los: ich właściciel trzyma 
je w zupełnem zamknięciu... A to 
jest nudne.. Nie jestem do tego 


stworzona... 


s 
Minęły lata, Kiedy już oboje mie 
fl przyprószone siwizną włosy, Spot 
kali się przypadkowo. Uradowani 
i trochę rozczarowani patrzeli na 
siebie. 
— Mona Lisa, — powiedział uj- 


kiego biura Schirmer 
chany został przez 
Śledczego. Przesłuchanie trwa- 
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Malwersacjedyrekiora Grbisu' 


sięgają jedynie tysiąca złotych 
Ffalszowane były bilełfy na pociagi dalekobieżne 


Afera biletowa „Orbisu*, któ 
ra wywołała w całem mieście 
wielką sensację, wkroczyła 
wczoraj na nowe tory. 

Aresztowany kierownik łódz- 

przesłu- 
sędziego 


ło kilka godzin į przyniosło wie 
le ciekawych szczegółów, wyjaś 
niających dotąd niejasne kwe- 
stje. 

Ze względu na dobro śledz- 
twa, nie jesteśmy w stanie po- 
dać do wiadomości publicznej 


wszystkich szczegółów wczoraj 
szego przesłuchania. 

Schirmer wypiera się jakiej- 
kolwiek winy i wszystko kła- 
dzie na karb nieuczciwości 
swych pracowników oraz brak 
odpowiedniego nadzoru, 

Fakt wypisywania na grzbie- 
tach fałszywych ilości kilome- 
trów i w związku z tem mniej- 
szych sum niż inkasował, tło- 
maczy on omyłkami i zaniedba 
niem oraz pomieszaniem kwi- 
tarjuszy, a nie złą wolą i świa- 
domem fałszerstwem. 


Po dokładnej lustracji ksiąg,, z tytułu nadużyć żadnych strat 


stwierdzono, że nadużycia kie- 
rownika Schirmera sięgają nie- 
wielkiej sumy, bo zaledwie o- 
koło 1.000 złotych. 

Schirmer dopiero od niedaw- 
na fałszował odpisy biletów na 
pociągi dalekobieżne. Rewizja 
ksiąg ustaliła, 


w łódzkim oddziele 


że kilkanaście | 
biletów sprzedanych do Lwówa| 
„Orbisu*: o wypuszczenie 
podane zostały do rozliczenia, 


ponieważ Schirmer złożył w 
swoim czasie, przy obejmowa- 
niu stanowiska kierowni*" 9d- 
działu „Orbisuć, kaucję w wy- 
sokości 100 tys. zł., z której po- 
kryte zostaną wszelkie niedo- 
bory. Do Łodzi przbyła żona 
aresztowanego Schirmerz  *' 
zwróciła się do władz z prośbą 
Swego męża 
na wolność za kaueją. Prośbę 


jako wydane na trasę Łódź = tę poparło wiele wpływowych 


Warszawa, 


osobistości, które pozostawały 


Skarb państwa nie odniesie | w dobrych stosunkach z Schir- 


Nadużycia Z biletami kolejowemi W Łodzi | 


W sprawie głośnych nadużyć 
z biletami kolejowemi w Łodzi 
dowiadujemy się, że aresztowa- 
ny Schirmer nie był dyrekto- 
rem „Orbisu* w Łodzi, lecz 
agentem, który od lat 5-ciu pro 
wadził tę agencję na własny 
rachunek i odpowiedzialność, to 


Dr. Med. | 


JóZEF SZEP 


Choroby wewnętrzne 


Be E ZA PE 
Wkrótce przybywa do Łodzi 


ian MOZZNCH 


ç Losy 


też z tego tytułu „Orbis“ żad- 
nych konsekwencji nie ponosi. 

Z dniem 1 sierpnia sklepy 
„Orbisu* w Łodki, przy ulicy 
Andrzeja 3 i Nowomiejskiej zo- 
stały otwarte i prowadzone są 
od tego dnia we własnym ga- 
rządzie „Orbisu*, Komisja z 
ramienia  „Orbisu* przejęła 


"merem, 
èg: 
Dziś, mimo niedzieli, przy* 
jeżdża z Warszawy specjalna 


komisja ministerjalna. Komisja 


czynności od władz, które npo-| ta, po porozumieniu się z wła- 


przednio lokale opieczętowały. 


Z powodu machinaeji Schir- 
mera ani skarb państwa, ani 
„„Orbis* nie poniosą żadnej 
straty, ponieważ Schirmer przy 
objęciu agencji złożył dyrekcji 
odpowiednią gwaraneję. 


decydują się dziś w Gdańsku 
Toczące się od kilku dni per, Widzewskiej Manufaktury 


Te- 


Piłsudskiego 36, tel. 224-13. 
ordynuje od 6—8 w. 


powrócić 


traktacje zarządu Widzewskiej | dukeja około 20 procent pra- 
Manufaktury z wierzycielami w |cowników biurowych, pozosta- 
Warszawie, przeniesione obec-|łym zaś pracownikom zreduko 


dzami śledczemi, i po uzyska- 
niu ewentualnem zezwolenia 
na zdjęcie pieczęci,  przeksże 
biura „Orbisu* łódzkiego, no- 
wemu towarzystwu, które pro- 
wadzić je będzie we własnym 
zakresie bez Schirmera, 

PENISE TAT ERO 


Jubileusz zastużonej 
placówki 


Siedem lat rozwoju sa 
natorjum „Rozalina* 


Sanatorjum „Rozalina? ufundo- 
wane przez pp. Grzegorza Najdę i 
B. N. Litwina wchodzi obecnie w 
8 rok swojej owocnej działalności, 
Sanatorjum to czynne przez okrą- 
gły rok daje w ciągu 11 turiusów 
miesięcznych biednej i chorej dzia- 
twie łódzkiej z domów sierot, szkół 
ludowych możność przebywania na 
świeżem powietrzu. Nie korzysta- 
jąc z żadnych subsydjów tylko 
dzięki ofiarności i pracy zarządu, 
sanatorjum  „Rozalina” znajduje 
się w stanie wspaniałego rozwoju. 

Z okazji 7-letniego jubileuszu, od 
będzie się dziś o godz. 11 przed po 
łudniem w sanatorjium „Rozalina” 


Wznawia przyjąsia 3 sierpnia 


Dowiecie się wkrótce, jak 
czułym, uprzejmym i uprze- 
dzającym może być... 

e 


Powyższy film tak dawno 
oczekiwany już wkrótee 


w „„Casinie”” 


mując jej dłonie, — Czy przypomi- 
na sobie pani jeszcze owo porówna 
nie z obrazem? 

Pokiwała ze smutkiem głową. 

— 0 tak: kosztowne obrazy i 
piękne kobiety czeka ten sam los: 
stają się z każdym rokiem stať- 
sze i coraz trudniej jest znaleźć 
dla nich właściciela. Bowiem obraz 
staje się przez Starość droższy, 
podczas gdy kobieta.. X, 


nie zostały do Gdańska, 


mują, potrwają najprawdopo- 
dobniej w ciągu dnia dzisiejsze 
go i w poniedziałek, dnia 8 b. 
m. sprawa uzyskania nadzoru 
przez Widzewską Manufakturę 
może wziąść sensacyjny obrót. 
W każdym bądź razie ostatecz- 
nej decyzji eo do dalszych ło- 
sów Widzewskiej Manufaktury 
spodziewać się należy nie wcze- 
śniej, jak w poniedziałek. W per 
traktacjach w Gdańsku bierze 
osobiście udział prezes Oskar 


Kon. 
Konferencja gdańska ma za- 


sadnicze znaczenie dla ewentu- 
alnego dalszego losu podania 
Widzewskiej Manufaktury o 
nadzór sądowy i odroczenie wy 
płat, gdyż aktywa firmy znacz- 
nie przewyższają pasywa i je- 
dyna trudnością jest brak płyn 
nej gotówki. 

Dalej dowiadujemy się, 
z dniem wczorajszym przepro- 
wadzona została w zakładach 


że 


gdzie | wano pensję o 20 proc. Posu- 
przybył również jeden z głów- |nięcia te, jak nas 
nych wierzycieli z Aleksandrji. | wywołane są 
Pertraktaeje te, jak nas imfor-|liczby zatrudnionych 


skromna uroczystość połączona % 
przedstawieniem amatorskiem, zaa- 
ranżowanem przez dzieci - kura- 


cjuszy. 


informują, 
zmniejszeniem 

robofni- 
ków. (a) 


PARAF AAAA AOT PERRE R SA 


CASINO 


Dziś i dni nastepnych! 


Największe arcydzieło produkcji genjalnego 


Trzej Przyjaciele 


Wstrząsający dramat walk, miłości, bohaterstwa i 
poświęcenia. Tragiczne dzieje trzech amerykańskich 
marynarzy rzuconych w pożogę krwawych walk z 
bolszewikami. W rolach głównych: 


Niezapomniany „BURLAK z NAD WOŁG WILLIAM BOYD 


Robert Armstrong, Alane Hale i prze- 

piękna Diana IS w roli arystokratki 

rosyjskiej. Zdjęć dokonano w Mandżurji, Chi- 

nach i Syberji podczas rewolucji bolszewickiej 

Nad program: Groteska rysunkowa i aktualności. 
Początek o g., 12-8]. 


Dnia 31 lipca r. b. po długich i ciężkich cierpieniach rozstała się z tym światem 
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nasza najdroższa i najukochańsza żona, matka, córka i siostra 


AN 


B. P. 


A ROT 


Córka Cheimji i Esíery Lewin 


przeżywszy laí 3%. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś, dnia 2 sierpnia r. b., o godz. 12-ej 
w południe z domu żałoby przy ul. Piotrkowskiej 123, o czem zawiadamiają pogrążeni 


w głębokim smutku 


właściciel firmy „Vislana“, 


wy 


W QM W IUMUL 


Mąż, Dzieci, Rodzice, Siostry I Bracia 


W dniu 1 sierpnia rb. zmarł po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, przeżywszy lat 37 


Jakób $icw 


Założyciel Ł. Ż. T. S. „Bar-Kochba”, Członek Zarządu Tow. „MHazomii”* 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi'dziś, w niedzielę z domu żałoby przy ul. Piotrkowskiej 120, o godz. 
O strasznym tym ciosie zawiadamiają pogrążeni w nieutulonym żalu 


W dniu 1 sierpnia rozstał się z tym światem 


b. p. JAKÓB STRYKOWSKI 


W Zmarłym tracimy zacnego Kierownika pracy i oddanego nam Szefa. 


Pamięć o nim zachowamy na zawsze. 


Personel firmy 


„Vislana-Ajentura* 


Nowa afera banicowa 


w Ludowym Banku Spółdzielczym w Aleksandrowie 


Dyrekior stworzył fikcyjne konta i puszczał 
w Obieg siałszowame weksle 


Od kilkunastu lat w Aleksan 


osoby nieistniejące, 


drowie pod Łodzią działa Ludo) względnie nie będące w stosun- 


wy Bank Spółdzielczy, który 
równocześnie zastępuje w spra- 
wach inkasą Bank Połski. Dy- 
rektorem i kierownikiem Ban- 
ku Ludowego w Aleksandrowie 
był Kazimierz Radomiński, któ 
rego działalność wydawała się 
ostatnio podejrzana. 

W ubiegłym tygodniu, po u- 
kończeniu kadencji, wybrano 
nowy zarząd, na czele którego 
stanął miejscowy proboszcz ks. 
Wojnarowski. 

Nowy prezes po objęciu urzę 
dowania, natychmiast zwołał 
posiedzenie zarządu i komisji 
rewizyjnej, poczem przystąpił 
do rewizji ksiąg i kasy banku. 

Wyniki tej rewizji były wręcz 
rewelacyjne, albowiem 
stwierdzono szereg  niedokład- 

ności, 
w pierwszym zaś rzędzie 
wielką liczhę fikcyjnych kont, 
oraz dużą liczbę zaprotestowa- 


nych a nie wykupionych we- 
ksli. 
W toku dalszych badań 


śtwierdzono, że konta są fikcyj 
ne, zapisano bowiem 


kach finansowych z bankiem, a 
znane jedynie dyr. Rądomiń- 
skiemu, który w ten sposób dy- 
skontował jm grzecznościowe 
weksle, narażając tem same 
bank na poważne straty, 

Stwierdzono również, że 
obiegu znajdują się 

weksle sfałszowane na sumę 

około 6.000 złotych, 
które bank przyjął do dyskon- 
ta, a obecnie nie znajduje po- 
krycia. 

Pozatem komisja rewizyjna 
stwierdziła 
rozmyślne zwiększanie mająt- 

ku banku, 
przez znacznie podwyższony 
szacunek majątku banku uwi- 
doczniony w bilansie. 

Wobec takiego stanu rzeczy, 
natychmiast zarząd banku po- 
wiadomił telegraficznie związek 
banków spółdzielczych w War- 
szawie o machinacjach oraz 
władze śledcze, jak również 
zawiesił w czynnościach dyrek- 
tora hanku, Kazimierza Rado- 

mińskiego. 

Należy zaznaczyć. 


w 


że Bank 


Polski, którego zastępował w 
inkasowaniu weksłi Bank Ludo 
wy w Aleksandrowie, zwrócił 
już uwagę na opieszałość w in- 
kasowaniu, jak również opóź 
nianie nadsyłania gotówki z in- 
kasa tychże, wobec czego jesz 
cze w marcu r. b. wyznaczył 
swego delegata, który urzędo- 
wał już w Banku Ludowym w 
Aleksandrowie. 

W związku z wykryciem 
tych machinacji wśród ciułaczy 
i posiadaczy kont  oszczędno- 
ściowych 

powstała panika, 

to też gremjalnie oblegli kasy 
banku, pragnąc wycofać swe 
wierzytelności. Dopiero po wy- 
jaśnieniu sytuacji przez prezesa 
ks. Wojnarowskiego, nastąpiło 
pewne uspokojenie, albowiem 
nowy zarząd dokłada wszyst- 
kich sił, aby nikt nie został po- 
szkodowany, szczególnie zaś 
drobni ciułacze. 

Realizacja zobowiązań, które 
miał Bank Ludowy w Aleksan- 
drowie, wobec Banku Polskie- 
go, Gospodarstwa Krajowego i 
innych banków spółdzielczych, 
została narazie wstrzymana i 


RZE ZZA A OAZĄ TRARDZ PE OE OZEZADE OB 


żoma, córeczka i rodzima 


D | 


3-ej pp. 


Szlachetnej ddd w. P. FET za TEA: pomoc i wspól- 
czucie, oraz wazystkim, którzy oddali ostatnią przysługę drogim nam 
zwłokom nieodżałowanego męża, eyna, brata i szwagra 


(11 Bromisława Grabiclciecśo 


składa tą drogą serdeczne „Bóg zapłać”. 
Strozkana Rodzina. 


| Kfo wygrał 250.000 zł. 


Losowanie pożyczki 
budowlanej 
Wczoraj odbyło się ciągnienie 
3-procentowej państwowej po- 
życzki budowlanej, serji I na 
dzień 1.VIII 1931 r. Wygrane 
padły na następujące numery: 

Zł, 250.000 — 605328 

ZŁ 50.000 — 329687 

Zł. 10.000 — 492598 523509 
605843 190372 710445 311258 


492844 350422 417463 i 33843. 
TEE 


nastąpi dopiero po wyjaśnieniu 
sprawy. Obecnie zarówno za- 
rząd jak į komisja rewizyjna 
prowadzi ścisłą kontrolę, po- 
czem po zebraniu  odnośnego 
materjału 


sprawa przekazana zostanie 

władzom śledczym, celem po- 

ciągnięcia winnyeh do odpowie 
dzialności karnej. 


Należy zaznaczyć, równocześ 
nie z wykryciem machinacji do 
konywanych przez dyr. Rado- 
mińskiego na terenie banku 
wykryte zostały 


pewne niedokładności w spół- 
dzielni spożywców .w Aleksan- 
drowie, 

gdzie Radomiński był również 
kierownikiem. Dotąd nie zdoła- 
no ustalić rzeczywistej sumy 
nadużyć, jednak komisja rewi- 
zyjna na czele której stoi rów- 
nież ks. Wojnarowski, usłali to 
w najbliższym czasie. (a) 


| 2 żałobnej karty kariy | 


UPE 


= dniu wczorajszym to | krótki ch 
i ciężkich cierpieniach rozstał się z 
tym światem b. p. Jakub Strykow- 
Ski. Zmarły, w swem  krótkiem i 
tak nagle przerwanem życiu zaskar 
bił sobie powszechną sympatię I 
szacunek tych wszystkich, któfzy 
spotykali się z Nim na polu pracy 
społecznej i handlowej, 

B. p. Jakub Strykowski był jed- 
nym z założycieli Bar Kochby łódz 
kiej, członkiem zarządu tow. „Ha- 
zomir” i pionierem idei odrodzenia 
fizycznego Wśród żydostwa, 

Optymizm, wiara w człowieka I 
prawość, jakie cechowały Zmarłe- 
go będa na długi czas przyświeca» 
ły licznym rzeszom Jego przyja- 
ciół. 

Cześć Jego pamięci! 


BIEGI 


żółte plamy, opaleniznę, liszaje prysz* 

cze, wągry i wszelkie inne nieczysto- 

ści cery usuwa w ciągu kilku dni pod 
gwaranoją za skuteczność 


Krem „ADA“ 


Cena słoika zł. 2.— do nabycia w ae 
tekach, składach aptecznych i perfue 
merjach. 


TEATR REWJI „JEDEN ZŁOTY” 

Dziś i codziennie teatr rewji 
wystawia przebojową rewję w pięk 
nych dekoracjach pt. „Koneert u 
Szpinaków” w 2 częściach 18 obra- 
zach. 

Udział biorą pierwszorzędne no- 
wozaangażowane siły artystyczne 
z E. Redenem na czele. 

Początek przedstawień codzien 
nie o godzinie 8 i 10 wiecz. W so- 
botę, niedzielę i święta o godz. 6, 8 
i 10 wiecz. 


p ie 


2. VITI. — GŁOS PORANNY — 1931 


Wesele cygańskie w kodzi 


król przybędzie na dzisiejsze uroczysłości 


Przed paru tygodniami wpłynęło 
do łódzkiego starostwa grodzkie- 
go podanie o zezwolenie na odby- 
zie uroczystego wesela cygańskie- 
go na placu ŁKS, 


Ostatnio starostwo grodzkie u- 
dzieliło żądanego zezwolenia, 


Wobec sfinalizowania układów 
o wynajęcie placu, uroczystość we 
1elna odbędzie się w dniu dzisiej- 


szym. Początek jej nastąpi o godz. 
1 po poł. 

Role główne w uroczystości tej 
odegrają państwo młodzi: Marja 
Henry Gromanowa, lat 22, oraz 
Jan Czory, lat 23, Henry Gromano- 
wa jest siostrzenicą króla cyganów 
Ćwieka, tem się przeto tłomaczy 
specjalnie uroczyste przygotowa- 
nie ceremonji zaślubin. 

Już w dnui onegdajszmy w związ 
EFREN 


ka z uroczystością tą ściągnęły do 
Łodzi delegacje cyganów ze wszyst 
kich okolie kraju, głównie z Mało- 
polski Wschodniej, następnie z Po- 
znańskiego (gdzie zamieszkuje pan 
młody), oraz deputacje obozów Cy- 
gańskich ze Słowaczyzny. 

Jak się dowiadujemy — w uro- 
czystości weselnej ma wziąć rów- 
nież udział sam król cyganów pol- 
skich, Ćwiek. (p) 


Kolejowy rozkład jazdy 


obowiązujący do dnia 15 października r. b. 


Lódź—Fabryczna 


| 


12.52 
15.30 
17.54 
18.50 
19.40 


z Kutna — Płocka 

z Łasku 

z Poznania 

z Koluszek 

z Herb Nowych Często- 
chowy (przez Zduńską 
Wolę) j 
z Kutna Płocka 

z Berlina — Poznania 

z Warszawy (z wagonem 
syp. i restauracyjnym). 
z Łasku (od 15.V--27.1X) 
(piatki, soboty, niedziele, 
święta). 

z Kutna — Płocka. 


ODJAZD 
do Kutna Berlin — Pa- 
ryż — Bruksela — Osten 
da (pospieszny). 
do Herb Nowych — Ka- 
towice 
do Leszna (pospieszny) 
do Wrocławia Genewa 
(pospieszny) 
do Warszawy (posp. 
do Warszawy (osobowy) 
do Poznania (osobowy) 
do Warszawy (osobowy) 
do Kolnszek Kraków 
do Łasku (niedz. i święta) 
do Poznania rz 
do Kutna Poznań — 
Berlin — Gdańsk — Gdy 
nia. 
do Poznania 


19.45 
20.20 
21.34 


21.48 


22.28 


0.32 


0.42 


1.18 
2.47 


3.51 
5,04 
6.40 
1.88 
8.35 
9.05 
9.35 
9.45 


11.45 


FABRYKA PARFUMES DE LUKE COTY PARIS 


komunikuje ogółowi konsumentów w Polsce, że wprowadziła da 
sprzedaży na rynek europejski 


ORYGINALNE TOREBECZKI OPAKOWANE w PARYŻU 
O WARTOŚCI 1 DEKA PUDRU 


, Puder Coty'ego w oryginalnych torebeczkach znajduje 
się w sprzedaży we wszystkich najbardziej żądanych zapachach 
i kolorach. Fabryka Coty w Paryżu uczyniła to w tym celu, 
aby klijentela kupując PUDER COTY'EGO NA WAGĘ miała 
tę pewność, że rzeczywiście OTRZYMUJE ORYGINALNY 
PUDER COTY'EGO w opakowaniu fabrycznem i to w ilości 
minimalnej. 

Szanowna publiczność proszona jost we własnym interesie, 
przy kupnie PUDRU COTY EGO NA WAGĘ, o łaskawe zwra- 
canie uwagi na tabryezne opakowanie, które jedynie gwarantuje 
GATUNEK, KOLÓR i ZAPACH. — Tylko wtedy gwarantujemy 
za jakość pudru, kupowanego na wagę. 

PUDER COTY'EGO jest produkowany z najprzedniej- 
atunku ryżu i najwytworniejszych zapachów perfum. 
PUDER COTY'EGO nietylko upiększa, lecz leczy i ude- 

likatnia Ta 

PUDER COTY'EGO poleca się stale używać w jednako- 
wym zapachu, do którego się przez szereg lat przyzwyczaja. 

Nazwa zapachu uwidoczniona jest na każdej torebce lub 
pudełku. 

Prosimy żądać PUDRU COTY*EGO NA WAGĘ tylko 


w fabrycznem opakowaniu. 


CENA ZA TOREBKĘ 90 GROSZY 
LEZ Ą 


Redukcja w „Zawierciu” 


szego 


13.15 do Koluszek Katowice 
— Żywiec (osobowy) 
13.58 do Koluszek Warszawa 
(osobowy) 
15.05 do Koluszek 
15.25 do Skarżyska _ Kielce— 
Radom 
16,05 do Koluszek Kraków — 
Krynica (pospieszny) 
16.55 do Koluszek Warszawa 
(osobowy) oraz Czechy— 
Wiedeń—Rzym— Sussak 
(pospieszny). 
17.50 do Koluszek 
18.30 do Koluszek Warszawa 
(pospieszny) 
19.10 do Warszawy 
19.30 do Koluszek 
20.20 do Koluszek 
21.20 do Koluszek Praga — 
Pilzno — Wiedeń  (po- 
spieszny) 
21.55 do Koluszek Warszawa 
(osobowy) oraz od dnia 
30 maja do 3 październi- 
ka: Krynica— Zakopane 
— Rabka — Iwonicz — 
Rymanów. (Wagony sy- 
pialne II i HI kl. ao Kry- 
nicy. II kl. do Zakopane- 
go). 
bódáź—Kaliska 
PRZYJAZD 
0.21 z Poznania 
1.00 z Warszawy 
2.35 z Warszawy 
3.43 z Wrocławia (przez Lesz 
no — Ostrów) 
4,17 z Kutna, Płocka 
4.49 z Ostrowa Wielkonp. 
5.25 z Herb Nowych — Kato- 


PRZYJAZD 

2.26 z Koluszek (połączenie 
z Warszawą) 

4.15 z Koluszek 

5.35 = 

6.55 są 

7.19 t 

7.34 R. 

7.50 = 

8.37 x. 

9.19 z Częstochowy 

9.55 z Koluszek (w poniedział 
ki i po świętach) 

1027 z Koluszek (z połącze- 
niem z Warszawyj 

13.02 z Koluszek 

14.02 ze Skarżyska 

1447 z Koluszek (połączenie 
z Warszawy) 

15.27 z Koluszek 

16.10 z Warszawy (z wagonem 
restauracyjnym) 

17.37 z Koluszek (z połączen 
z Warszawy) 

19.59 z Koluszek 

20.45 z Warszawy 

21,24 z Koluszek (w dni świą- 
teczne) 

22.02 z Koluszek (w dni świą- 
teczne) 

2252 z Koluszek 

23.10 ze Skarżyska 

23.42 z Koluszek 

ODJAZD 

9.35 do Koluszek Katowice— 
Kraków — Budapeszt 
(pospieszny) 

1.45 do Koluszek Warszawa 
— Katowice — Żywiec 
(osobowy) 

2.45 do Koluszek Warszawa 
— (Częstochowa — Skar- 
żysko (pospieszny). 

5.50 do Koluszek Warszawa 
(osobowy) 

6.50 do Koluszek Warszawa 
(pospieszny) 

7.45 do Warszawy Toma- 
SsZÓW. s 

8.27 do Koluszek Kraków 
(osobowy) 

9.50 do Skarżyska Tarno- 
brzeg — Radom — Kiel- 
ce (osobowy) 

10.20 do Koluszek 

11.35 do Koluszek Warszawa |11.30 


(pospieszny) 


Bożyszcze Kobiet! 


12.15 


wie (przez Zduńską Wo- 
lẹ). — 

z Krakowa — Katowie 
z Łasku (w dni powszed- 
nie). 

z Poznania — Berlina 

z Łowicza 

z Kutna — Gdyni (Płoc- 
ka) (z wagonem syp.) 

z Ostrowa Wielkop. 

ze Lwowa (z wagonem 
syp. III kl.) 

z Warszawy 

z Łasku (tylko w niedzie 
le i święta) 

z Warszawy 

z Poznania 


12,25 


13.10 
13.40 
15.10 
15.20 


15.35 
17.40 


18.10 
19.35 
20.00 


do Kutna Paryż — O- 
stenda — Calais 

do Warszawy 

do Łasku 
do Poznania 
do Kutna 
Ciechocinek 
do Łowicza 
do Częstochowy — Her- 
by Nowe 

do Warszawy (osobowy) 
do Ostrowa Wielk. 

do Łasku (piątki, nie- 
dziele, dni przedświątecz 
ne i święta — od 15.V —— 
27.1X) 

do Łowicza 
do Lwowa 
III klasy). 
do Poznania — Berlina 
— Brukseli — Paryża 
(wagon sypialny) 

do Kutna Gdynia (wa- 
gon sypialny) 

do Katowic — Krakowa, 


Poznań 


(wagon syp. 


p 


Najpiękniejszy Amant wszystkich czasów! 


5 


w egzotycznym filmie „ARAB“ zabłyśnie w najbliższych dniach w Łodzi. 


Z dniem wczorajszym 1.400 
robotników w: fabryce Zawier- 
cia uległo redukcji, a jednocze- 
Śnie nastąpić ma przerwanie 
prac na okres do rozpoczęcia 
tranzakcji jesienno - zimowych 
Ograniczenie produkcji pozo- 
staje w związku z niedostatecz- 
nym zbytem towarów zimo- 


wyeh i białych, których zuei- 
nę ilości nagronradziky. stę” W 
składach fabrycznych. Brak 
środków finansowych uniemo- 
źliwia kontynuowanie produk- 
cji bez uprzedniego! ulokówa- 
nia nagromadzonych towarów 
na rynku. 


p meneen a ae r ar 


„Zeppelin“ 


w Berlinie 


Burmistrż Salma wita załogę sterowcea Pośrodku dr. Eekener, na 
lewo (w okularach) prof, Samojłowicz, 


2 VNI — „GŁOS PORANNY” — 


1932 


— 


o 


T PALACE’ 


Dziś początek o g. 12. 


Na pierwszy seans wszystkie 
miejsca po 50 gr. 


Na aktualny iemat. 


Zoolog na wakacjach 


Każdy inaczej urządza sobie SWo 
fe wakacje, Jedni szukają zdrowia 
drudzy wypoczynku, wreszcie ińni 
— tylko miłych wrażeń i zabawy 
Inaczej zoolog, ten marzy aby w 
czasie wakacji nietylko nabyć zdro 
wia, wypocząć, lecz ponadto a mo- 
że przedewszystkiem znaleźć się W 
okolicach ciekawych pod wzglę 
dem przyrodniczym i mało zbada- 
nych — j zacząć tam poszukiwa- 
nia. I o jedno i o drugie nietrudno 
w Polsce. 

Bardzo ciekawe a niestety bar- 
dzo mało zbadane są nasze Kresy 
Wschodnie i Karpaty, zwłaszcza 
środkowe i wschodnie — i Góry 
Ś.tokrzyskie i Suwalszczyzna — i 
Pomorze, Może dobrze będzie wy- 
jaśńić co to znaczy „kraj mało zba- 
dany?” Tylu wszak mamy przyrod 
ników — a przecież Polska — to 
nie Borneo, czy Afryka środkowa, 
wiemy chyba, jakie zwierzęta żyją 
w naszym kraju. Nie inne zresztą 
żyją w całej Europie środkowej, 
cóż to więc jeszcze do zhadania po 
zostaje i wreszcie co komu z tego 
przyjdzie, czy jakaś mucha z pod 
Kielc żyje też sobie koło Wilna. 
Czy też jej tam klimat nie odpo- 
wiada? Ileż razy takie ważkie ar- 
gumenty słyszał polski zoolog — 
dobrze jeszcze jeśli mu powiedzą z 
odpowiednią ironją w głosie, a zło 
śliwością w spojrzeniu: „Mój panie, 
czy pan nie ma większych zmar- 
twień, niż o to, jakie gdzie muchy 
latają”. Mówiąc o tem przedewszy 
stkiem rozpatrzeć należy argumen- 
ty, wszelkie złośliwości, kierowane 
pod adresem takiego muchołapa — 


pa e a E M 


e—a 


Dziś poraz ostatni! 
Najweselszy film naszego repertuaru p. t. 


Harold sig 


W roli tytułowej: 
Król zręczności i humoru, niezrównany 


10.15 Transmisja Nabożeństwa 4 
Krakowa. 

11.58 Sygnał czasu i hejnał, 

12.10 Muzyka lekka z kawiarni 
„Bagatela” w Warszawie. 

18.20 Muzyka ze Lwowa. 

14.00 Muzyka ze Lwowa. 

14.10 „Jeden z świętych 
żytnych Egiptu” — wygł. 
Roszkowski. 

14.25 Muzyka ze Lwowa, 

14.35 „Co to jest sen” — wygl. 
dr. Jerzy Szpakowski, 

14.50 Muzyka ze Lwowa. 

16.20 Muzyka ze Lwowa, 

16.40 Program dla dzieci 
szych, 

17.10 „Kwadrans buchaltera”, 

17,30 Muzyka z płyt gramotone- 
wych z Warszawy. 

i 17.35 Komunikat „Z przed 
at, 

17.40 Koncert popularny w wyk. 
orkiestry policyjnej (Helena Ma- 
kowskaą (spiew). 

19.00 Rozmaitości. 
rk Komunikat sportowy łódz 

„19.40 Skrzynka pocztowa tech- 
niczna. 

20.00 „Święto narcyzów” — wy- 
głosi dr. M. Henzel. 

20.15 Polska muzyka lekka z 
Doliny Szwajcarskiej w Warsza- 
wie w wykonaniu orkiestry filhar- 
monji warszawskiej. W przerwie 
kwadrans literacki: „Ich troje i je- 
den na przyczynek” — humoreska 
R. Kiplinga, 

22.00 P. R. Zrębowicz wygł. felj. 
p. t. „Egzotyczne typy”. 

22.15 Komunikaty: meteor. spor 


staro- 
pref. 


star- 


stu 


wystarczy traktować łagodnie il towy i policyjny. 


brać je tylko na wesoło. 


22.30 Pieśni ludowe w wyk. A- 


A więc. Mowa tu jest nie o każ- | nieli Szlemińkiej (sopran). Akom 
dym przyrodniku — zoologu, lecz| r. Urštein. Wig P 


tyiko o tych nielicznych, którzy za 
zadanie, często zadanie całego ży- 
cia, najistotniejsze dla nich i naj- 
ważniejsze postawili sobie poznać 
dokładnie faunę Posłki. Dokładnie 
to znaczy wszystkie gatunki (pew- 
nej grupy oczywiście — opanowa- 
nej fauny to zadanie ponad 
możność człowieka), gdzie żyją i 
jak żyją. Prawda, że Polska to 
nie dziki kraj egzotyczny i zoolog 
nie spodziewa się znaleźć w Wiśle 
krokodyla, ani też lwa w puszczy 
Białowieskiej; ale skoro mowa © 
puszczy to może warto wspomnieć, 
że Niemcy, zająwszy ją w r. 1915, 
uważali za jedną z najpilniejszych 
spraw wydać naukowa monografję 
tego lasu nawiasem mówiąc 
pierwszą tego rodzaju. Wynikało- 
by z tego chyba niezbicie, że ucze- 
ni Niemcy nawet w czasie wielkiej 
wojny znajomość okupowanego kra 
ju rozciągali także ma zwierzęta i 
rośliny i to nietylko użytkowo 
czy gospodarczo ważne. Niemcom 
wolno to było zrobić, my to zrobić 
musimy. 

I dlatego polski zoolog, chcąc 
zdziałać coś dla powyższych celów, 
znalazłszy się nawet w ludnej i 
modnej miejscowości, często za- 
miast po „deptaku” czy „promena- 
dzie” woli chadzać samotnie pa 
zboczach gór lub zaroślach, mie- 
dzach polnych i ugorach nizin — 
w poszukiwaniu swej zdobyczy. 

„Wakacje polskiego zoologa” bę 
dą tematem odczytu, który prof, 
Sumiński ma wygłosić dziś, w 50- 
botę, dnia 1 sierpnia o godz. 17.35 
przed mikrofonem warszawskim, 
skąd transmitować będzie odczyt 
ten rozgłośnia łódzka, 


23.00 Muzyka 
z Warszawy. 


lekka j taneczna 


AUDYCJE ZAGRANICZNE, 
Kónigswusterhausen (1635) 
22.00 Transmisja koncertu sym- 

fonicznego z Nowego Jorku. 


Od pewnego czasu kolonja por- 
tugalska, Angola, stała się terenem 
wychodźtwa polskiego. Ciekawem 
jest otoczenie, w jakie dostaje się 
polski kolonista, gdy tam przyje: 
dzie. Tubylcy są usposobieni dość 
życzliwie do europejczyków i przy 
odpowiedniem postępowaniu stano 


Ilustr. muzyczna E, 


Kolonizacja polska w Angoli 


Kanieora. 


19.00 Transmisja opery leśnej w 
Zoppotach (I. alt opery Wagnera 
„Walkirje ”). 

Stuttgart (360) 

20.15 Caruso śpiewa (w 10 rocz- 
nicę śmierci wielkiego tenora). 


Langenberg (472) 


NAROL LLU 


Uwaga: Widownia mechanicznie ochładzana i wentylowana 


Ryga (524) 

19.15 Utwory Schumana (Uwer- 
tura „„Manfred”, Koncert fortepia 
nowy A-moll, Symfonja nr. 4). 

Wiedeń (516) 

18.20 Kwintet fortepianowy Dwo 
rzaka A-dur 

Praga (486) 

21.00 Koncert (M. in, Uwertura 


1955 Koncert (M. in. Uwertura „Czarne domino” Aubera, Koncert 


„Leonora IID" 
cert skrzypcowy Brahmsa, 
preludes” Liszta). 


Beethovena, Kon- 
„Les 


skrzypcowy Wieniawskiego, Fan- 
tazja na tematy z opery „Euge- 
njusz Onegin” Czajkowskiego). 


Słomiany wdowiec 
statki. 


zmywa 


Czy będziemy mieli audycje 
. w języku międzynarodowym? 


Światowy kongres esperanty- 
stów, który zapowiada się bat 
dzo dobrze i zgromadził w Kra 
kowie kilkuset zwolenników te 


go międzynarodowego języka, 


będzie także odpowiećnio ik 
względniony w „Polskiem Ra 
djo“. 

Już w schboteę, 
nia, o godz, 19.10 rozgłośnia 
krakowska transniitowsła inau 
gurację kcngresu. 

Następnie transm'towany z” 
stanie na wszystkie stacje pol- 
skie wielki koncert, urządzony 
w poniedziałek, 3 b. m., o godz. 
20.15 w sali Starego teatru T- 
dział w tym koncercie weźmie 
światowej sławy śpiewaczka 
Ada Sari i chór „Echa* pod 
dyrekcją Bolesława Wallek - 
Walewskiego. Program tego jn 
teresującego koncertu chejmu 
je szereg pieśni różnych kom- 
pozytorów, odśpiewanych każ- 
da w języku ojczystym danego 
kompozytora oraz szerzą pic: 
śni odśpiewanych po esperanc 


wią bardzo dobry materjal robo- 
czy. Zdjęcie przedstawia grupę 
czarnych robotników z plemienia 
Bantu, oczekujących na pociąg na 
jednej ze stacji w Angoli i skraca- 
jących sobie czas chóralnym śpie- 
wem. 


dnia 1 sierp- 


ku. Między niemi pieśni Mo- 
niuszki, Marka, Galla, Żeleń- 
skiego, Karłowicza, Irieman- 
na i in, odśpiewa p. Sari wzgl 
chór „Echa“, częścią +9 pul: 
sku, częścią po esperancku. Sto 
wo wstępne wypowie prof. O- 
do Bujwid, a na zakcńczenie 
chór „Echa* wykona hymn 
„Espero“ po es;zrancku 
Jednym z najbardziej int=re 
sujących uczestników kongres" 
jest ksiądz węgierski Andrzei 
Csech, który poświęcił się p:o- 
pagandzie esperanta © objeżdża 
świat, prowadząc wszędzie król 
kie kursa własaą swoją meto- 
dą. Ksiądz Csech, który już od 
17 lipca przebywa w Krakowie 
i także tam zorganizował dwa 
kursy nauki esperanta, zapa 
truje się bardzo optymistycz- 
nie na przyszłość esperanta i 
przekonany jest, że ilość jego 


zwolenników rość będzie w 
szybkiem tempie. Ks, Csech 
przemawiał na inauguracyj 


nem zebraniu i radjosłuchacze 
mieli sposobność słyszenia go 

Z okazji kongresu esperanly 
ści polscy podjęli zabiegi, aby 
przemówienia esperanckie 
wprowadzić na stałe do progra 
mów radja polskiego, wywo- 
dząc, że czesi i niemcy zrobili 
Sobie już z esperanta narzędzie 
własnej propagandy. Dlaczego 
więc Polska, gdzie stała koleh- 
ka esperanta, nie miałaby 
pójść za ich przykładem. Mo- 
źnaby co pewien czas mówić 
po esperancku o Polsce do ca- 
łego świata, jak to już kilka- 
krotnie uczynił prof. Odo Buj- 
wid, niestrudzony  propagaioe 
języka międzynarodowego 1 
przewodniczący komitetu onga- 
nizacyjnego kongresu w Kra- 
kowie. 


Kto miłuje zwierzęta po- 

winien być członkiem 

Towarzystwa Opieki 
nad Zwierzętami. 


Rewelacyjny film współczesny, osnuty na tle 
słynnej powieści Ernesta Kleina 


UDZIE 


BEZ JUTRA 


Frapujący dramat o niezwykle emocjonującej 
treści: 


W rołich głównych: 


Hr. Agnes Esierhazw 


Eva v. 


Berne 


Paweł Ośio 


Oskar Mariom 


Od jutra w kinie „PALACE" 
REPRAP APE AREA Ź WODO A 
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2.VIII— GŁOS PÓRANNY-- 1931 


DZIAŁ OFICJALNY Ł.O.Z.Sz. 


Iniywiiilny firniej szachowy 


będzie w najbliższym czasie rozegrany w Łodzi 


Wydział gier i dyscypliny Ł. O. 
Z Sz. podaje do wiadomości zain- 
teresowanych klubów szachowych, 
zrzeszonych w ŁOZŻSz., brzmienie 
regulaminu turnieju indywidualne- 
go LOZS7: 


cych przepisów .partja jest nieroze- 


grana (pat) trzykrotne  powtórze- 
nie posunięć i t. p, 
818. Po upływie czasu gry 


(patrz $ 7) kierownik turnieju daje 
sygnał dzwonkiem. Gracz, na któ- 


$ 1. Prawo udziału przysługuje !rego w danej chwili wypada posu 


tylko graczom, zgłoszonym do 
ŁOZSz. zapomocą kart zgłoszeń. 
Ilość uczestników jest nieograniczo 
na, winna jednak wynosić ceonaj- 
mniej 10. 

W razie zgłoszenia się większej 
ilości, nastąpi podział na grupy; 
przyczem w każdej grupie będzie 
10 graczy. 


Uwaga 1. Podział zgłoszonych 
graczy na grupy dokona W. G. i D. 


Miejsca — lokale i 
dnie rozgrywek podane będą do 
wiadomości zainteresowanych od- 
dzielnym komunikatem W. G. i D. 

$ 2. Każdy uczestnik winien 
przy zgłoszeniu uiścić zł. 1.50 gr. 
tytułem wpisowego: 

88 Po ukończenia turnieju, 
pierwsi trzej z każdej grupy otrzy- 
mają nagrody, I, — żeton, II i LIL 
— dyplomy. 


Uwaga 2. 


$ 4. W razie wycofania się ucza- 
stuika po ustaleniu kalendarza roz- 
rywek, jednak przed rozpoczęciem 
turniejn, winno nastąpić nowe lo- 
sowanie, jeżeli przez wytołanie 
się gracza czas rozgrywek zostaje 
skrócony. Uczestnicy, którzy nie 
dokończą turnieju, nie będa dopu- 
szczeni do dalszych turniejów in- 
dywidualnych Ł 0. Z. 37, o ile 
nie przedstawią dowodów, ż» na- 
stąpiło to z ważnych powodów, 


przyczem W. G. i D. orzzka, czy 
powody te są wystarczając?. 
W razie wycofania się nczestni- 


ka przed rozegraniem połowy par- 
tji, wszystkie rozegrane przez nie- 
go w tym turnieju parije automa- 
tycznie zosają unieważnione: gdy 
jednak już połowa partji została 
przez niego rozegrana, — pozostałe 
partje zalicza się przeciwnikom ja 
ko wygrane. 

$5 Uczestnik, który 8 razy z 
rzędu spóźni się więcej niż godzi- 
nę, lub wogóle nie statia do Toz- 
grywek, zostaje skreślony z listy 
uczestników, 

§ 6. Każdy uczestnik gra po I. 
partji z pozostałymi  wzestnizami 
swej grupy, przyczem kolejność 
gier (kalendarz) ustala się za po- 
mocą drukowanych tabliczek i lo: 
sowania. 

§ 7. Uczestnicy winni w dniach 
przewidzianych kalendarzem, Toze- 
grać po I partji Czas gry trwa 
4 godziny. 

$ 8. Czas do namysłu wynosi 50 
posunięć w ciągu 2 godzin dla każ 
dego. 

$ 9, Kontrolę czasu uskutecznia 
bio za pomocą zegarów, ustawios 
nych tak, aby obaj gracze mogli 
je obserwować. - 

$ i0 Przekraczającym czas, par- 
tja zostaje zaliczona jako przegza- 
na. W razie zakwestjonowania 
przekroczenia czasu, decyduje Kig- 
rownik turnieju. 

$ 11. W razie spóźnienia się u- 
czestnika do rozgrywki, zegar jego 
zostaje uruchomiony w chwii, gdy 
na niego wypada posunięcie, a czas 
jaki upłynął do jego pizybycia, 
uważa się jako zużyty przez niego 
do namysłu. Spóźniającyin się bez 
ważnych powodów więcej Liż g0- 
Jlzinę, partję zalicza się jako prze- 
graną. W razie spóźnienia się 
dwuch partnerów przeszło go'lzinę 
obydwum zaliczona będzie jako 
przegrana 

$ 12 Przed 30-tym posunięciem 
nie wolno uczestnikom zgodzić się 
ua uznanie partji jako nierozegra- 
gą, chyba, że w myśl obowiązują: 


zdecydowania 
chce zrobić, 
nieskróconej 


nięcie, winien, po 
się, jakie posunięcie 
ruch ten zapisać w 
notacji polskiej i wraz z notacją 
przeciwnika wręczyć formularz 
kierownikowi turnieju w zamknię- 
tej kopercie. Na kopercie należy 
odnotować czas zużyty na każde- 
go z nich. Partji przerwanych nie 
wolno analizować, w lokalu, w któ 
rym turniej jest rozgrywany. 

$ 14. Dokończenie partji przer- 
wanych winno nastąpić w termi- 
nach, ustalonych każdorazowo 
przez W. G. i D. Przed rozpoczę- 
ciem ostatniej kolejki rozgrywek 
wszystkie przerwane partje muszą 
być dokończone. 

$ 15, Turniej odbywa się na za- 
sadzie prawideł międzynarodowej 
federacji szachowej. 

$ 16, Partje będą zaliczone ucze 
stnikom wtedy, gdy wygrywający 
odda kierownictwu turnicjn spisa- 
ne przez niego i przeciwnika Wy- 
ruźnie i w nieskróconej notacji pol 
skiej egzemplarze partji. W razic 
nierozegranej — każdy winien od- 
dać swój egzemplarz. Kto kilka- 
krotnie nie speini tego warunku 
może być przez kierownika wykre- 
ślony z turnieju. Formularze do za- 
pisywania partji dostarcza W, G. 
i D. za opłatą ryczałtową 20 gro- 
szy od każdego uczestnika. 

$ 17. Wszystkie partje turnięjn 
są własnością Ł. O. Z. Sz. i bez 
zezwolenia W. G. i D. nie mogą 
być opublikowane. 

$ 18. Umowy prywatne i t. p. po 
stępki uczestników, które mogą 
wpłynąć na wynik turnieju, lub 
stoją w sprzeczności z przepisami 
wzgl. nieetyczne postępowanie po- 
ciągają za sobą wykluczenie win- 
nych z turniejów Ł. O. Z, Sz. Czy 
istnieją powody do wykluczenia o- 
rzeka W. G, i D. po wysłuchaniu 
Sądu Rozjemczego. Każdy uczest- 
nik jest zobowiązany, a obecni, na 
sali członkowie ŁOZSz, są upoważ- 
nieni zwrócić uwagę kierownictwu 
turnieju o wszelkich  przekrocze- 
niach przeciw regulaminowi lub 
przepisom. 

8 19. Za każdą partję zalicza Się 
wygrywającemu 1 punkt, przegry- 
wającemu — O p. W razie nieroze: 
granej zaś — obu przeciwnikom 
po pół p. 

$ 20, Suma zdobytych punktów 
decyduje o kolejności miejse za- 
jętych w turnieju. W razie równej 
ilości punktów pierwszych dwuch 
lub więcej pretendentów do  pier- 
wszej nagrody — decydujc mecz 
z dwuch partji; o ile zaś mecz da 
wynik nierozstrzygnięty. nagrody 
zostają przyznane w myśl systemu 
Berger-Sonneborn. 

$ 21. Dla załatwiania sporów, du 
tyczących interpretacji regulaminu, 
lub spraw nie przewidzianych re- 
gulaminem, wybiera W. G. i D. 
sąd rozjemczy, składający się z 3 
uczestników w danej grupie oraz 
trzech zastępców. O decyzji sądu 
rozjemczego zainteresowani gracze 
mogą odwołać się do W. G. i D. po 
uprzedniem wpłaceniem kaucji zł. 
5—, które zostają zwrócone w wy 
padku uwzględnienia odwołania w 
przeciwnym zaś razie kaucja prze- 
pada na rzecz kasy Ł. O. Z. Sz. 

§ 22. Kierownik turnieja ma pra 
wo nakazać dokończenie spornej 
paztji. 

$ 23. Po rozdaniu nagród prote- 
sty nie będą przyjęte, 

Sekretarz 
Jerzy Rozenblat 


ice- Przewodniczący 
Br, Zerfas. 


z S (O 


Nr. 208 


Pod redakoją Łódzkiego Okręgowego Związku. Szachowego 


Zadanie Nr. 5 
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A 


Z 


Białe zaczynają i dają mata w drugiem vosunięciu 


Parija 


Gambit hetmański, — 1-sza partja 
meCZt. 
Landau Dr, M. Euve 
(Białe) (Czarne). 
1. d2—d4 Sg8—f6 
2. Sgł—13 d7—45 
3. c2—c4 c/—c6 
4. Sbi—c3 d5xc4 
5. a2—a4! Gc8—f5 
Na eģ, co jest słabsze, białe od- 


powiadają najlepiej 6. e3. Na 6. e4 
zaś mogłoby nastąpić Gb4, 7. Gg3 
(e5 Se4, 8. Hc2 Hd5!), Ge3x--, 8. 
be3x Ha5, 9. e5 Se4, 10. Gd2 c5. 

6. SI3—e5 


3 Sal, 7. 


Równa grę daje 6. e 

Gc4x Sb4, 
6.1042 c6—c5? 
Inowacja wątpliwej wartości, 


Powtórne posunięcie plonem przy 
nierozwiniętej grze prawdopodob- 
nie prowadzi do przegranej. Należą 


ło grać 6.... $d7, 7, Sc4! Sb6, 8. 
Sd7x Gd7 i następnie g6. 
7. e2—e3 cxd4 
8. e3xd4 e/—€6 


Nr. 26 


9. Gflxc4 
Lepiej Gf8—b4, 
10. Hd1—83! . 
Teraz mści się posunięcie 6... 

c6—c5. Czarne już nie mają dosta- 
tecznej obrony. 
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GI8—t<i 


. . s 


MĘSIEPA Hd8—c8 
11. Gc4—b5— Sf6—d7 
Lub też Sd7, 12. Sd5! ed5, 13, 

Hf5x-.-. 

12. $c3—d5! Ge7—a8 
Posunięcie 12. Gdó również nie 
ratowało partji, np.: 13, Gg3! Sc6, 

14, Wel Sde3x, 15. dedx Gi8 (Ge3, 

16. Ha3 Hd7, 19. We6x beó; 20. 


Geś!) 16. We6x' bcóx, 17. Sc7-- 
Hc7x, 18. Hcóx-- FHe6, 19, Ge6x 
mat. 

13. Ge1—d2 0—0 


To prowadzi do przegrania figu- 
ry. Partja czarnych jednak w każ- 
dym wypadku jest przegrana. 


14. Se5xd7 Sb8xd7 
15. Wai—ci Hc8—b8 
16. Gb5xd7 Hb8—d6 
17. Gd7—c8! Gd8—a5 


| 


Nie można ratować figury za 
pomocą Hd5xe5, 19, Gf5x. 


18. Gd2xa5 WaSxe8 
19. Wcixc8 WfSxc8 
20. Sd5—e3 Ana 
Jeżeli Sc3, to bó. 

20.50 a. 75 Wc8—c1-- 
21. Se3—dl Hd6—a6 
22. Ga5—c3 h7—h5 
23. h2—h3 GI5—d3 
24. Hf3—e3 Wcixdi-- 
25. Kelxd1 Ha6xa4-- 
26. Kdi—ei Ha4—a1-- 
27. Kel—d2 Hatxhi 
28. He3xd3 Hhixg2 
29. Hd3—g3 Hg2sg3 
30. 12xg3 i białe wygrały. 


ROZWIĄZANIE KONCÓWKI 
Nr, 18, — A. DalFAva. 
Bizle: Kb2, Ge8, piony a5, gs 


'h6, g7 (6). 
Czarne: Kg8, Gh7, piony a6, f2, 
g6 (5). 
1. Ge8—a4 12—1H 
2. Ga4— b34- Hi1—17 
3. Kb2—-ai! Hf7xb3 


Pat. 


Wiadomości szachowe 


VELDES (Jugosławja), — W 
dniu 23 sierpnia r, b. rozpocznie 
się tutaj międzynarodowy turniej 


czahowy w dwuch turach (26 
rund), w którym wezmą udział: dr. 
A, Aljechin, E. Bogoliubow, A. Nim 
zowitsch, R. Spielmann, Marschall, 
Kashdan, Flohr, dr, M. Vidmar 
Kosticz, dr. Asztalos, Pire, Rabine 
stein, dr. Tartakower, Sultan Kian 
dr. M, Euve. Wyznaczono sześć 
nagród: 30 tys., 20 tys, 15 tyz, 


42 tys., 10 tys. i 8 tysięcy dinarów, 


Nienagrodzen: otrzymują po 250 
dinarów za każdy wygrany punkt. 

Oprócz Capahlanki i dr, Em. La- 
skera, w turnieju tym zatem biorą 


udział wszyscy wybitni mistrzowie 


świata. 


„Dzień Legionów w bodzi 


Program uroczysiości i4-ej rocznicy wyrusze: 
szenia w bój kkadrówici 


Związek  legjonistów pal- 
skich w Łodzi, wzorem lat ubie 
głych, w dniu 9 sierpnia r. b, 
jako w XVII-tą rocznicę wy: 
marszu w bój o Polskę pierw 
szej kadrówki legjonów pol. 
skich, urządza wielkie tradw 
cyjne święto sportowe p. u. 
„Dzień Legjonów*. 

Organizacja imprezy, znajdu 
jącej się pod protektoratem pa 
na wojewody Jaszczolła, genc- 
rała Małachowskiego i gen. Ol- 
szyny - Wilczyńskiego, dają rę 
kojmie, że będzie ona wydarzė- 
niem niepowszedniem w dzie- 


dzinie uroczystości i konkur- 
sów sportowych. 
Na program „Dnia Legjo* 


nów“, który rozpocznie się dn. 
8 sierpnia o godz. 19 min. 30 
zbiórką na Placu Wolności 
wszystkich organizacji b, waj: 
skowych, — składają się nastę 
pujące części: 
9 sierpnia: 

Uroczyste nabożeństwo w ka 
tedrze, celebrowane przez bi- 
skupa Tomczaka o godzinie 9 
cano. 

Bieg stzafetowy — o nagro- 
dę przechodnią zw. legjoni- 
słów: trasa 5X2000 m. Start o 


godz. 10.30 z Rudy Pabjanie- 
kiej. Meta Plac Wolności w 
Łodzi. ` 


Bieg kolarski — )o nagrodę 
pana wojewody łódzkiego: tra-i 


sa 20 kim. Ruda Pabjanicka — 


Zarząd grodzki federacii nol- 


Marysin — Wola Pabjanicka—| skich zwł obr. ojczyzny w Ło- 


Rzgów Ruda 
Start o godz. 12. 


Zabawa ludowa w Rudzie Pa 
bjanickiej w parku Setfańskie- 
go z szeregiem atrakcji sporto- 
wo - humorystycznych. Zaba- 
wa taneczna. 


Pabjanicka.|dzi wzywa wszystkie organiza: 


cje b. wojskowych do wzięcia 
udziału w pochodzie, jaki się 
odbędzie w dniu 8 sierpnia r. 
bież. z okazji organizowanego 
przez związek legjonistów pol 
skich w Łodzi „Dnia Legio- 
nów“ w 17-tą rocznicę wyrusze 


Ognie sztuczne. Pozałem róż| nia kadrówki. 


ne niespodzianki. Przygrywać 


będą dwie orkiestry. Początek | „.: 


zabawy o godz. 14. 1 
tramwajem ij autobusami. 


Zawody sportową - lekkoatle 


tyczne o odznakę za pięciobój 
sportowy zw. strzeleckiego: 1) 


3 km. bieg na przełaj, 2) pól-; | 


tora km. marsz indywidualny 
w maskach gazowych, 3) gry 
sportowe, 4) sztafeta męska 
4x100. 5) sztafeta żeńska 4x60. 
6) zawody pływackie. Zawody 
odbędą się w parku Stefańskie 
go podczas zabawy 0 Rodz. 16 
o nagrody pp.: ger. Stanisława 
Małachowskiego, wojewody J. 
Rożnieckiego, starosty Dychda- 
lewicza j starosty Rżewskiego. 


Uroczyste rozdanie nagród 


po biegach na mecie na Placu | Specjalista 


Zbiórka wszysikich organiza 
ze sztandarami ma Placu 


Dojazd | wolności przed pomnikiem Ko 


ściuszki o godz. 19 m. 30. 


PIEGI 


RADYKALNIE U/UWA 
OD 2J LAT ZNANY 


R 


DO NABYCIA W/ZĘDZIE 
PARFUMERIE D'ORIENT + WARSZAWA 


S. Niewiażski 


chorób skórnych 


Wolności i na mecie w Rudzie | wenerycznych i moczopłciowych 


Pabjanickiej. 

Zainteresowanie świętem 
sportowem jest już w tei chwili 
wielkie. . 


elektroterapia, djatermja, bada- 
nie krwi i wydzielin 
Andrzeja 5.telef. 159-40 
Przyjmuje od 8—11 i 5—9 w. 
w niedziele i święta od 9—1 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


„GŁOS PORANNY" 
ŁODŹ 
2 sierpnia 1931r. 


Strzelecki: Zjednoczo- 
ne 4:2 (1:0) 


Mecz towarzyski, rozegrany 
pomiędzy drużynami Strzelec- 
ki — Zjednoczone zakończył 
się 'zasłużonem zwycięstwem 
Strzelca w stosunku 4:2, aw 
ki dla zwycięzców zdobyli: 
delski I, Kudelski II (z kacie 

go), Antczak i Czerski. Sędzio- 
że p. Andrzejak. 


Hakocah-Widzew 5:1 


Wczorajszy mecz przyniósł zwy- 
cięstwo Hakoahowi, który grał nie 
zwykle szczęśliwie. Pierwsze trzy 
goale były raczej dziełem przypad 
ku, choć kilka dogodnych pozycji 

SKprzegakzezona. Bramki zdobyli 
Ehrenberg 2, Kahan, Szakawowiak 
i jedna samobójcza. Sędziował 
sprawnie p. Piotrowski. Szczegóło- 
we sprawozdanie podamy w dniu 


jutrzejszym 
Piłkarze Orkanu 
zostali zawieszeni 


Dwaj piłkarze Orkanu, któ 
rzy byli bezpośrednimi spraw- 
cami zajścia, jakie miało miej- 
sce na meczu © mistrzostwo 
Strzelecki — Orkan, a miano- 
wicie: Owczarek J, i Miller A. 
zostali zawieszeni przez wy- 
dział gier į dyscypliny i prze- 
ciwko nim prowadzi się docho 
dzenie. Zebrany tą drogą mate- 
rjał posłuży do wydania asta- 
tecznego wyroku. 


Piłkarze „Monteuideo” |. 


zawitają do Europy 


Słynna drużyna urugwajska z 
Montevideo przygotowuje się do 
nowych występów w Europie, któ- 
re mają odbyć się na jesieni. Piłka 
rze urugwajscy rozegrać mają sze- 
reg meczów w Anstrji, Niemczech 
i Czechosłowacji. 


Czy Polska nie mogłaby się po- 
starać o sprowadzenie słynnych pił 
karzy choćby na jeden mecz? Nie- 
wątpliwie opłaciłoby się. 


dont”, GŁOS SPORTOWY 


„GŁOS PARAN NY“ 
ŁODŹ 
2 sierpnia 1931 r. 


X. olimpiada w Los Angelos 


Oficjalny program został ogłoszony -- Francja nie weźmie udziału w igrzyskach 


1932 ogłosił oficjalny program 
X olimpjady, która odbędzie 
się od 30 lipca do 14 sierpnia 


włącznie, 

Historyczny ceremon jał o- 
twarcia odbędzie się w sobotę 
po południu 30 lipca w stadjo- 
nie olimpijskim. Dla dokona- 


nia uroczystego otwarcia został| ryczna defilada narodów. 
oficjalnie 
dent 
Hoover. W związku z tem o- 
'twarciem odbędzie się histo- 


zaproszony prezy- 


Program wyścigów konnych 


dziś ma torze w Rudzie Pabianickiej 


GONITWA I 
Nagroda 1.200 zł. Dystans około 
1600 mtr, 
Antypka Grona oficerów 8 puł 
ku Strzelców Konnych. 
De Kobra C. Nowackiego. 
Floret B. Piradoffa. 
Gazelle Grona oficerów 9 pułku 
Strzelców Konnych. 
Lilith E. Grzybowskiego. 
Moscou M. Wąsowskiego. 
GONITWA II. 
Nagroda 1,500 zł, Dystans około 
900 mtr. 
Śpiew M. Wąsowskiego. 
Awantura A. Tuńskiego. 
Polmoodie VII A. Olszowskiego. 
Kolibri K. i 5. Enderów. 
Miluzyna H. bar. Maltzan. 
GONITWA III 
Nagroda 1.300 zł. Gonitwa z 
przeszkodami. Dystans około 3200 
Kasztelanka I. hr. Mielżyńskiego 
Promyczek Z. Woyciechowskie 
go. 
Ferezja K. Rozwadowskiego. 
Kanonada W, Daszewskiego. 
Fiut K. bar. Rómmla, 
Jegomość K. Ważyńskiego. 
Harry Langden Grona oficerów 
2 Dywizji Artylerji Konnej. 
Markita Z. Rogowskiego. 
Essauł K. Ważyńskiego. 
Aranka W. Tomaszewskiego. 
Coquette E, Kownackiego i W. 
Ujejskiego. 
GONITWA [V. 
Nagroda 5,000 zł, Dystans około 
1200 mtr. 
Ortel Grona oficerów 1 pułku UŁ 
Krechowieckich. 
Kret st. „Natalin”, 
Szarża st. „Ktery Szepietów”. 
Indra st. „Natalin”, 


Wydział organizacyny olim- 
piady w Los Angeles w r. 


"Rś NO 


GONITWA V. 
Nagroda 7,000 zł. (Międzynaro- 
dowa), Dystans około 2100 mtr. 
Chyża Grona oficerów 9 pułku 
Strzelców Konnych. 
Gasparone B. Piradoffa. 
Jerry K., i 8. Enderów. 
Centaur W. Zgorzelskiego. 
Grisette R. Rogowskiego i K. 
Koźmińskiego. 
Varahand st. „Alba”, 
Valibal L. Dydyńskiego. 
GONITWA VI 
agrodą 15,000 zł. Handicap 
> Je - Chase, Dya i okei 
4800 mtr, $ 
Jemioła IT Grona oficerów 1 sA 
ku Ułanów Krechowieckich, 
Fonar J. Sosnowskiego, 
Czaruś E. Sobańskiego. 
Jagienka W, Daszewskiego. 
Imre S$. Bronikowskiego. 
Pan Prezes Grona oficerów 9 
pułku Strzelców Konnych. 
Bina II W. Daszewskiego. 
Frania E. Antoniewskiego. 
Radlok A. Jaroszewskiego. 
Zygfryd W. Bobińskiego. 
Boston Z. Cierpickiego. 
€aratbe Robar: Rómmla" ' 
Gini W. Bobińskiego. 
GONITWA VII 
Nagroda 1,500 zł. Dystans około 
900 mtr. 
Tenek W. hr. Pinińskiego. 
Irga L. Dydyńskiego. 
Elaborat st. „Ktery Szepietów”. 
Łańcut W. Daszewskiego. 
Passe Partout II T. Falewicza. 
Aida M Z. Rogowskiego. 
GONITWA VII 
Nagroda 1,800 zł. Dystans około 
2400 mtr. 


Lancelot st. Alba”. 


Przygotowania do międzynarodowego wyścigu 


który odbędzie się dzisiaj w Berlinie. 


Już jutr 


Na prawo. Caracciola ze swoim kolegą Stuekem. 


największa premjera sezonu 


„MAŻ KOCHANEK” 


Już od juíra w „CASINEE" 


Fantomas Z. Woyciechowskiego. 

Biszka W. Daszewskiego. 

Impas II st. „Leliwa”. 

Bosfor K. Ważyńskiego. 

Grzela B. Szwejcera. 

Ghicka C, Nowackiego. 

Burłaj st. „Ktery Szepietów”. 

GONITWA IX 

Nagroda 1,500 zł. Dystans około 
2100 mtr. 

Jatagan II T. Falewicza. 

Harriman W. Bobińkiego, 

Murman W. Mirny. 

Rose Tremiere II M, Wąsowskie 
go. 

Nil Grona oficerów 10 pułku U- 
łanów, 

Maur st. „Ktery Szepietów”. 

Gralath 8. Bronikowskiego, 

Prunus L, Schwejcera 

Istvan K. bar. Rómmla. 


NASI FAWORYCI 
Gonitwa I — Floret, Gizelle. 
Gonitwa II — Palmoodie VII, A- 
wantura, Aranka, 

Gonitwa III — Harry Langden, 
Coquette 

Gonitwa IV — Stajnia „Natalin” 
- Gonitwa V — Gasparone, Chyża 
Grisette. 

Gonitwa VI — Caraibe, Radlok, 
Pan Prezes. 

Gonitwa VII — Elaborat, Passe 
Partout, 

Gonitwa VII — Burłaj, Fanto- 
mas, Lancelot. 

Gonitwa IX — Maur, Istvan. 


Wyniki wczorajszych 
gonitw 


Mimo _ niesprzyjającej pogody 
dzień wczorajszy zgromadził prze- 
szło 8 tysiące osób, która wskntek 
deszczu i miękkiego toru spodzie 
wała się licznych fuksów. Wyniki 
wczorajsze przedstawiają się nastę 


pująco: 

Gonitwa I — Pierwszy Arma- 
gnac, druga Dziecina. Tot. 48, fr. 
20 i 81. 


Gonitwa TI — Klarika, druga No 
rona, trzecia Haiti. Tot. 69, fr. 19, 
27 i 15. 

Gonitwa IM — Etna II druga 
Anna Bella. Tot. 17, fr, 13 i 17. 

Gonitwa IV — Con Amore, dru- 
ga Ponteba, trzeci Zbir. Tot 49, 
fr. 17, 15 i 28. 

Gonitwa V —'Rawa, Tot. 14. 

Gonitwa VI — Pierwszy Tont 
en Haut, drugi Adam. Tot. 42, fr. 
29 i 34. 


Gonitwa VIT — Litka, druga 
Czataldża, trzecia Ixora. Tot. 59, 
fr. 19, 23.4 18. 

Gonitwa VIII — Cri du Coer, 


druga Laturka, Tot. 21, fr. 32 i 26. 


potężny 
dramat 
namiętności 


Zawody trwają 16 dni i będą 


Stanów Zjednoczonych | się odbywały w 9 stadjonach i 


szeregu pływalni. Ustalono 
135 odmiennych programów 
sportowych, dotyczących 15 ro 
dzajów sportu. Programy te 
przeprowadzone będą w nastę- 
pujących miejscach: 


Stadjon olimpjiski: Ceremo- 
njat otwarcia 30 lipca; lekko- 
atletyka 31 lipca do 7 sierpnia; 
hokej gry eliminacyjne i fina- 
łowe 8 i 11 sierpnia; międzyna 
rodowe popisy (Lacrosse) 7 
i 12 sierpnia; zawody konne w 
skoku 13 i 14 sierpnia; narodo 
we popisy (amerykańska piłka 
nożna) 8 sierpnia, ceremonjał 
zamknięcia 14 sierpnia. 

Olimpijski stadjon pływacki; 
pływanie, skoki i piłka wodna 
od 6 do 13 sierpnia, 

Olimpijski pawilon szermier 
czy: szermierka od 81 lipca do 
13 sierpnia. 

Olimpijskie audytorjum; dźwł 
ganie ciężarów 30 i 31 lipca; za 
pasy od 1 do 7 sierpnia; boks 
od 9 do 13 sierpnia, 

Stadjon Rose Bowl (Pasade- 
na): zawody rowerowe od 1 da 
3 sierpnia. 

Riviere Gountry Club (Santa 
Monica); sport konny ł8 ji 11 
sierpnia, 


Long Beach (Stadjon marys 
narki): zawody wioślarskie od 
9 do 13 sierpnia. 

Olimpijski tor regat 
Los Angeles) od 5 do 
nia 

Bieg maratoński odbędzie 
się 7 sierpnia na trasie, która 
zaczyna się i kończy na sładjo- 
nie olimpijski im. Pięciobój od: 
będzie się od 2 do 6 sierpnia 
jednocześnie ze sportem  kon- 
nym, szermierką, strzelaniem, 
wływaniem i zawodami ulicz- 
nemi. 

Olimpijskie zawody i wysta- 
wy artystyczne odbywać się bę 
dą w olimpijsk. muzeum sztuki 
bez przerwy przez cały czas za 
wodów w ciągu dni 16. 

* k*k k 


(Port 
12 sierp- 


W Paryżu odbyło s nad 
zwyczajne posiedzenie Francu- 
skiego Komitetu Olimpijskiego, 
na którem skonstatowano, że 
wszystkie próby uzyskania sub 
sydjum od rządu dla zrealiza- 
wania ekspedycji francuskiej 
na igrzyska olimpijskie do Los 
Angelos — kompletnie zawia- 
dły. 


ię 


Wobec powyższego Franceu- 
ski Komitet Olimpijski gzdecy- 
dował nie wziąć udziału w 


igrzyskach 1932 roku. Jedno- 
cześnie podał się do dymisji 
przewodniczący Komitetu 
Frantz Reichel. Francuskie ko- 
ła sportowe nie tracą jeszcze 
nadziei, że rząd przyjdzie im z 
pomocą. 


Jak widać kryzys finansowy 
odczuwa cała Europa. Spodzie- 
wać się należy, iż do roku przy 
szłego jeszcze więcej państw od 
mówi swego udziału. 


„GŁOS PORANNY" 
Łódź 


2 sierpnia 1931 r, 


i. 


lie ludzkość kosztuje kryzys? 


Zagadnienie kryzysu światowe- 
éo o natężeniu którego dotychczas 
nie znają dzieje kultury ludzkiej, 
stalo się problemem centralnym 
studjów i badań ekonomistów. 

Kryzys ten, Którego kresu prze- 
widzieć jeszcze nie można, przyno- 
si gospodarstwu Światowemu ol- 
brzymie straty. 

Ujęcie tych strat w pewne cyfry 
określenie ich w źródłowych staty- 
stykach jest jednym z tych proble- 
mów, które estatnio są tematem 
publicystyki gospodarczej, 

Po raz pierwszy podjął przepro- 
wadzenie takiej cyfrowej analizy je 
den z najwybitniejszych statysty- 
ków niemieckich prof, uniwersyte- 
tu belińskiego Woytinsky. Opu- 
blikował on ostatnio pracę o kryzy 
sie, której część poświęca zbadaniu 
ILE WŁAŚCIWIE KRYZYS ŚWIA 
TOWY KOSZTUJE POSZCZEGÓL 
NE SPOŁECZEŃSTWA, 

Pomija on w swej pracy trage- 
dję jednostek, katastrołalne wpły- 
wy bezrobocia na mlodzież oraz 
polityczne i gospodarcze skutki 
kryzysu. 

To są problemy, których nie 
można ująć w ramy statystyk. Cho 
chodzi mu raczej o nstalenie 
BEZPOŚREDNICH MATERJAL 
NYCH WPŁYWÓW KRYZYSU 
ŚWIATOWEGO, oczywista z u- 
względnieniem, iż obliczenia jego 
będą tylko w dałekiem  przybliże- 
niu odpowiadały istotnym kosztom 
kryzysu, 

Kryzys obecny zapoczątkowany 
został pogorszeniem sytuacji gospo 
darczej w Niemczech, Polsce, Fin- 
łandji, Australji į Brazylji w polo- 
wie r. 1929, W drugiej połowie te- 
go roku uzewnętrzniła się depresja 
w Stanach Zjednoczonych, Argen- 
tynie, Kanadzie i Włoszech. Następ 
nie objęte zostały kryzysem Cze- 
chy, Anglja, Belgja, Austcja, Ja- 
ponja i Afryka Południowa, W po- 
czątkach r. 1930 kryzys ogarnął 
Szwajcarję i Holandję później 
wreszcie Francję į Skandynawję. 

Profesor Woytinsky obliczenia 
swe przeprowadza peczynając od 
października 1929 na podstawie 
cen, jakie panowały w poszczegól- 
nych krajach przed wybuchem kry 
Łysu, 

Straty materjalne, Spowodowane 
przez kryzys w państwach przemy 
słowych ustalić można na podsta- 
wie ograniczenia produkcji w pań- 
stwach rolniczych — na podstawie 
spadku wartości wywozu produk- 
tów rolniczych. 

Przeciętnie za 15 miesięcy od 
października 1929 r. do grudnia 
1930 roku 


DŹWIĘKOWY € 
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uśmiaąć do łez, 


mi śmiechu. 


Dziś i dni nastepnych! 


W dobie kryzysņ i przygnębienia, można się 
oglądając wielki program; 
śmiechu, humoru i dowcipów p. t. 


Wesoły iudzień 


1. „Nocna Eskapada* Świetna i zabawna ko- 
medja erotyczna w wykonaniu kapitalnej pary 
komików Laurela | Hardy'ego. 

2. „Psi Trójkąt* Rewelacyjny film z udziałem 
fenomenalnej trupy „Mówiących psów . 
zdrada, zabójstwo i psi sąd” 

3. „Precz z Dentystami* Arcyzabawna ko- 
medja eksplodująca gradem dowcipów i bomba- 


4. „Piraci“ Wielka rewja w kolorach, imponująca 
przepychem wystawy i bogaetwem najnowszych 
przebojów muzycznych, 

Ceny miejse popularne! — Sala wentylowana 

nowoczesną aparaturą, zapewniającą stały dopływ 

świeżego powietrza! 
Początek w dni powszednie o godz. 5-ej po poł. 

w soboty i niedziele o godz. 3-0]. 


PRODUKCJA PRZEMYSŁOWA 
SPADŁA W PORÓWNANIU Z 0- 
KRESEM KONJUNKTURY W 
NIEMCZECH 0 18 PROC., W AN 
GLJI O 10 PROC, W STANACH 
ZJEDNOCZONYCH o 20 proc. 

Prof. Woytinsky na tej podsta- 
wie ustala STRATY PRODUKCJI 
NIEMIECKIEJ NA 11 MILJAR- 
DÓW MAREK, W ANGLJI NA 5 
MILJARDÓW MAREK, W. STA- 
NACH ZJEDNOCZONYCH NA 33 
MILJARDY. JESZCZE WYŻSZE 
BĘDĄ STRATY W ROKU BIEŻĄ 
CYM. 


Na kwiecień br. instytut badania 
konjunktur określił spadek produk 
cji poszczególnych państw następu 
jąco: NIEMCY — 32 PROC., POL- 
SKA 32 PROC, KANADA 30 
PROC, STANY ZJEDNOCZONE 
— 29 PROC, ANGLIA 26 
PROC, FINLANDJA 23 PROC, 
SZWECJA — 21, FRANCJA — 9 
PROC. 

Na tej podstawie wedug oblicze 
nia prof. Woytinskiego straty go 
spodarstwa Niemiec, Anglji i Sta 
nów Zjednoczonych w okresie 1931 


Ghspórt p 


roku PRZEKROCZĄ SUMĘ 100 
MILJARDÓW MAREK. STRATY 
POZOSTAŁYCH PAŃSTW EURO- 
PY I AMERYKI OBLICZA PROF. 
WOYTINSKI NA 150 MILJAR- 
DÓW MAREK DO KOŃCA R. B. 
Te 150 miljardów oznaczają potrój 
ną wartość wszystkich zapasów zło 
ta i półtorakrotny obieg pieniężny 
całego świata. Wreszcie jedno jesz 
cze porównanie: 980 miljonów ma- 
rek, z których Ameryka zrezygno- 
wała na podstawie moratorjum 
Hoovera oznącza tyle, ile gospodar 
stwo Stanów Zjednoczonych traci 
w okresie każdych 10 dni na swej 
produkcji przemysłowej, 

Oczywista koszty kryzysu gospo 
darczego są znacznie niższe niż 
koszty wojny światowej. Nie moż- 
na jednak znaleźć w historji ludz- 
kości katastrofy o tych rozmiarach 
io takich olbrzymich stratach ma- 
terjalnych. 

Publikacja prof. Woytinskiego 
zasługuje na baczną analizę, jako 
pierwsza próba cyfrowego ustale- 
nia strat, jakie ponosi gospodar- 
stwo światowe wskutek p pie 

M. K. 


GŁOS HANDLOWY 


„GŁOS PORANNY" 
Łódź 
2 sierpnia 1931 r. 


Rynek pienieżny 


Warszawska giełda 
pieniężna 
GOTÓWKA 

Dolary 9,01 i pół 9,08 j pół 

8,99 i pół | 


CZEKI 
Belgja 124,66 
Gdańsk 171,98 
Holandja 359,85 
Londyn 43,36 
Nowy Jork — czeki 8,928 
Nowy Jork — telegr. 8,927 
Paryż 35.— 
Praga 26,45 
Szwajcarja 174,13 
Wiedeń 125,47 
Włochy 46,75 
Sztokholm 238,90 


AKCJE 
Polski 115— 
Sole potasowe 90.— 


PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE 
Stabilizacyjna 72,25 
B. G. K: 94— 
4 i pół proc. listy ziemskie 49,25 
49.50 


ńtfabrykatów i wyrobów 


nie zwalnia od wykupywania świadectw przemysłowych 


Najwyższy Trybunał Administra 
cyjny w jednym z wyroków wypo- 
wiedział pogląd, iż  przedsiębior- 
stwa wyłącznie eksportujące pół- 
fabrykaty wzgl. gotowe wyroby 
są zwolnione na zasadzie art. 3 


PASE OZN ZAW Z m 


Fake | 


iwa przęmysłowego. 


Gz 


pkt, 15 ustawy z dn. 15 lipca 1925 
roku o państwowym podatku prze 
mysłowym (Dz. U. R, P. Nr. 79 
poz. 550) zarówno od podatku od 
obrotu, jak również od Świadec- 
Ministerstwo 


Nowe cdo ma przędzę 


podwyższono w sposób nieracjonalny i szkodliwy 


Rozesiany ostatnio przez 1% 
bę przez izbę przemysłowy - 
handlową projekt nowel tarv- 
fy celnej nie zadawala konsi 
mentów przędzy bawełnianej 

W miejsce jednej pozycji 
t83/1-a przędzy surowej wpro- 
wadza ten projekt pod pozycją 
606/607 cztery  zróżniczkowa- 
nia: 

Przy cle normamem na przę 
dze bawełnianą surową poje- 
dyńczą w numeracji do #8 
włącznie 

Zmnidejszenie cła jest pozor- 
ne, ponieważ numery do nr. 9 
i do ur. 9 i do nr. 19 wogóle 


pE 


BE 
j 


OL” 


„Miłość, 


CZELE 


za 1 


SĘ | dyskontową, 


nie sa sprowadzane. Do artyku 
łów, które są importowane na- 
leżą przedewszystkiem numery 
20 pojedyńcza, 24 pojedyńcza i 
26 pojedyńcza, w szczególności 
zaś 82 pojedyńcza. 

Przy tych numerach cło bądź 
pozostało na tej samej prawie 
wysokości, a nawet zostało pod 
wyższone. Tego rodzaju słana 
wisko w projekcie nowej tary- 
fy celnej nie jest niczem uza- 
sadnione. Polska posiada, jak 
dotąd, najwyższą ochronę cel- 
ną w Europie, 

Nowa taryfa celna dąży da 
odgrodzenia Polski murem cel 
nym od innych państw europej 
skich, co nie może pozostać bez 
wpływu na stosunki z sąsiada- 
mi. 

Konsumenci obawiają się, że 
wprowadzenie tej taryfy było- 
by monopolem _ skartelizowa- 
nych producentów przędzy ba- 
wełnianej. (ag). 


„Bank von Danzig” 
podwyższył dyskonto 


Gdański bank emisyjny 
„Bank von Danzig“ ogłosił, iż 
dyskonto podwyższa z 7 na 10 
proc.. a lombard z 10 na 12 pr. 

Stawki gdańskie będą znacz- 


A| nie wvższe od stawek polskich. 


Jak bowiem wiadomo. stopa dv 
skontowa Banku Polskiega wy 
nosi bez zmiany 7 i pół proc. 
lombardowa 8 i pół proc. 
Charakterystyczne jest, że po- 
dobnie jak Bank Rzeszy dwu- 


9| krotnie od czasu ostatniego za- 


jamania finansowego podnosił 
stopę dyskontową, podobnie 1 


| Bank Gdański już poraz drugi 


w tym okresie podnosi stopę 
Uderzająca para- 
lela. 


skarbu zastosowało się do powyż- 
szego wyroku jedynie w sprawie, 
której dotyczył, natomiast nie ro- 
zestało go wszystkim władzom po 
datkowym do ogólnego zastosowa- 
nia, a to z następujących powo- 
dów: 

Świadectwo przemysłowe należy 
nabywać z góry przed rozpoczę- 
ciem roku podatkowego, żadne zaś 
przedsiębiorstwo nie może z góry 
przewidzieć, czy nie będzie ono pro 
wadziło sprzedaży wewnętrznej cho 
ciażby w skromnym zakresie, zale 
ży to bowiem od konjunktury eks- 
portowej i wzajemnego ustosunko- 
wania się cen wewnętrznych i za- 
granicznych. Następnie ulgi przy 
eksporcie uzależnione są od udo- 
wodnienia faktu eksportu oraz wy 
sokości tranzakcji eksportowych, 
zdarzyć się zatem może zawsze 
wypadek, że główna tranzakcja nie 
będzie uznana za dostatecznie udo 
wodnioną. Nadto wydaje się wątpi 
wem, czy brzmienie art. 3 pkt. 15 
ustawy dostatecznie uzasadnia sta 
nowisko N. T. A. 

Wkońcu zaznacza się, żę do 
przedsiębiorstw eksportujących su- 
rowce i produkty rolne wspomnia- 
ny wyrok N. T, A. wogóle nie 
mógłby mieć zastosowania, 


OODODODOCOGODOOOOCOCDOGC 


Dr. Med. SZMERŁOWSHI 


powróci 
Akuszer Ginekolog 
godziny przyjęć od Ś-ej do 5-cj í od 
1- ; 


ej do 8-ej. 
Plotrkowska 17, tel. 107-13. 


9990999900 


5 proc. Warszawy 58,50 
0% Warszawy 69— 69.75 
6 ps i 

8 proc. Łodzi 65,25 


NOTOWANIA BAWEŁNY, 
LIVERPOOL 

Bawełna amerykańska, zamknię- 
cie: 

Lipiec 4.96 sierpień 4.539 wrze 
sień 4.56 październik 4.61 listopad 
4.64 grudzień 4.69 styczeń 4,72 lu- 
ty 4.15 marzec 4.82 kwiecień 4.89 
maj 4,90 czerwiec 4,98 looo 4,62. 


ALEKSANDRJA 
Bawełna egipska, zamknięcie: 
Sakellaridis; Listopad 13.69 sty 
czeń 14,10 maj 14.83. 

Asmouni: Sierpień 8.95 paździet 
nik 9.52 grudzień 9.82 luty 10,06 
kwiecień 10,36 czerwiec 10,52. 


NOWY JORK. 


a amerykańska, zamknię: 
cie; 

Loco 8.25, 

Kontrakty: Sierpień 8.08 wrze« 
sień 8.22 październik 8.37 listopad 
8.49 grudzień 8.60 styczeń 8.71 
luty 8.82 marzec 8.96 kwiecień 
9.01 maj 9,10 czerwiec 9,22. 


Transporf kawelny 
nie korzysta z ulg 


W związku z zapytaniem zainte 
resowanych firm w sprawie opłat 
przewozowych dla bawełny, dla 
której przewożne rzekomo oblicza 
się obecnie według I klasy, izba 
przemysłowo - handlowa w Łodzi 
komunikuje, iż na mocy rozporzą 
dzenia ministra komunikacji z dn. 
29 maja 1931 r. (Dz. Taryf i Zarzą 
dzeń Kolejowych Nr. 20 z dn. 30 
czerwca 31 r.) warunek, określają- 
cy termin pobierania ulgowezo 
przewożnego dla bawełny tylko 
do dnia 30 czerwca rb., zostal skra 
ślony, wobec czego surowiec ten 
automatycznie pozostał nadal w 
klasie If. 


Targi w Libercu 
rozpoczną się 15 b.m. 


Poselstwo Republiki Czechosło- 
wackiej donosi, że w dniach od 15 
do 21 sierpnia 1931 r. odbywać się 
będzie XIL Międzynarodowy Targ 
W Libercu (Czechosłowacja), połą, 
czony z targiem włókienniczym, mą 
szyn włókienniczych, maszyn i po- 
trzeb biurowych, radjoaparatów i 
gramofonów, z wystawą „Przemysł 
i Technika” z „Wystawa wynalaz- 
ków i nowości” z „Wystawą uzdro- 
wisk i letnisk” itd. 


Wyjazd do Czechosłowacji do- 
zwolony jest bez wizy czechosło- 
wackiej za okazaniem legitymaejł 
ostempłowanej przez odnośne cze- 
chosłowackie urzędy przedstawi- 
cielskie (poselstwo lub konsulaty). 
Oprócz tego wszyscy udający się 
na wymienione targi korzystają na 
zasadzie legitymacji ze zniżki kole 


jowej. 


0999090900 


Pogotowie Lekarskie 


jim i 


"Teleion: 


ESD, TER WU 


Udziela doraźnej pomocy lekarskiej we wszelkich 
wypadkach nagłych o każdej porze dnia i nocy, 
Lekarska pomoc akuszeryjno-ginekologiczna 
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— 1931 


ryeznych 
NAWROT 7, 
Tal. 128-07 
ad 10—121 od 5—7 


Do akt. Nr. 
1649/31. 


Obwieszczenie 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Adam Jaro- 

szyński, 
zam. w Łodzi, 
przy ul. Piramo- 
wicza 7 na zasa- 
dzie art.1030 U. P 
cywiln., ogłasza, 
że w dniu 


LIPSKIE 
TARGI JESIENNE 


30 sierpnia do 3 września 1931 


Targi ogólne w 40 gmachach wystawowych śródmieścia 24 sierpnia 
$ = + LE od g. 
Targi Techniczne i budowlane, przedmiotów 10 rano w Łodzi 
do użytku domowego i przemysłowego w pa-| Ogrodowej 3 


odbędsie się licy- 
tacja ruchomości 
należących do 


wilonach 1, 2, 3, 4, 6, 11, 12, 19 i 20 na 


terenach wystawowych. 
fir.: „B-cia 
Popowscy” 
i składających się 
z 68 tuzinów 
chustek 
cowanych na 


Duży wybór towarów, ułożonych bardzo przejrzyście! 


Zainteresowanym udzielą na żądanie szczegółowych infor- 
macyj z podaniem ulg i ułatwień w podróży: | sza 


Przedstawiciele honorowi Lipskiego Urzędu Targowego | 777% Z} 620 
Łódź, 27.7.1931 r. 
WŁADYSŁAW GLAZER, WARSZAWA, Komornik 


A]. Jerozolimska 41, telefon 230-55, 


oraz BRUNO MORITZ, ŁOÓDZ, 
Wólczańska 125, telefon 192-78. 


RARERPREWRAPZE COCKER AR ar ER ORZEC 


=== | Sienkiewicza 37, fel. 224-78. 
Radio na lemisku bez kłopotów! | 


CENTRALNA ŁABOWA AKUMULATORÓW 


Łódź, Piotrkowska 167 


odhiera, ładuje i odstawia akumulafory 
na linji Łódź-Tuszyn: 
Tuszyn: Kiosk gazetowy p. Kurca, naprzeciw kościoła. 
Poddębina: Kiosk gazetowy „Wygoda“, obok pensjona- 
tu p. Wieczorkowskiej. 
Rzgów: Skład żelaza p. Parzenczewskiego. 
Przeróbki i modernizacja radjoaparatów !! 


Pogotowie radjowe!! 205-21. 


Telefon w Łodzi: 


Adam Jaroszyński 


Dr. med. 


J. KAHANE 


choroby, wewnętrzne spee. serca 


powrócił 
Radwańska 4, tel, 187-27. 
Przyjmuje od g. 5—7. 


Dr. J. Szreiber 


powrócił 
Tel. 122-95 


— 


Dr. med. 


G. Gersztain 


Spec. chor. oczu 
Traugutta 12, tel. 175-10 


OKULARY NA PLAŻĘ 


DLA SPORTOWCÓW 


m 
| 
i kolarzy l przyjmuje od „H—1 i od 7—8 
motocyklistów Ej Wiecz. 
x al "lacji A PANSE EJ 
enisistów < . 
|| CHRONIĄCE OD SŁOŃCA i kurzu |$, PRAPORT 
i poleca magazyn optyczny i GINEKOLOG— UROLOG 
| Szymon Urbach „... ||| "50 mocrowven 
l Plotrkowska 33, tel. 222-23. f powrócił 
Qdańska 77a, tel. 208-99. 


Przyjmuje od 6—8 w. 
ruen Dr. H. REITŁROWIKI 
GDA, TES 3 
Powrócił 
frzez. caly rok Ewangelicka 1, tel. 166-90 


ofwarte 


Przyjm. od 3—4 i od 7—8 w. 


INFORMACIE ; MADSZANĄ ret B-ŹT I) | 
AÓWNIEZ -KASFNOSOPOTY 


WOHKOWYBUDOMANY NOWNZESNY HOTEL : 
PIĘKNE POŁOŻENIE Z BIDOKIEM NA MORZE 
— OSTATNI KOMFORT — 


CIEPLE KĄPIELE FORSKIE TUĘDZYNARODOWĄ KUCHNIA 


Plotekowaka 89, fal. 25-58] „Ja 
TEURACZENIA 


w Są 


Glechocikek 


Dr D- Prid t mimm 


Leczonie bez- 
płodnośsi. 


ui. Nieszawska 
dom Krajewskiego 
vis-à-vis łazienki 
Nr. 4. 809 


EINDE 
Do akt, 
809 ! 1931 


Ogłoszenie 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w 
Brzezinach, 
Ignacy Herma- 
nowski, za- 
mieszkały w Brze- 
zinach, na zasa- 
dzie art, 1030 U. 
P. C. ogłasza, że 
w dniu 
26 sierpnla 
1931 r. od godz, 
10 rana 
w Rewicy Ssla- 
checkiej gm. 
Popień 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 
publicznego 
ruchomości, 
należących do 
Leonarda 
Dziedzianowicza 
i składających 
się z 
inwentarza żywe- 
go i martwego 
oszacowanego na 
sumę zł. 2412.— 


Brzeziny, 28. 7. 31. 


Komornik 
1. Hermanowski 


Zeromskiego 
przy 


` Firma egzystuje od 1895 roku. 


Pracownia ortopedyczna prowadzona jest pod kievun- 
kiem osobistym. Wykonuje się bandaże 
brzuszne na wszelkie dolegliwości, pooperacyjne, pępkowe, 
protezy, aparaty i gorsety na skrzywienia, wkładki na płaskie 
stopy i t. p. 

Liczne 
przepukhin. 


„MITOLU” 


wystareza, aby brudny garnitur lub kostjum 


zamienić ra czysty i nowy. 


Cena 1 pudełka zł. 1.50. 


GE 


Dr. med. 


PIK 


36, Tel. 175-50. 
ielonym Rynku 
Choroby nerwowe 
Spee. nerwice, 
Przyjmuje od 5.30 do 7 w. 


13 
a g 


laktad Wyrobów Ortopedycznych i Randaży 


KOWALSKI ŁóDź, 


11 Listopada 26, tel. 132-59. 
| dni 


przepuklinowe, pasy 


podziękowania za wyleczenie z zastarzałych 


UWAGA: Firma moja za wyroby ortopedyczne została wyna 


grodsona złotym i srebrnym medałem na wystawie 
w Łodzi. 


wodnym roztworem 


Do nabycia wszędzie. 


Podróż Poślubna 


następny program 


ODEON — WODEWIŁ 


CEE 


Polisy Rosyjskie! 
Tylko do 5 sierpnia przyjmuję do windy: 
kacji polisy Pierwszego i Drugiego Rosyjsk. 
Tow. Ubezp. Sz. Goldman, Piłsudskiego 36 

od 31/2 do 5/2 926—3 


T |] 


| Pensjonat „TEODORY* 


Willa p. Szwajcera 


(Stacja Łask, miejscowość klimatyczna Teodo- 
ry). Najpiękniejsza okolica, suche lasy, urocza 
plaża i woda, słoneczne pokoje. Ceny przy- 
stępne. Informacje u Chmielnickich, Piotrkow- 
ska 64, od g. 7—9 w. tel, 180-71, 


Cellophan inu 


Niezbędny w gospodarstwie domowem 
szkliste, hermetyczne zamknięcie słoików. 
Zapewnia absolutną świeżość i łatwość 
kontroli marynat i konfitur. — Chroni od 
pleśni, poleca 


A. J. OSTROWSKI 


Łódź, Piotrkowska 55, 


4 


| Małżeństwo 
poszukuje 2—3 pokoi eleg. no: 
wocześnie umeb). z używ. kuchni, 
łazienki, elektr., telef. w nowym 
lub dobrze utrzym. domu w 
centrum od 1—15 września. 
Oferty sub. „G. M. 9* 
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DARCEŁACJA 4 folw. LUTOMIERSK 


eroon 94 50 groszy za metr kwadratowy. d EE Miasto Las RAGE 
Miejscowość letniskowa, położona przy samym Lutomiersku, odda- s t EET 
„ma zain Siea Lodi ta AE Eat A TAONA D „Lutomiersk-Leszków" i „Lutomiersk-Danusin 


A Wiadomość L i ; i , 
nych, sucha, piasczysta, z glebą przepuszczalną, zalecana przez wielu > [5 w Lutomiersku przy ul. Dabrowskiego Nr 4, tel. 4, 


lekarzy, Poczta, telegraf, telefon, 2 lekarzy, apteka Kasy Chorych na codzienije „w godsiiacn og ADD ALY. 


KA ; I ) i w środy w Łodzi w składzie broni p. j Jażdrowicz 
miejscu. Dojazd tramwajem do samego Lutomierska co pół godziny. CA Zawadzka 1. tel. 115-21, 5 iy Siec, 


PERTENO 
Skład Biachy Miedzianej i Różnych Metali <===z==u=vqg 


wWiacysław RATNER 


Z MATURĄ ii BEZ 


mośesz uzyskać przyjęcie na uni- 
wersytet zagraniczny. 


Inf j udzielają bezplatnie = s m 

absojweneł uniwersytetów zagra Łódź, ul. Sienkiewicza Nr. 29. Telefon Nr. 164-54. 
nicznych. 

i sanee „Poleca W, P, P. ze swego składu: =mumeumirwsewaw 


BLACHY ) miedziane, mosiężne, alpakowe (neusilbrowe), ołowiane i aluminiowe 
i TAŚMY ) (gładkie i deseniowe) normalnych wymiarów wszelkiej grubości. 

RURY, PRĘTY, SZYNY i DRUTY miedziane i mosiężne oraz KOLBY miedziane. 
CYNĘ w blokach i prątkach, 

CYNK, OŁóW, ANTYMON i ALUMINIUM hutnicze. 

METALE BIAŁE 4£OżYSKOWE w blokach o gwarantowanym stopie. 

WALCE DRUKARSKIE miedziane, PŁYTY do OPALARKI (Saengplatten) miedziane 
BLACHY MIEDZIANE wymiarowe i fasonowe oraz wszelkie inne metale dostar- 
czam podług zamówień szybko z walcowni i hut krajowych i zagranicznych, 


Uw ag a " Jednocześnie komunikuję W. P. P., że kupuję za gotówkę 
m każdą ilość złomu (szmeleu) miedzianego. 


Wiad. 
M. $PICBERG 
Pomorska 40 
codz. prócz sobót 5—9 w. 
Podania, tłumaczenia załatwia- 
nie 1 przyspieszanie przyjęć. 
Prospekty na miejscu. 812—1 


„NYGIENA” 


Łódź, Andrzeja 1. 


Przyjmuje wszelkie roboty, wchodaą- 
ae w zakres czyszczenia szyb, frote- 
rowania, cyklinowania i drutowania w 
posadzek. Sprzątonie biur i mieszkań. 
oras czyszczenie okien fabrycznych w Do akt Nr 


b, MYDEŁKO poZ5BGW 
D POSTA,ELIKSIR 
NAJSKUTECZNIEJ 
KONSERWUJĄA ZĘBY 


IEEE D A 


budynkach plętrowyoh i parterowych [RE H * un 
(t. zw. Szedowych) E. 419 | 31 3 a © F || Kino-Teatr 
Tel. 108-47 (pryw.) Ogłoszenie. A CM 7 ; SPół 5 
9 Rowerki dziecinne, drezynki, wózki drabiniaste, leżaki, hamaki, krzesła dziecinne i 


Komornik Sądu 
5 Race II re- 
m wiru egzekucyjne- 
Radykalnie go powiatu łódz= 
g kiego Piotr Pili- 

usuwa chowski, 


66 || zam. w Łodzi przy 

KREN LM | ul. Zielonej 63, 
” i dzie art. 1080 U 
zie art. $ 

GLOB , P, C, podaje da 
egzemę, liszaje i wszel- | | wiadomości pub- 


kie schorzenia skóry. || licznej, że w dn. 


biurka. Nowość! Bilard składany (Bill) oraz mnóstwo letnich zabawek po cenach || mS!enkiewicza_40, tel. 141-22. 
bardzo niskich poleca Dziś i dni następnych! 


- a 
D 2 | d zie È e c y” Narutowicza 3%, Telef. 192-55, || Potężny film morski pg. scenar- 
39 Uwaga: Na miejscu wzorowa klinika lolek jusza Jerzego Brauna p. t. 


POD RAND 


fi lt 


SAEOŃACYEE CRRKOSECTOTEKE ZETA REZEROCZAK 
NAGRODY PIENIĘŻNE sku Sopac ha Helai w Sett. 
olmie. W rol. gł. Marja Bogda, 


14 si i 
Kompletnie SME żę otrzymają cl, którzy dowiodą nam, że Zbyszko Sawan i Jerzy arr. 
w gm. fe o np, éé N t É 
urządzoną  |""5* awa „SANTE“ Prosperiić FPA Kawa Stodowa „Prosperitg” || Seneti arene _ 


Początki seansów o godz. 4-ej we 
wszystkie dni. Ceny miejsc: na 


iabruylcę 


odbędzie się licy- |nję jest smaczną i korzystną dla zdrowia, Otwierając na tem publiczną dyskusję, twierdzimy, że 


1 tacja ruchomości 
a N pae HA a a WS Kawa „Sante“ Prosperitó z do- Kawa Słodowa „Prosperitó* działa 1-szy seans I m. 40 gr, II i HI — 
nia. Oferty składać pod „Cotton 666” Franciszka Rajcha | mieszką prawdziwej kawy o uspakajająco na system nerwowy. 30 gr. Na pozostałe seanse: 1 m. 
do biura ogłoszeń Fuchsa, Piotrkow- poeta się | nadzwyczaj aromatycznym za Zawiera największą ilość cukru, o 1 zł, Il m. 75 gr. III m. 50 gr. 
ska 50, 788—3 | dwie maści czar. | pachu, jest w smaku wyborna. substanejach odżywczych. każda: e oC (Abo 


Dzięki swej wydajności jest naj- 


tańszą, gdyż paczka zawierająca , 9 t 
zdj 2 3 kiA Moście zaledzrie Cena 1 paczki, zawięrającej 200 Dr. med. 
sumę zł. — 


250 
60 groszy. gram — 35 groszy. JĄ D ATY 
cunek takowych |Do nabycia we wszystkich sklepach spożywczo--kolonjalnych. — : — Listy i uwagi kierować: © 


Spis rzeczy i sza- 
„Prosperite“ sp. z o. o. Łódź, Leszno 22, tel. 191-51. U R 6 LOG 
HALLO! Pijcie tylko najwięcej w Polsce lubiany napój z extraktu piwnego | Piramowicza 2 tel. 148-95 


nej lat 8 i jedna 
siwa lat 9 


Swiatlo zgasło, motor stanął? 


imi telef. 140-14 
„Bogolowie Elekiryeme 


przejrzany być 
może w dniu li- 


dyżury przez oałą dobę, w * cytacji 
w niedziele i święta. Łódź, d. 29.1.31. „PROSPERITE“. Z 1 paczki errekia piwne z caapens za zł. 1.20 groszy orob GA nach rza 
ik: 4 bić szklanek piwa. , pąsNG7za r 
99 Naprawa natychmiastowa 99 Komorniki można zrobi p OSAA g 


A O 
YAL. KOEDURACTINA SZALA DLA, DROGSTON | immet“ loue 


1072 | 1931 r. NE 28—30 r. 
Stow. właśc. Składów Aptecznych Woj. Łódzkiego w 


Gabinet Roentgenowski 


i. H. Garewicza 


Lecznica „UNITAS” Pusta 19 
Godz. przyj. 11 — 2 i 5—7, w domu 
Karola 4, gods, 5—4. 


Ogłoszenie. Ogłoszenie. 


Komornik Sądu | Komornik Sądu 


Prześwietlenia i leczenie głębokie- ; 
gusy, gruźlica etc. 3% CEGIELNIANA 42 (dawniej 70) Grodzkiego w Ło- Grodzkiego wŁo- 
: i : : : K. 8u zam Zl, am Jaro- 
odaje dó wiadomości, że zapisy nowowstępujących słuchaczów-(ek) > , ' x 
Dr. med. Na dogodnych  podzeły się 20 lipca li trwać będą do 1-go września r. przy ul. Miełczar- szyński 


ego 

Nr. 14, na REM Łodzi przy ul. 
art. 1080 UPC. o-| Piramowicza 7 
głasza, że dnia na zasadzie 

11 sierpnia art. 1030 U. P. C, 
1931 r. od g. 10 r. | ogłasza, że w dniu 
w Łodzi, przy ul, 20 sierpnia 

Juljusza 20 1931 r. 


i Kilińskiego 141 | od godz. 10 rano 
odbę- w Łodzi przy ul. 


Zgłoszenia przyjmuje oraz udziela informacji codziennie Sekre- 
tara H. Rechtman, ul. Piotrkowska 307, tel. 116-32. f 
Od 25-go sierpnia u Dyrektora Szkoły w poniedziałki, wtorki 
i środy od 7.50 do 9 wiecz. Dyrektor Inż. W. Dzieniakowski. 
UWAGA! 1j Zaznaczamy, że praktykę w składach aptecznych wyszu- 
kują sobie sami słuchacze. 
2) Przyjmuje się zapisy na organizujący się kurs fotografji. 


zamieszkały w | 


FA, Rozental warunkach! 


akuszer ginekolog WIELKI WYBÓR 


11 Listopada 19 Wózków 


(Konstantynowska) tel. 228-34 dziecinnych 


rzyjmuje od 4 do 7 po poł. 
Pod 1do2w Lecznicy Łóżek 


eksandrowska i. z przetar ubli- odbędzie Się p 
Matoraców ów Hyan e sprze- WYTW. LUSTER 
ści należących do| daż z przetargu 


prac: "NET" | ©6000000009:90000900DOg$ ||::::.. ix: toro: sc | | Alfred 
r a » > : A A 
H. Różane) wytymeni ! , JEZDNE p. 
MARRANA (Dzielna) © amerykańskich © ŁÓDZKA ODLEWNIA ZELAZA sie i mebli oraz Pee he I leschner 
tel, 188-98 55 pianina marki 517 A 
Nabyć można s U „Filipa z tektury Ź 
l horób skó h, ; 
wReszsnych i maczopłelowych FARRYCZAWI 55 ee E Fe ER RA = Ag I 2500 A JULIUSZA 20 
Przy!muje od 8—10 i 5—8. W i właść. E. BAUER i A. WEIDMANN R 1800 raat 4, 683. | póG NAWROJ 
zi c 831 r. , d. 25.51. 
oddi oriroteraple Pań, || SEE Jọ Łódź, ul. Kilińskiego 121. Tel. 218-20 adr AT. 22041 
DOGNÓTII Wykonywa szybko, dokładnie I po cenach bardzo umiarkow. E. Sumin | Adam Jaroszyński 
ś Dr. med. i ŁÓDŹ 3 wszelkie odlewy z szarego żelaza podług własnych lub 
; nadesłanych modeli i rysunków, oraz wszelką mecha- 3 ą PE YI 
Juljusz Lange pnn nè e TERMOMETR: OMEGA: 
powrócił Z ZZ, 0000000000:0000000000 IE ZMYLI LEKARZA- URATUJE CHOREGO 
s 


Wólczańska 5i, Tel. 110-15, TEL. 168-61. 
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Dr. B. LOEV 


Traugutta 6, tel. 105-71 


„AANATO” 


lakad Położniczo - (hirozgiczny 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 


lil klasa 
Oddział 

połoźniczo-ginekologiczny 
Dr. med. Sz. Eigerowa 
Dr. Reitler Kurjańska 
Dr. med. J. Baum 
Dr. med. W. Eychner 


Cena porodu na II kl. wraz 
z zabiegami 200 zł. 
Opieka nad dzieckiem 
Dr. med. J. Polakow 
Oddział chirurgiczny 
Dr. med. M. Kantor, 
godz. przyjęć 1—3 pp. 
Oddział oczny 
Dr. med. J. Krausz, 
godz. przyjęć 11—12 w p. 


Dr. med. 


HELLER 


Specjalista chorób skór- 
nych i wenerycznych 
UL. NAWROT 2 
TELEFON 179-89 
Brnyjmaje do 40 r. i od 4—8 wictz 
w niedaielę od 41 —2 po południa 
Dia pań spec. od godz, 4—5 pp. 

EZEREK: a 


ECZNICA 


CHOROB OLLY 


ze słałemi łóżkami 


n Donchina 


ul. Piotrkowska 90, 
tel. 221-72. 9846 


Przyjmuje się chorych wyma- 
gających przebywania w lecsni- 
cy (operacje atc.), a tukże oho- 
rych przychodzących. Godz. 
przyjęć od 9 1 i od 4—7'8 


Doktór 


f 


— 


Do akt. Nr. 
$ 1247/31, 
WOŁKOWYSKI Obwieszczenie 


ul. Cegielniana 4 
tel. 216-90 
powrócił 
Specjallsia chorób ' skórnych 


i wenerycznych 
SWIATŁEM, 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Adam Jaro- 

szyński, 
zam. w Łodzi, 
przy ul. Piramo- 
wicza 7 na zasa- 
dzie art.1030 U. P 
cywiln, ogłasza, 


LEOZBENIE 
DJIATERMIA 


(lampa kwarcowa) 


Badanie krwi i wydzielin. że w dniu 
Brzyjtmuje od 9—2 è od 5—0, 11 sierpnia 
w niedziele í święta ol 9—4. 1931 od g. 
Dla pań od 5 do 6 go poł. 10 rano w Łodzi 
oddzielna poozakalnia. przy ul. 


Długosza 43 


odbędsie się licy- 
Dr. med. tacja ruchomości 
o d należących do 
ue „Oskar 
ischer* 
i składających się 
z maszyny 
. mechanicznej 
Stomatolog-chirurg ae: 
choroby zębów, szozęk, dzią- 
seł, podniebienia, jązyka I t. d. sumę Zł, 1500 
regulacja zębów Łódź, 1.8:1931 r. 
Rentgen elekiroterapja Komornik 


Ordynuje 3—7 76827 


PIOTRKOWSKA 184 Ful. 114-20 || Adam Jaroszyński 


Teatr świetlny 


Przedwiośnie” Ostatnie 


2 ni! 


Zeromskiego 74-76 
Mg sm Dojazd tramwajami: 


18,91 


S anal (mity Wyznaniowej Zydowskiej m. łodz 


podaje niniejszym do wiadomości, że IW część rejestru poborcze- 
go na 1931 rok, zawierająca płatników z ulic: Sieradzkiej, 
Sierakowskiego, Składowej, Ks. Ign. Skorupki, Skwerowej, Słowiańskiej, 
Solnej, Sosnowej, Spornej, Srebrzyńskiej, Suwalskiej, 6-go Sierpnia, Tram- 
wajowej, Traugutta, Trębackiej, Tylnej, Węglowej, Wierzbowej, Wodnej, 
Wodnego Rynku, Wólezańskiej, Wysokiej, Zachodniej, Zacisze, Zagajni- 
kowej, Zakątnej, Zamenhofa, 
Żeromskiego, zostaje w myśl istniejących przepisów wyłożona do 
wglądu na przeciąg 8 dni, t. j. od dnia 2 sierpnia do dnia 10 
sierpnia 1931 roku włącznie w kancelarji Gminy przy Pl. Wol- 
ności Nr. 6 w godz. od 10-ej rano do 1-ej po poł. 


Łódź, dnia 31 lipca 1931 r. 


Skład Węgla, Drzewa i Koksu 


A. $chwasriz 


Przejazd 90, tel. 116-14 
Przy Przędzalnianej, dojazd tramwajem Nr. 15, 


W roli gł Alice Terry i Iwan Petrowicz 


Muzyka pod bat. p. A. Qzudnowskiego. Poez. o godz. 4 p. poł. W niedziele i święta o g. 2 pp. ostatni o 10 w. 
miejsc I. 1.26, IL 90 gr. III. 60 gr. Na I seans wszystkie miejsca po 60 gr. Nast. progr.: „Poganin* z Ramonem Novarro 


Kupony ulgowe po 75 gr. na wszystkie miejsca ważne we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt 
Dziś i dni następnych Gościnne występy Teatru Regjo- 


Ga GI m o 1 T 
nalnego, który grał w roku ubiegłym „Sandomierskie Wesele“ „Asieżok sie zyn 
Widowisko muzyczne w 4 obrazach z prologiem zebrał i do sceny przysposobił Tadeusz Skarzyński. 
własna orkiestra i chóry. — Ceny miejsce nie podwyższone, — Bilety ulgowe ważne. — Początek o godz, 7 i 10 wiecz 


8. VIII — „GŁOS PORANNY” — 1931 


15 


Zawadzkiej, Zielonej, Zielonego Rynku, 


Poleca węgiel górno-śląski i dąbro- 
wiecki pierwszorzędnej jakości, nie- 
koksujący, oraz koks miękki i drzewo 
opałowe: w szczapach i rąbane. Do- 
stawa do domów w każdej ilości. 


CENY NAJNIŻSZE. 


MESETEEEONIETEDZOWOOOC OWĄ BRODIE ANN: 
Chorzy na ruptury i różne kalectwall! į 


Pomoc i skutek bez operacji! 


RUPTURY, jakoteż kalectwa nie wolno za- 
niedbywać, gdyż skutki dla Życia ludskiego są 
bardzo niebespieczne. Ruptura staje się wielką 
jak głowa ludzka í konewka, spowodować może 
powikłania kiszek i śmierć. 

Specjalne lecznicze bandaże ortopedyczne 
gumowe mojej metody usuwają skutecznie naj- 
niebezpieozniejsze i najzastarzalase ruptury u 
męścsyzn, kobiet i dzieci. Na skrzywienie krę- 
gosłupa, przeciw tworzeniu się gerbów, leczn. 
gorsety ortopedyczne. Dla skrzywionych nóg 
i płaskich bolących stóp, wkłady ortopedyczne. 
Sztuczne nogi i ręce, 


Świadectwa pochwalne wystawili Prof. Uniwarsyt.: Prof. Dr. R. BARĄCZ, 
Prof. Dr. J. MARISCHLER, 


Zakład orfopedyzzny Spee. L RĘPAPORY, orfopeda ze bwowa, 
Łódź, ul. WOLCZAŃSKA Nr. 10, front, parter. Telef. 221-77. 


UWAGA: Osobiste jawienie się chorych bezwarunkowo jest konieczne. 
Przyjmuję ubezpieczonych w.Kasle Chorych m. Łodzi. 


Prof. Dr. B. KIELANOWSKI i wielu innych. 


PODZIĘKOWANIE. 


W. Panu Specjaliście J. RAPAPORTOW!zamieszk. w Łódzi przy. ul. Wólczańskie 
Nr. 10, składam gorące podziękowanie za umiejętne skuteczne wstrzymanie mojej 
ciężkiej wieloletniej przepukliny bandażem Jego metody tak, iż odżyłem, zostałem 
zdollniony od ciężkich cierpień i uniknąłem szczęśliwie niebezpiecznej operacji i jestem 
uwony do pełnienia obowiązków sędziowskich. 


Z poważaniem 
Dr. MAURYCY MORGENROTH 
? Sędzia Sądu Apelac. 


Tylko z pierwszej ręki zakupujcie opał!!! 
Wępiel hozpośrodnio z Warsz. T-wa Kopalń „Kazimierz i „Juljusz“ 
Koks „ „Gotthard“ -i „Woligang dla centr. ogrzewań 
Koks „ dla Młynów i celów kowalskich 
Koks „  akokgowni Earwińskich dla celów odlewniczych 


polecają se składów 


Abramowicz i Wodzisławski Łódź, Kilińskiego 66 


boczniea kolejowa tel. 147-60. 


2999999099 (AAAA. 


Kolumna 
Pensjonat „Zachęła' 


zapewnia miłe spędzenie wywczasów letnich, wypoczynek na 
zdrowem powietrzu w lasach, wykwintną kuchnię rytualną, 
szybką obsługę. 
Oto główne walory pensjonatu „ZACHĘTA* pozostającego pod 
kierownictwem doświadezonych fachowców. 
Ceny bardzo przystępne. — Informacje: M. Kapelusznik 
11-go listopada 8 skład kapeluszy. 864-4 


Nie czyńcie aksperymen- 
tów ze zdrowiem I 

ho Nie dajcie się na nic innego 

M) rzekomo równie dobrego; 

A namówić 


sOLELA“ 


ia marka wypróbowana w 
ciągu dziesiątków lat. 


antyseptycznie spreparowane. 4161—16 
| OE w c 


z z 
Najlepsze lody | 
po 30 sr. 

j pola kimia Z. GOMOLINSKI 


PRAEJAŚD 1, TEL. 188-72 i 209-87 
i PREMJA: Do każdych wykupionych czterech 


Także 


poroji lodów dodaje się piątą porcję 
hezpłatnie. 
Do każdej porcji lodów dodaje się wafle czekola- 
dowe i wodę sodową darmo. 


| NE | 


Lwiątek Zawodowy Techników Przemyślu Włókien- 
niczego i Zawodów Pokrewnych w Państwie Polakiem 


podaje do wiadomości, że Sekretarjat Państwo- 
wej Szkoły Włókienniczej w %kodzi przyjmuje 
zapisy kandydatów na Słuchaczy Kursów Wie- 
czorówych przędzalnictwa, tkaetwa, dziewiar- 
stwa i łarbiarstwa do dnia 12 września r. b. 
Egzamin piśmienny z języka polskiego i aryt- 
mptyki odbędzie się w dniu 14 września r. b, 
o g. 4 po pol., początek wykładów dnia 16-go 

września r. b. o godz. 18.30, 6896-4 
Sekretarjat ezynny codziennie od g. 8-e] do 15-ej. 


czczo) z zy z Ty I BATKO | 


Komunikacja autobusowa g 


A 

d | 
a d p e 4 E 
i Lódź — Piolrków 

[| Autobusy na powyższej linji odchodzą de Piotr- KĘ 
I kowa i z Piotrkowa o każdej pełnej godzinie po- 
a cząwszy od 7-ej rano do 3l-ej wieczór z dworca 


Południowego przy ul. Wólczańskiej Nr. 239, do- 
jazd tramwajem 14. Czas przejszdu 1 godz. 30 m, 


m ZB Za SR EE GA WY CE 73 JA TF SĄ W GA ZU WW GA WS W 


Pensjonat Janiszewska-óra 


(10 min. drogi od stacji kolejowej Opoczno) 
mieści się w suchym sosnowym lesie. Wykwintna 
i rytualna kuchnia. Ceny na sierpień niskie. Radjo. 
Informacji tylko dziś udziela właściciał u pp. 

Ajzen, Zachodnia 16, tel. 155-85 od 10—2 i 4—7. 


Listownie: Chłopski, Opoczno, Januszewska Góra, 
skrzynka pocztowa 42. 


PORADNIA 


WENEROLOGICINA 


Lekarzy-specjalistów 


Do akt. 
815 ; 1931 


Ogłoszenie 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w 


Brzezinach, 
Ignacy Herma- Zawadzka 1 
_ nowski, Za- TEL. 205-388 
mieszkały w Brze-j| gyynna od 8 rano do 8 wisrz, 
zinach, na zasa- M—1t2 ) PREN 
dzie art. 1030 U. à p 1 


3— 3 ) kobieta—lekarz 


P. C. ogłasza, że OE +4 
w niedzielęi święta od 9—2 pp, 


w dniu 


R rp 45 leczenie chorób 
io aR wenerycznych i skórnych 
w Lipinach PORADA 3 ZŁ. 
gm. Lipiny -e e- 


odbędzie się sprzeļį| —— 
daż z przetargu 


pnorinie Dr. med. 
ruchomości, 
niezh do NJ, Łagunowski 


i wadia Piotrkowska 70 
ge E (róg Traugutta) tel. 181-88 


81 
inwentarza żywe-|Specjalista chorób skórnych, wer 
go i martwego nerycznych i moczopłelowych. 
oszacowanego naj Leczenie Światłem: promieniargi 
sumę zł 1000.— | Roentgena I lampą kwarcową, 
i „7.31.|Preyjmuje od 8.50 do 10.50 rano, od 
Prey ZO JA 1-ej do 2.60 pp, od 6 do 8.50 włecz 
w niedstełe i święta ad 40 do 1-aj 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 


Komornik 
I. Hermanowski 


„OGRóD ALLAHA" 


Nad program aktualności filmowe i wesoła farsa 


Ceny 


(Wesele 
Łowiekie) 
Oryginalne kostjumy, 


16 


| 
4.75|Fil d'ecosse 


Pończochy 
Macco 


we wszystkich kolorach od z podwójną atopa va = 

a gi - Pantofelki gemzowe 20 
Fil d ecosse 3 Fil d'ecosse 4 w kołorach na Se obcasie od a 

1000, flor od -50 (moulinee) deseniowe od -65 Pantofelki zamszowe ą 
Pończochy jedwabne % ox Skarpetki jedwabne © eas I ‘e 26.50 

do prania od „85 ai. CE od „90 Prunelki i atłasówki 7 Lakierki 
Pończochy A d b Doñ h ą na wysokim i słupk. obcasie ed „50 

jedwabne 4 ończochy sportowe Q ogm sa 
b F Posiad kład 

jedwab „Bemberga od 15) od „83 Sekunda, Braki i Resztki i zwracamy uwagę 
Pończochy „Special" © „„|Pończochy wełniane 4 ag Artykuly widzewskie 

czysty jedwab zh od ».B0| od „50 0 K avemr marki (1) K | 


EE PZ 7 ETEN TEE DEGE CZ" W” 


PRZY WIDZEWSKIEJ MANUFAKTURZE” S.A. Mg 


OKICINSKA::5 44.1 > Dojazd Tra 


s. 


KT 
Reprezentacyjny lokal Łodzi 
„Piceaciilly” 


Zawadzka 1, te! 203-40, gab. 135-21, 


ką eks. 


» 600032 O GRLO 


„|= 


[i Nauka į wychowanie S 


zt. 

SPECJALIŚCI 
nauczyciele udzielają różnych 
języków, lekeji. korepetycji, 
przygotowują do matury, wszel- 
kich egzaminów pojedyńczo, 
grupami, umieszczają w szko- 
lach, Ceny przystępne. Piotr- 
kowska 71, m. 13. 1923—1 


FRANCUSKIEGO 
udziela absolwent francuskich uni- 
wersytetów, Dzwonić 175-94.. 


— 


— 


ANGIELSKI, 
Poszukuje osoby zaawansowanej w 
języku angielskim, celem dalsze; 
nauki. Oferty dla .,Angielski”, 


NIEMIECKIEGO 
francuskiego, gramatyki, litera- 
tury, konwersacji, oraz steno- 
grafji udziela rutynowana peda- 
gogiezka  (eudzozierska) ceny 
b, przystępne. (Można wzamian 
za pokój) Śródmiejska 29, m, 7. 

1975—1 


—— r — — 


BERLITZA 

met. prawdziwa 7 rok szkolny. 
Kursy języków obcych uznane 
przez państwo.  Konwersacja, 
literatura, korespondencja han- 
dlowa.  Wykładają rodowici 
Anglicy. Francuzi. Niemcy. 
Włosi. Zapisy codziennie od 12 
do 1 i pół i od 6 do S8-eq. 
Piotrkowska 86, m. 9, front. 


943—3- 


ko NN w 


ABSOLWENTKA 
humanistyki, doświadezona na- 
uczycielka, udziela polskiego i 
francuskiego, dokształea doro- 
słych, Oferty sub „Pedagogicz- 
ka. 1971-1 


INŻYNIERÓW 
do prowadzenia wykładów elek- 
trotechniki, chemji i budownie- 
twa, poszukuje się. Szcezegóło- 


we oferty sub. „Kursy“ do adm, 
6971-1 


EA, 
Różne 


GRAND-PENSJONAT 
w Poddębiu pod Tuszvnem 
pod kier. H. Bajgelmana po- 
leca się łaskawym względom 
swoich licznych zwolenników. 
Wiadomość: tel. 139-62. Ceny 
b. przystępne. 6503 


—— 


ZAKOPANE 
Pensjonat „Zagłoba“ uł. Zamoj- 
skiego, Magidowej i Birgerówny 
Położony w parku. Pokoje kom- 
fortowe. Kuchnia wykwintna. 
Pokój z całodziennem utrzyma” 
niem (5 razy dziennie) 8 zł. 


KOBIETA 
nowoczesna, przystojna, nieza: 
leżna, która umie ocenić vrzy* 
jemność spędzania miłych wie- 
czorów w sympatycznem mę- 
skiem towarzystwie, zechce na- 
pisać parę słów pod „Zabawa“ 
do Adm. „Głosu Porannego' — 
Proszę o załączenie fotografiji. 
Za dyskrecję ręczę słowem ho- 
noru, 


MĘŻCZYZNA 
lat 30 z wyższym wykształce- 
niem pozna samodzielną osobę 
Oferty sub. „Alfa“. 1957-1 


AGRONOM 
poszukuje dzierżawy większego 
gospodarstwa z  inwentarzem 
żywym i martwym i zasiewami 
na dogodnych warunkach. Ja 
skawe oferty pod „Arot“. 

1967—1 


SPóLNIKA 
z 2000 złotych poszukuje na 
biuro, zysk dobry, boz ryzyka. 
Oferty do administracji „Głosu 
Por.* pod Biuro“, 1959—1 


WYTWÓRNIA 


Listew do ram I tapel 


oraz oprawa obrazów 


„ARTORAM” 


Łódź, Piotrkowska 105, 


OZ 
poz iM BL ZBADA I l A kiwa AŻ kl ZO LEE da AK 


2. VIII, — GŁOS 


Skarpetki 


Krysia Orleańska wodewilistka polska. 
stanty Platanoff Mond de danse. 


SZENIA D 


Z A 


PORANNY — 1% 


Nr. 209 


znaczy naliepszy towar tanio kupić! 
| Obuwie damskie | Obuwie meskie 


Półbuciki semzowe 94 şs | 
bronzowe i czarne od „85 U 


Półbuciki szyte 


— | kombinowane, bronz. czarne od 


bronzowe i czarne 


Pantofelki sportowe 


lakierki. bronzowe i czarne od 


19.25 


Dla PP. Szołerów i motocyklistów poleca- 
Kurtki skórkowe w najlepszym 
gatunku po zł. 115.— i 120.— 


my: 


PT WA TATY REZ MOS 


Właściciel Henryk Bernheim. 


w najnowszych fasonach od 


Krzesła składane, wygodnej konstruk. zł 16. 
Fotele ameryk, do ogrodów, balkon. i tp. „25, 
Leżaki w wielkim wyborze 


Jeszcze tylko mała ilość rowerów po 


reklamowej cenie zł. 165.— 


— Dyr. Herman Bajgelman. 


30.60 
a 44 _ 
28.75 | 


od zł.16. | 


Wielki program sierpniowy Duet Miiewski Przebojowy duet taneczny. Halina Blondy Światowa tancer- 
Hanka Bojutówna Fenomenalna tancerka. 
Kapelmistrz: Leon Szymkiewicz. 


Kon- 


gą Posady m WAŻNE DLA WSZYSTKICH | o WELE 

S BA SM | Nie sprzedajcie Swych ma-|W Lodzi i zamiejskie, z ogro- 

aS bli, dywanów, futer, garde- dem, parkiem, place, parcele, 
CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? |roby, maszyn do pisania i|gospodarki, dzierżawy poleca 
Musisz ukończyć kursy korespon- różnych sprzętów domo-|Piuro „Polruch” w Łodzi, AL. 


wych, zanim sią nie prza-| Kościuszki 27, telefony 141-01, 
Wyuczają li-|konacie u mnie, gdyż p'a-| 132 01. a 
stownie: buchalterji, rachunkowo: |jeęę najwyższe ceny. er Ewe — 
ści, korespondencji, stenografji, iA, WAJCMAN,  SIENKIEWY. ELEGANCKO 
handlu, prawa, kaligrafji, dakty-i CZA 23, TELEFON 1291-00 uwieblowany pokój (gabinet) z 
lografj, towaroznawstwa,  języ-|(przy sklepie misszkania | nioxrępująconi wojściem do od- 
ków, pisowm - gramatyki polskiej, prywatne). dania. (Winda, lazienka, tel). 
ekonomji. Żądajcie prospektów! |UWAGA: U mnie są do na- | Narutowicza 56, in. 13. 19751 
Gm bycia różne meble modse| —— e 
POTRZEBNA i staroświeckie po cenach 


dencyjne im. Sekułowicza, War- 


szawa, Żórawia 42. 


ODNAJMĘ 


bufetowa, Andrzeja 7. 1870—1 |konkurencyjnych. 661—3 |pokój umeblowany Aleja Koś: 
ciuszki 26, m. 11. Wiadomość 

POTRZEBNI A. MEBLE od 2—3. 
chłopcy do sprzedaży gazet. Zgła- | sypialnie bronzowa  okomeją,| 7777717 L mma 


POKÓJ 


szać się: ul. Radwańska 56, III. p. 
z kuchnią przy inteligentnej ro- 


m. 24 od godz. 16-ej—18-ej. 


machoń, jesion, dąb, garderoby, 


szaty, łóżka. sprzedaje tanio na 

raty. Zamienia. Odświeża, przyj- 
mnje wszelkie zamówienia. Sto- 
larnia ulica Warszawska 16 przy 
Napiórkowkiego. 1965—1 


Z KLATKI SCHODOWEJ 
pokoje, gabinety urz. dla leka- 
rzy, adwokatów, pokoje umeblo- 
wane, bez mebli w przestrzeni 
od Pl. Reymonta do Bałuckiego 


6861-3 


6-cig k. MOTOR 
na ropę, transmisja z łożyskami, 
2 tokarnie, reodlwerka, wiertaczka 
do sprzedania, Przejazd 16. 92-2 
IRLANDSKIE SETTRY 
czystej rasy 8-tygodniowe do 


sprzedania tel. 136-10. 56-2 poleca Biuro „Polach“, 
—— | Kościuszki 27, tel. 141-01, 
BIUROWE 


lokale, handlowe, fabryezne bu- 
dynki szedowe, sklepy przy ul. 
Piotrkowskiej i innych punktach 
miasta poleca Biuro „Polruch* 
| Al. Kościuszki 27, tel. 141-01, 


MIESZKANŁA 
1—2—3—4—5 pokojowe wszel- 
kie wygody w eentrum miasta 
i na peryferjach, w starych do- 
mach oraz za komorne mie- 
sięczne poleea Biuro „Polrueh* 
Al. Kościuszki 27, fr. parter, 
tel. 141-01. Biuro czynne bez 
przerwy od 8 rano do 9 | 

1 2— 


MOTORY 


elektrycz. nowe i używane. 


KAJTAŃSZE ZRÓDŁO 


Warsztaty 


REPERACYJNE. 


Budowa kolektorów i rozrusz- 


INSTALACJE 


elektryczne wszelk. rodzaju. 


REALIRY NEONOWE 
iż. J. REICHER | $ia 


Południowa 28, tel. 210-00 


POKÓJ 
do wynajęcia, wszelkie wygody 
Kilińskiego 60, m. 67. 1963-1 


Prenumerata 


40groezy, z przesyłką pocztową w kraju — zał. 6,— zagranicą — zł, 


miesięczna „Głosu Porannego* ze wszystkiemi do- 
detkami wynosi w Łodzi zł. 4.60, za odnoszenie — 


9. = 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Redaktor: Eugeniusz Kronman 


Za wydawnictwo „Prasa, Wydawnicza sp. z ogr. odp.: Bugenjusz Kronman. 


(str. 10 szpałt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyras; 


caane są o 50 proc, drożej, firm zagranicsnych o 100 


do wynajęcia, 


dzinie natychmiast do odnaję: 
cia. Obejrzeć 1—3. Żeromskiego 
42/10. 


1969-1 


POKóJ LUB DWA 
front, 2 piętro, 


telefon, wszelkie wygody, dla 


doktora lub adwokata. Przejazd 
19, m. 7, 


898-3 


ZARAZ 


do oddania 3 pokoje z kuchnią 
i pokój z kuchnią z 
| Wiadomość: ul. Senatorska 4/6 
u dozorey. 


wygodami 


958—383 


POKÓJ 
umeblowany z oddzielnem wej- 
ściem od zaraz do wynajęcia, Zgła- 
szać się: Zachodnia 17, u gospoda» 
rza między godz. 5 i 6 po poł. 


—— Lr 


POKÓJ 
do wynajęcia od zaraz. Piotrkow- 
ska 117, m. 22. 1951—1 
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za wiersz milimetrowy i-szpaltowy (strona 5 szpalt)+ l-sza strona 1 sh 
w łekście 30 gr. nadesłane po tekście 40 gr; nekrologi 40 gr. Zwyczajne 
najmniejsze ogłoszenie gł. 1.50 ; 


za wyraz; najmniejsze al. 1.20 gr. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. 
proc. Za oqłosaania tabalaryczne lub fantaa, dodatk, 500 


W drukarni własnaj Piotrkowska 10J 


gr. Poszukiwanie pracy 10 gr 
Ogłoszania zamiejscowe obl 


GLOS PORANNY 


DODATEK SPOŁECZNO-LITERACKI 


Łódź B 


2 sierpnia 1931 roku. 


D. ROLIN 


PRECZ Z WOJNĄ! 


Filmowa powieść Welsa: „Król, który był królem" 


„Chociażby zabrakło sil 
sama chęć, jednakowoż, godną 
jest chwały“ powiada staro- 
żytny poeta. Głęboka kryje się 
w tem powiedzenin prawda; 
chęć, częstokroć, większe pos'p 
da znaczenie, niż siły, moc i 
wykonanie. Przewaga  cehęci 
przy braku sił stwarza hero- 
izm — nie tytaniczny — lecz 
porywający za sobą tłumy, ro- 
dząeęy kult... O chęć, szlachetną 
chęć autora chodzi w pierw- 
szym rzędzie i w danym wy- 
padku, gdy omawiamy jeden z 
najciekawszych utworów lite- 
rackich doby współczesnej — 
powieść H. G. Wellsa „Król, 
który hył królem“,  („Bibl. 
Grosz“). Sił zabrakło autero- 
wi, Ale ujęta z punktn widze- 
nia chęci, z punktu widzenia 


— | żegnać wojnę — eoprawda w 


ostatniej chwili, narażając na 
niebezpieczeństwo własne ży- 
cie, dzięki nadłudzkim wysiś- 
kom i tytanicznej woli. Po- 
wieść  zakańcza się apoteozą 
pokoju — król Paweł — apo- 
stoł pokoju — zwycięża. Lecz 
autor jednocześnie ponosi pe- 
rażkę. Mimo wszystko nie uds 
ło się autorowi dowieść w ea- 
łości swei idei. Bodaj przeciw- 
nie. Wbrew chęci autorn do- 
wodzi jego dzieło, że gwałtu — 
a oto przecież idzie — nie u- 
niknie nawet ten, którego je- 
dynem zadaniem jest upiknię- 
cie gwałtu powszechnego 
wożny światowej, 

Trudno o ideę bardziej ək- 
tuama. Nigdy jeszeze oczom + 
świadomości znękanej ludzko- 


dążeń autora — stanowi „Król | ści nie groziła tak blisko i wv- 


który był królem* jeden z naj-|raźnie ziejąca paszcze krwi- 


szłachetniejszych tworów dohy| wego widma, I — co stanowi 


kieżącej. 

Dla każdego czytelnika, obe- 
znanego s iunemi powieściami 
angicłskiego pisarza — z jego 
utworami „Ludzie, jako bogo- 
wie, „Sen* (przekł polski — 
Ribl. Gr.) — tło ideowe no- 
wej powieści mie zawiera żad- 
nej niespodzianki. Przeciwnie: 
stanowi organiczny i logiczny 
rozwój tego, eo zawierają po- 
przednie utwory myśłiciela. W 
swych utopijnych powieściach 
rozwodzi się Wells szczegóło- 
we nad tem, iż życie współcze- 
sne iest ohydne — wręcz nie 
do zniesienia — i dowodzi za- 
razem, jakie to życie mogłoby 
być piękne, jakiem będzie kie- 
dyś — w hbajecznej przyszłości. 

„Król, który był królem“ 
mówi już wyraźnie o tem, ja- 
kie należy przedsięwziąć real- 
ne kroki, by ową utopijną, ba- 


tragizm dnia dzisiejszego — ei 
wszyscy, którzy wojnę przepo- 
wiadają, podkreślają zarazem 
w sposób kategoryczny i nie- 
dwuznaczny swój krańcowy pa 
ceyfizm, 

Najbardziej zradykalizowane 
warstwy utrzymują, że jedna 
conajmniej wojna musi jeszeze 
być -— ostatnia, decydująca 
wojna, która uniemożliwi raz 
na zawsze wszystkie przyszłe. 
Ale narazie jedna być musi. In- 
ni, ei, którzy znajdują się na 
przeciwliegłem skrzydle obozu 
społecznego, twierdzą, że 
owszem, skoro wojna być ma- 
si 1 bedzie, hy przedewszyst- 
kiem rozbić tych, którzy ma- 
rzą — o „ostatniej, deeydują- 
cei walce...* Wskutek tego 
zbroją się jedni i drudzy — 
zbroją się wszyscy; wojna, na 
turalnie, jest nieunikniona... 


jeczna przyszłość przybliżyć, | Stwarza się błędne koło, w któ 
by usunąć niedomogi naszego|rem  szamoce się skazana na 


życia 
łepszrem, rmdosnem i szezęśli- 
wem. Przedewszystkiem należy 
usęaiać  najstraszniejsze zło 
współczesne: wojnę. 

„Król, który był królem* ma 
być powieścią © człowieku, któ 
ry powstał przeciwko wojnie i 
zniweczył ją w zarodku. Ludz- 
kości znowu grozi wojna świa 
towa. Zdaje się, iż jest już nie- 
unikniona. Lecz przeciwka niej 
powstaje człowiek — jest on 
przypadkowe królem, -— któ- 
rego światopogląd oparty jest 
na jednej nie dającej się za- 
ehwiać zasadzie: jest on abso- 
lutnym przeciwnikiem wsęgel- 
kiej wojny — zupełnie nieza- 
leżnie od tego, poco i dłlacze- 
go woina ta` miałaby wybu- 
ehnąć. 

Rokaterowi powieści — kró- 


i uczynić je zmośnem, | zagładę ludzkość... 


W nieznacznej tylko części 
społeczeństwa kiełkuje świado- 
mość, że jedynem wyjściem z 
tragicznego koła jest powstanie 
przeciwko wojnie samej, że pa 
zostaje tylko walczyć z przeja- 
wem wojny, niezależnie supeł- 
nie od tego, poco į jaka to ma 
być — ostatnia, czy przed- 
ostatnia, czy też ta, która u- 
niemożliwi wszystkie nastę- 
Piese 

Jednym z przedstawiciel te 
go odłamu społeczeństwa jest 
H. S. Wełls. Można mu więłe 
zarzucić. Łatwo marzyć. Łą- 
two budować utopijny świat 
bez wojny. Łatwo krytykować 
konkretne światopogłądy, opie 
rając się na urojonej roman- 
tycznej wierze w przyszłe szczę 
Ście. Jest rzeczą wątpliwą, czy 


lowi Pawłowi — ndaje słę za-|swą powieścią „Król, kżóry był 


królem pragnął Wells zadać 
kłam tym wszystkim zarzutom. 
Ale poeta zaznacza w swym tH- 
tworze dosadnie 1 dobitnie. a 
ea mu chodzi: jest on nieubła- 
ganym wrogiem wojny, zasa- 
dniezo i bez zastrzeżeń. Co wię 
cej: uważa, że wjnę można 
zwałezyć. Dowodzi tego na 
konkretnym przykładzie. Kró! 
Pawe! uniemożliwił zbrojne wy 
stąpńenie w ostatniej chwili. 
gdy zdawało się, iż powszechne 
mu nieszczęściu już zapobiec 
sie nie da. By położyć kres woj 
nom raz na zawsze — wojna 
absolutnie nie jest potrzebna. 
Wells podaje w swej powieści 
dokładny i wyraźny program 
współżycia międzynarodowego. 
Zastesowanie tego programu u 
niemożliwiłoby w przyszłości 
wszelkie zbrojne konflikty. 
Poeta podaje więc konkretny 
program, który prowadzi do u- 
rzeczywistnienia jego utonij- 
nych ideałów ji realizacji szczę 
ścia na ziemi. Jest rzeczą na- 
der wątpliwą, czy wyłuszczone 
w powieści hasła przysporzą 
angiciskiemu pisarzowi wię- 
kszą liczbę zwałenników. Ra- 
czej naodwrót, gdyż żaden an- 
glik, za wyjątkiem uznających 
krańcowe radykalne doktryny, 
nie zgodziłby się dziś na kon- 
kretne wprowadzenie w życie 
szeroko pojętej i zastosowanej 


międzynarodowej kontroli pro- | swej wartości 
Możemy strony ideowej. Król zabija Mi 


dukcji i konsumcji... 


składać hołd cywilnej odwadze 
poety, lecz nie będziemy szcze 
gółowo omawiać wysuniętych 
przez niego doktryn: poeta ni- 
gdy nie będzie ani przywódcą 
mas, ani poważnym mężem sta 
nu i poeta nigdy nie stworzy 
projektu współżycia, któryby 
posiadał istotną konkretną f 
życiową wartość... Chęć bez- 
względnie przerosła w danym 
wypadku siły Wells'a... Siły za 
brakło niętylko tam, gdzie szło 
o sprawy czysto naukowe | su- 
cjelogiczne; sił zabrakło poecie 
i w walee z samą wojną, czyli 
w przeprowadzeniu zasadni- 
czej strony ideowej swego pa- 
cyfistyeznego utworu. Król Pa 
wel zwalcza woinę. Ale posia- 
dała ona aż do ostatnich chwil 
potężne grono zwolenników » 
księciem Michałem na wele. 
Walka pomiędzy Pawłem a Mi 
chałem kończy się dość dziw- 
nym pojedynkiem, w którym z 
woli autora ginie Michał, 
kładniej mówiąc, Paweł zabija 
księcia. Jest to powieść filmo- 
wa — fantazja, Nie będziemy 
więc badać, czy i iak to byla 
możliwe, by król zabił księcia 
właśnie wtedy, gdy eczywis*” 
przewaga sił była po stronie 
ostatniego... Ale właśnie dlate 
go, iż jest to powieść filinowa 
posiada utwór ten alegoryczne 
znaczenie, koncentrując istotę 
na szczegółach 


Makabryczny dowcip Foraina 


Przed kilkoma dniami edprowa- 
dzonó na wieczny spoczynsk naj- 
znakomitszego karykaturzystę Pa- 
ryża, J: L. Foraina; którego złośli- 
wego języka obawiała się cała nad 
sekwańska stolica. 

Forain przeżył 79 lat, a więc 
Paryż miał dość czasu, aby; wytwo- 
rzyć dokoła jego małej, żółciowej 
postaci istne legendy. Niezapomnia 
ne są jego rysunki, zaopatrzone 
w lakoniczne podpisy, pełne bole- 
snej oschłości, nieprzedajnej odwa- 
gi i umiłowania prawdy. 


Matka i córka, powróciwszy z po 


największy śpiewak Świata, zmarł 


2 sierpnia przed 10 laty. 


grzebu głowy rodziny, stoją naprze 
ciwko siebie w małomieszczańskiej 
jadalni. żałobne stroje, wykrzywio 
ne, Wwycieńczone bezsennemi noca- 
mi twarze. I oto matka, oglądając 
suknię córki, odzywa się: 

— Wcale nieźle zrobione jak na 
drugorzędnę krawcową... 

* 


Gdy Sara Bernhardt po swojejso- 
peracji występowała po raz pier- 
wszy, a w całym Paryżu szeptano 
sobie, że posiada ona drewnianą 
protezę, Forain był z jakimś zna- 
jomym obecny na generalnej pró- 
bie. Przed podniesieniem kurtyny 
rozległy sie za sceną trzy głuche 
uderzenia. 

— Ona idzie! — szepnął Forain 
na ucho swemi sąsiadowi. 


= 

Pytano go kiedyś o sąd o pew- 
nym parwenjuszu, którego ©echo- 
wało narzucające się obejście i nie- 
bezpieczna elegancja. _ 

— Nosi zamało pierścionków — 
oświadczył z uśmiechem Forain — 
aby zakryć swe ręce. 

- * 

Aureljusz Scholl nie żyje, Forain 
gpoczywa na cmentarzu. Tristan 
Bernhard będzie musiał obecnie zu- 
„pełnie bez pomocy dźwigać całe 
brzemię paryskich anegdot. 


Do- 


chała, tego, który przeszkadzał 
mu w wielkiem dziele walki s 
wojną — zabija, ezyli również 
ucieka się do gwałtu, do walki 
a symbolicznie ujmując spra 
wę — do wojny... I Paweł wo- 
juje.. Apostoł pokoju został je 
dnakowoż zmuszony chwycić 
w ostatniej. decydującej chwili 
za miecz — sprawa nie została 
rozwiązana, ogrom zamiaru 
przewyższył sib' i środki poe 
ty. 

Istotna wartość powieści 
Wells'a polega więc ña samej 
chęei. Kto wie: gdyby ilość 
zwolenników poety, ilość lu- 
dzi szczerze i hez zastrzeżeń 
wypowiadających się przeciw» 
ko wojnie jakiejkolwiek 
bądź — rozrosła się a liczby 
znikomej do rozmiarów znacz 
nych i potężnych — kto wie, 
czy wojna istotnie nie mogła- 
by zostać zwalczona nie z mie- 
czem w ręku, jeno z gałęzią 
oliwną... 

Literacka wartość „Króla, 
który był królem jest kolosal- 
na. Jest to powieść fihnowa. 
Właśnie powieść, nie zaś sce- 
narjusz i w tem tkwi znacz- 
nie dzieła. Albowiem wszystko, 
co dotychczas pisane było dia 
filmu, tak zwane  scenarjusze, 
były to bez wyjątków prawie 
bzdury, pozbawione wszelkiej 
logiki w rozwoju akcji i zgoła 
wszelkiej wartości ideowef. 

Wells, natomiast, daje filmo- 
wi prawdziwe arcydzieło poc- 
tyckie, o wielkiej wartości ide- 
owej. Tem samem nowa, a 
jeszcze nie przez wszystkiech un- 
znana a doceniona muza, bę- 
dzie mogła uzupełnić najważ- 
niejszą swą lukę: brak warto: 
ści ideowej. Ale rzecz najwaź- 
niejsza: „Król, który był kró- 
lem“ ezyta się z niesłabnącem 
zainteresowaniem. Gdyby fa 
powieść nigdy nawet płótna 
nie ujrzała — rachowa ona 
swoje znaczenie literackie + 
swój wielki osobliwy urok. Po- 
wieść ta pisana jest w sposób 
niezwykle oryginalny, pozosta- 
wia niezmierzong swobodę fan 
tazji czytelnika, uwypukla w 
sposób dotychczas niestosowa- 
ny ideowe swe dno. Dając kon- 
kretny dowód potężnego wpły- 
wu kinematografu na rozwój 
literatury, zapoczątkował 
Wells swą powieścią nowy ro- 
dzaj i gatunek tworów poetyce: 
kich — powieści filmowych. 
które w niczem nie tracą, łe- 
że filmowane nie zostaną Í 
stwarzając na wzór dramatów 
nieseenicznych, powieści filmo 
we nie do oglądania, lecz do 
czytania, podaje literaturze 
współczesnej całkiem nową. 
nietkniętą gałąź poezji. 


JUR _OLESZA 


== MODES 
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US SAND 


Fragment interesującego dramatu djalek 


„Czynię tutaj próbę (mówi Jur Olesza, autor poniższej sceny, 
którą uważamy za stosowne podać naszym czytelnikom jako in- 
teresujący eksperyment i dokument rosyjski) stworzenia dja- 
lektycznego dramatu, Widzę stojące zdala od siebie siły i każę 
im uderzać wzajemnie o siebie, aby wytworzył się dramat, Świat 
musi być na nowo odbudowa ny na podstawie socjalizmu. Naj- 
wyższy rozsądek, najwyższa inteligencja polegają na uświado- 
mieniu soble, że prołetarjat jest jedyną twórczą siłą i źe Świat 
będzie przekształcony. Jako dramaturg chciałbym dowieść tej 
tezy możliwie silnie i przekonywująco. Ale dramat jest dyspu- 
tą, turniejem. W poniższym  tragmencie pokazuję jedynie część 
tej dysputy. Jestem przekonany, że z pióra, które trzymam w 


dłoni, nie może powstać reakcyjne dzieło, ponieważ 


moja jest dla tych, którzy 


Gabinet lekarza. 
Guriinkiel: Cóż mam powie- 
dzieć? 


tryb Życia. 
Fiodor: 

tryb życia. 
Gurfinkiel; Jeżeli pan przed- 


Ja już 


tem dużo siedział, musi pan te- 


raz wiele stać. 
Fiodor: Ja nawet stoję teraz 
bardzo wiele. 


Gurfinkel: Doskonale. Czem 


dan jest z zawodu? 
Fiodor: Jestem żebrakiem. 


Gurfinkel: Czy p:n to myśli 


w przenośni? 

Fiodor; Nie. 

Gnrfinkel; Bezrobocic? 
„Fiodor: Nie, 

Guerfinkel: A więc co? 

« Fiodor: Duma. (Pauza). Pe: 
wnego pięknego dnia skonsta- 
towałem, 
niczego. 


najpierw złożyć podanie, 
otrzymać prawo nabycia. Wów 
czas stało się jasne dla mnie, 
że aby zdobyć ten bajeczny 
przedmiot, buty, należy prze- 
zwyciężyć nieskończone trudno 
ści, musiałbym gdzieś chodzić, 
kogoś prosić, kogoś przechy- 
trzyć, jednem słowem rozwinąć 
pewna. zręczność, to 
marnotrawić siły mego rozu- 
mu, 

Gurfiukel; Cóż mam na to 
powiedzieć? Taki gruby mate- 
rjalizm jest dla mnie niezrozu- 
miały. Jestem idealistą. A więc 
zdobył pan wreszcie buty? 

Fiodor: Nie. (Pauza). Pewne- 
go słonecznego dnia — wnajdo- 
wałem się właśnie na wyasfal- 
towanym placu — spojrzałem 
w dół na swe buty. Zatrzyma- 
łem się. Cóż zobaczyłem? Że- 
braka, Nogi żebraka. (Pauza). 
Tego samego dnia wziąłem 
przypadkowo pewną ksiażkę 
do ręki: Kanta. Nigdy nie czy- 
tałem Kanta, 

Gurfinkel: Wstyd, 

Fiodor: I ja powiedziałem so 
bie początkowo: wstyd. Potem 
jednak pomyślałem: zbyteczne 
jest czytać Kanta, Kant ustano 
wił pojęcie etyki, idealne nor- 
my stosunków ludzkich. Jakie 


Pański organizm jest 
wyniszczony, Musi pan zmienić 


zmieniłem 


że moje buty są do 
Jeżeli człowiek po- 
trzebuje nowe buty, a mianowi 
cie człowiek cywilizowany, po- 
stępuję się tak: człowiek idzie 
do sklepu i kupuje parę butów. 
(Taka jest od najdawniejszych 
czasów droga świata i historji. 
Nagle jednak okazuje się, że a- 
by nabyć parę butów, trzeba 
aby 


znaczy 


przekształcają świat”. 


są nasze dzisiejsze normy. Wal 
Najwspanialszy 
człowiek, może 
się okazać według Lenina naj- 
gorszym łotrem. Cały światopo 
gląd człowieka przeszłości jest 
jedynie dowodem ubó- 
Wniosek: moje 
buty są ubóstwem, moja filozo 


ka klasowa. 
według Kanta 


dzisiaj 
stwa filozof ji. 


fja jest również ubóstwem. Je- 
stem pod każdym wzgłędem zu 
bożały. Dlaczego nie miałbym 
się stać żebrakiem? 
Gurflnkel: Pan umie 
wnie wyrażać swe myśli. 
Fiodor: Następnie w urzę: 
dzie, w którym pracuję, nastą- 
piła „czystka'*, 
wyczyszczony. 
Gurfinkel: Mów pan głośniej, 
ja źle słyszę, 
- Fiodor: Wróciłem do domu i 


zaba- 


E. A. DUPONT ig 


djalektyka 


I ja zostalem 


| 


rozdzieliłem wszystkie moje 
rzeczy. Następnie opuściłem 
mieszkanie i udałem się do ap- 
teki. Tam stanąłem na stop- 
niach pomiędzy dwoma szkla- 
nemi drzwiami, 

Gurfinkel: Co mam na to po 
wiedzieć? Nowoczesny Dioge- 
nes. Dlaczego jednak poszedł 
pan do apteki? Diogenes sie- 
dział w beczce. 
był iść syndykatu nafciane- 
go i zażądać beczki, 

Fiodor; Diogenes szukał 
człowieka, ja natomiast szu- 
kam zwierzęcia, 

Gurfinkel: To żaden motyw. 
Przyczyna jest ta, że wydoby- 
wanie ropy jest ciężkim prze- 
mysłretn, natomiast wydobywa- 
nie filozofji bardzo lekkim. A 
państwo nie może panu dawać 
opakowania dla eksportu pań- 
skiej głupoty. 

Fiodor: Nie gniewa mnie to, 
co pan mówi. Cóż to właściwie 


Powinien pan 


znaczy: być  rozgniewanym? 
Jest to 29% = etyki przedmar- 
ksowej epoki. Tak. Wracam 


znowu do butów. Lewy był zu- 
pełnie pękięty, Zdarzyło się to 
przed trzema dniami. Teraz na 


leżało postarać się o sznurek, 
aby przywiązać zelówkę do 


wierzchniej skóry. 


Gurflnkel: I dostał pan sznu- 
rek? 
Fiodor: Nie. Zrobiłem próbę 


przywłaszczenia go sobie. $znu 
rek ten należał do starca, któ- 
rv na ulicy sprzedawał głonecz 
nik. Wyrwałem mu sznurek z 
ręki i zacząłem uciekać, Stary 
zaczął płakać. Dogoniono mnie. 
Młody wojskowy wœ arderem 
czerwonego sztandaru na pier- 
siach podszedł do mnie i po- 


wiedział, że icstem ordynar- 
nym typem, 

Gurfinkel: Bo też to była nr- 
dynarne, 

Fiodor; Nie wiem. 

Gurfinkel; Zrobić zmartwie- 


nie starcowi? 
Fiodor: Przecież to był han- 

dlarz. 
Gurfinkel; 


starzec. 
Fiodor: Starzec, który upra- 


wiał handel prywatny. Wojsko 
wy był żołnierzem rewolucji i, 
sądząc z orderu, bohaterem; 
stanął on w obronie handlarza 
prywatnego, jedynie dlatego, 
że to był starzec i płakał. Zna- 
czy, że człowiek, który robi re 
wolucję komunistyczną, zdra- 
dzał jdealistyczny rys charak- 
teru 


Tak, ale to był 


młodzieńcze? Jedynie płomien- 
ny idealista może być rewolu- 
cjonistą, Komunizm jest prze- 
cież potencjalną ludzkością. 

Fiodor: Właśnie tego cheias 
łem dowieść. A więc przesią- 
knięta ludzkością filozofją prze 
szłości wobec tego nie jest ró- 
wnież ubóstwem? 

Gurfinkel; Nie, jest nawet bo 
gactwem. 

Fiodor: No więc. Wobec tego 
ja omyłkowo stałem się żebra- 


kiem. 
Gurfinkel: A któż się omylił? 
Fiodor; Ci, którzy mnie wy- 
czyścili. Człowiek, który w i- 
mieniu partji oświadczył, że je 
stem zbyteczny dlą rewolucji, 
jest takim samym człowiekiem, 
jak ja. Przecież my jesteśmy 
braćmi, 
Gurfinkel: Kain i Abel. 
Fiodor: To, co Kain zrobił 
na jawie, mógłby Abel popel- 
nić we śnie. Szukam Abla, któ- 
ry ma sny, 
Gurflnkel: Jakie sny? 
Fłodor; Rewolucja uznaje 
tylko rozum. Istnieją jednak 
również tajemnice świadomo- 
ści. Sny. Chcę znaleźć komuni 
stę, który umie śnić, 
Gurfinkel: O czem może śnić 


Gurfinkel: A co pan myślał, I komunista? 


ŻYJĄCE 


Co sprytny młodzieniec chce pokazać 


Pewien młodzieniec w Ame- 
ryce wpadł na poniysł odbycia 
podróży do Angiji Na taki po: 
mys? wpadają rceznie setki tv- 
sięcy amerykanów. A więc po 
mysł tego młodzieńca wogóle 
nie jest pomysłem, ale gdy niu 
się bliżej przyjrzeć, to jednak 
tkwi = nim idea, Młodzieniec 
jest przeciwnikiem rozkoszy 
podróżnych z chronomotrem 
w ręku i opiekuńczej dyktatu- 
ry wodzów współczesnych kā- 
rawan, Jednaka cena biletu, ro 
zumuje młody człowiek, daje 
może jednakie prawo do wy- 
ściełanej klasy, ale nie daje jej 
dnakich zainteresowań, bo- 
wiem  jednakie zainteresowa- 
nia nie istnieją. 

Gdy wreszcie przybywa do 
Londynu, wycieczkowicze za- 
czynają biegać od Tower - 
Bridge do Tamizy, a przy po- 
pularnych oprowadzaniach 
przez parlament, człowiek wy- 
kręca sobie nietylko szyję, ale 
również mózg. Pięć minut hoł- 
du przed wiecznemi nezami 
rembrandawskiego „Rabina“, 
zdjąć kapelusz przy grobie Nie 
znanego Żołnierza, Filiżanka 
herbaty u Lyonsa na Picca- 
dilly Cirkus, a w godzinę pó- 
źniej kieliszek ginu w chiń- 


skiej dzielnicy u Charkie Brow 
na, Ta dzielnica nazywa się 
tak dzisiaj, ponieważ przed 
wojną mieszkali tam chińczy- 
cy. Ale kto chce zobaczyć za- 
miast Charkie Browna, Mac 
MBP AOE VSEE O 


Nowoczesna archi- 
tektura 


Gmach saskiego Banku Państwa 
w 


Donalda, ten musi się nazywać 
Briining albo Mellon. 


Młody człowiek nie jest poli 
tycznym łowcą konjunktury i 
wobec tego zajmuje się Mac 
Donaldami literatury. Każda i. 
dea jest zła dopóki nie zosta- 
nie dowiedzione coś wręcz od: 
wrotnego. Idea młodzieńca po- 
Jega na tem, aby podczas poby 
tu w Angljj odwiedzać, va- 
miast nocnych klubów, w któ- 
rych bywa książę Walji, oby- 
wateli, którzy już dowiedli, że 
ich złe idee sa dobre. Może pra 
gnie on zapytać urzędnika ase- 
kuracyjnego Sheriffa, jaka 
idea doprowadziła go 4a idei 
napisania sztuki „Kres wę- 
drówki* i zdobycia sławy świa 
towej. Ale nasz młodzieniet, 
jak zresztą wielu jego rówie- 
śników, mie posiada pieniędzy, 
więc drukuje w amerykańskiej 
gazecie „Smith County News 
and the Marion Demokrat" w 
mieście Marion iw stanie Vir. 
ginia apel, poszukując towarzy 
sza podróży mna ziemię angiel- 
ską: „Celem odwiedzenia kół 
literackich i nawiązania osobi- 
stego kontaktu z pisarzami, ma 
larzami, kompozytorami i in- 
nymi artystami“. Oferta jest o 
graniczona, bowiem — jak czy 


tamy dalej niemożliwem 
jest wprowadzić we wspomnia 
ne miejsca więcej, niż jedną 
osobę, Jako odszkodowanie żą- 
da młody człowiek jedynie po- 
krycia jego wydatków i apła- 
cenia kosztów podróży. 

Wśród osobistości, które już 
zaszczyciły tego młodzieńca u- 
ściskiem dłoni, a które gotów 
jest przedstawić każdemu, kto 
— jak on — posiada wiarę w 
intelekt i pozatem dość gotów- 
ki, znajdują się niemal wyłącz 
nie ludzie tak znani, że dzien- 
niki nie wymieniają ich już na 
wet, jako znanych. A od tego, 
jak wiadomo, zaczyna się do- 
piero rozgłos. 

W domu Galsworthy'ego mlo 
dzieniec był zaproszony na her 
batę, a również u IL R. Pri- 
stley'a, majwybitniejszego epi- 
ka angielskiego życia na wsi pił 
dwie  filiżaneczki, U W. B. 
Yeatsa, największego poety ir- 
landzkiego, był dwa razy z wi 
zytą (czy konsumował i co, nie 
zostało w apelu wspomniane. 


H, M. Tomlinsona, należącego 
do lewego skrzydła liberałów, 
redaktora pisma „Nation“, 


spotkał najpierw w Chicago, a 
potem odwiedził w jego mie- 
szkaniu w Londynie. Prawdo- 


ZAŁAMAŁ SIĘ zm 
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tycznego młodego autora sowieckiego 


Fiodor: 
dziła: 

Guriinkeł: Prawdziwy komu- 
nista może śnić tylko e tem, 
że plan piatiletki został prze- 
prowadzony już w cztery i trzy 
czwarte roku. 

Flodor: A jeżeli komunista 
śni o tem, że zabija człowieka, 
który mu zabrał jego żonę? 

Gurfinkel: To jest niezwy- 
kłym komunistą, 

Fłodor: Szukam człowieka w 
komuniście. 

Gurfinkel: Przecież powie- 
dział pan właśnie, że pan szu- 
ka zwierzęcia. 

Fiodor: Komunista obawia 
się człowieka w sobie, jak oba- 
wiamty się zwierzęcia. Podświa 
domość nazywa on zoologją. 
Ja natomiast oświadczam, że 
człowiek jest również jednym 
z rozdziałów zoologji. Chcę te- 
go dowieść. Chcę wziąć na sie- 
bie podświadomość komuni- 
sty. Chcę stać się jego snem i 
jego zoologją. 

Gurflnkel: Jego drugiem ja? 

Fiodor: Tak. Chcę się stać 
drugiem ja komunisty. 

Gurfinkel; Czy pan to myśli 
w przenośni? 

Fiodor: Nie! Bezrobocie! 

Gurfinkel: Bezpłatnie? 


Że żona go zdra- 


Fiodor: 
mścić, 

Gurfinkel: Na kim? 

Fiodor: Na przewodniczą- 
cym komisji, która mnie zredu 
kowała. Na komuniście, który 
nazywa się Modestus Sand. 

Gurfinkel: Kto? To mój zna- 
jomy. 


Tak, aby się ze- 


Fiodor: Chcę mu zapropono- 
wać pewien interes, 

Gurfinkel: Jaki interes? 

Fiodor: Oto. jest. (Wjymuje 
z kieszeni jakiś papier, czyta). 
„Ja, Modestus Sand, członek 
partji, przewodniczący komisji 
dla oczyszczania urzędów, na- 
leżących do związków zawodo 


Fiodor: Wiem, Czy wie pan| wych przemysłu poligraficzne- 


także, że żona go zdradziła? 
Gurfinkel: Wiem. 


igo, słuchacz akademji komuni- 


stycznej, zostałem opanowany 


Fiodor; Wypędził ją. Poszła| przez zazdrość. Chcę zabić czło 


do innego, To się stało przed- 
wczoraj, 

Gurfinkel: Skąd pan wie o 
tem? 

Fiodor: Przyczynia się do te 
go zawód żebraka. Żebrak stoi 
w aptece i słyszy, co mówi ob- 
cy człowiek w celi automatu 
telefonicznego. Żebrak spędza 
noce w obcych sieniach. Dziś 
rano żebrak przyszedł do do- 
mu Modestusa Sanda i sąsiedzi 
powiedzieli żebrakowi, że Mo- 
destus Sand, komunista, podoh 
no płakał w nocy i krzyczał 
we śnie. 

Gurfinkel: 
człowiek? 

Fiador: 
dres. 

Guriinkel: 
właściwie od niego? 


Gdzie jest (en 


wieka, który zabrał mi moją 
żonę. Jestem komunistą i wo- 
bec tego nie mam prawa popeł 
niać czynów natury zoologicz- 
nej Z tego względu zwracam 
się do żebraka Fiodora Mickie- 
wicza, bezpartyjnego, którego 
wyrzuciłem ze społeczeństwa. 
Od dnia dzisiejszego Fiodor 
Mickiewicz jest mojem dru- 
giem ja, moim sobowtórem, 
moim bratem. Przenoszę nań 
prawo działania za mnie we 
wszystkich wypadkach, w któ- 
rych ja, jako komunista, je- 
stem zmuszony trzymać się w 
ryzach rozumu. Wszelkie różni 
ce deklaruję, jako nieistniejące, 


Zostawił pański a-|nazwiska jako wspólne, Fiodo- 


rowi Miekiewiczowi wolno od 


A co pan chcejtej chwili używać nazwiska Mo 


muję niniejszem prawo nazy: 
wania siebie Fiodor Mickie- 
wicz*. To wszystko. Tu jest 
miejsce na podpis. 

Gurfinkel: Cóż mam na to 
powiedzieć? Niech się pan u- 
biera. Czego pan tu wysiaduje? 
(Wskazuje dłonią na parawan). 
Proszę tam. 

(Fiodor zbiera 
idzie za parawan). 

Gurfinkel: A więc miłość do 
kobiety jest zoologją? 

Fiocor (za parawnem): Tak. 
Zwierzęta są lubieżne, nprz. 
małpy. 

Gurflnkel: A głoszenie haseł 
zbratania całego śiwata — ko- 
munizm jest także zoologją? 

Fiodor (za parawanem): Tak. 
Zwierzęta są kolektywne 
mrówki. 

Gurfinkel: A iakiem zwierzę- 
ciem jest pan? Żmiją? 

Fiodor (za parawanem): 
jestem człowiekiem. 

Gurflnkel: A ja? 

Fiodor (za parawanem): Pa- 
pugą. 

Gurfinkel; Głośniej, ja źle 
słyszę. (Pukanie do drzwi). Kto 
tam? Nie mogę nikogo wpu- 
ścić, mam godzinę przyjęć. 

Głos Modestusa Sanda; To ja 


swe rzeczy i 


Ja 


destus Sand, podobnie ja otrzy| Modestus Sand. 


PANOPTICUM 


matołkowatym farmerom w Londynie? 


bie go na rozmowę w jakimśjon tego, co ma rzeczywiście do 


podobnie, aby się dowiedzieć, 
czy Tomlison przetrzymał wizy 
tę w Chicago bez szkodliwych 
konsekwencji, jak przypuszcza 
Beaverbrooka „Daily Express“. 

Wśród innych wybitnych zja 
wisk w tem żywem panopti- 
cum, znajdujemy dramaturga 
Johna van Drutena; Alfreda 
Noyesa, do ubiegłego roku ofi- 
cjalńego poeta laureatus (tytuł 
nadaje w Anglji nie sukces, a 
król); poeta Humbert Wolfe, 
Henry S. Salt, przyjaciel Ber- 
narda Shawa; Hugh Walpole, 
współczesny nowelista; Walter 
de la Mare, dobry poeta i mniej 
dobry epik; a jako doskonałe 
okazy H. G. Wells i Somerset 
Maugham. Z tymi. wszystkimi 
współczesnymi stawał już nasz 
młodzieniec czołobitnic oko w 
oko. 

Najlepsze stosunki łączą go 
widocznie z Georgem Moorem, 
którego nawet odwiedzał wielo 
krotnie. Dość zręcznie wy£ry* 
wa on tutaj swój atut młodości 
w stosunku do irlandzkiego no 
welisty którego 80 lat życia czy 
ni naogół bezbronnym: »„Mia- 
tem okazję bywać na posiedze- 
niach parlametnu', poleca sie- 
bie dalej „i spożyć z jednym z 
posłów obiad w sali jadalnej". 


Widocznie apetvty młodzieńca 
sięgają do kabz plantatorów. A 
może wydaje mu się, że Gals- 
worthy, czy Wells, czy ktoknl- 
wiek inny z dość starannie ze- 
stawianej listy „przedstawicieli 
angielskiego życia intelektual- 
nego demonstrować będzie swn 
ją osobę dla człowieka, którv 
go nie nie obchodzi, tylko dla: 


tego, że ten człowiek przyrzek! | 


opłacić za innego podróż | 
Virginii do Londynu? Kto chce 
zajrzeć do ich mózgów, zamiast 
do ich buduarów i sypialni, 
ten powinien pójść do księgar- 
ni. Ich dobra doczesne składa- 
ja się z maszyny do pisania i 
tantjem autorskich, a olimpii- 
ska glorja ich polega na posia- 
danej jeszcze fantazji włóczęgi 
ze szlaku. Aksamitny beret Ry- 


sarda Wagnera jest zakurzoną | BB 


pozą. Roboczem ubraniem Ber- 

narda Shawa jest kostjum ką 

pielowy. Kto chce zobaczyć So- 
merset Maughama, kosmopoli-| 
tę wśród pisarzy, ten nie po- 
winien chodzić do jego pałacu 
w Londynie, bowiem tam mie- 
szka tylko jego żona. Ale może 
znajdzie go gdzieś na przedmie 
Ściu Paryża, w ciaspej uliczce”, 
wśród 
dzieci. A jeśli się wreszcie zdy- 


zagrożonych gruźlicą | laureata nagrody Nobla, 


nędznym pokoiku 


od podwć- | powiedzenia, 


To pisze. Reszta 


rzą, to jeszcze sprawa nie jest| pisarzy nosi sportowe ubrania 
załatwiona. Bowiem nie mówiji gra w golfa W Anglji tak sa- 


Pomnik Roszeggera 


znakomitego pisarza austrjackiego, 
zostamie 
niędługo odsłonięty w Grasa. 


gotówkodawcę 


mo, jak w Ameryce. 

Jeśli ten młodzieniec z mia- 
sta Marion w stanie Virginia 
mówił prawdę, to musiałby 
wiedzieć, że skonstruowane z 
mozołem w prowincjonalnej 
gazetce złudzenia rozprysną się 
w Londynie, jak bańka mydla- 
na. Chyba, że zarazi on swego 
swoim literas 
kim bizantynizmem i ten o- 
ślepnie, tak samo, jak on, Ale 
jeśli mu nie chmdzi ani o litera- 
turę, ani o katedry i kościoły, 
a jedynie o zdobycie zapomo- 
cą tricku taniej podróży do 
Tondynu, to trzeba przyznać, 
że wpadł on na lepszy pomysł, 


|niż wielkie biuro podróży Cgo- 


ka w czasie całego swego ist- 
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Gurfinkel: Cóż mam powie- 
dzieć? Niech pan wejdzie. 

Sand (wchodzi): Wyjeżdżam 
jutro. Niech mi pan pozwoli 
przenocować u pana. 

Gurfinkel; Niech pan nie bẹ- 
dzie warjatem, Sand. Poprostu 
wstyd na pana spojrzeć. Niema 
jej? Uciekła? Niech ją djabli 
wezmą. Prostytutka. 

Sand: Niech mi pau pomoże. 

Gurfinkel: Dam panu po 
łbie. Gdzie są pańskie rzeczy? 
Pański kufer. Czy mam pann 
może dać moje skarpetki? A 
może i prześcieradła? 

Sand: Nie mogę żyć bez niej. 

Gurfinkel: Niech pan to po- 
wie zupełnie głośno. Przecież 
pan jedzie jutro, prawda? Do- 
kąd? Do fabryki? Doskonale, 
Przyjedzie pan tam i zwoła ^- 
gólne zebranie; w dymie i sa- 
dzy, pośród robotników, któ- 
rych oczy pękają z gorąca, sły 
szy pan? — którym z wysiłku 
pękają płuca, serce i nerki — 
tam będzie pan proklamował: 
wszystko jest nonsensem, towa 
rzysze. Węgiel jest nonsensem. 
Żelazo --- nonsens. Przełama- 
nie frontu? Cóż to znaczv nrze 
łamanie frontu? Ja mogę o tem 
coś powiedzieć... „Towarzysze, 
Przerwanie frontu w rozbudo- 
wie socjalistycznej jest prze» 
cież tylko błahostką w poró: 
wnaniu do przerwania, którego 
doznał towarzysz Sand na 
swym froncie miłosnym. 

Sand: A więc jestem złym 
komunistą ? 

Gurfinkel: 
pą. 

Sand: Jeżeli pan jest leka: 
rzem, niech mnie pan wyleczy. 
Niech mnie pan zahypnoty 
zuje. 

Gurfinkel: Doskonale. Na: 
prowadza mńhie pan na myśl. 
Komunista chce być pożytccz- 
nym dla nauki. Ma pan rację. 
Sand, Nie powinien się pan za- 
hijać, innego również nie. Mo- 
że pan jednak nczynić z siebie 
ofgiarę dla wiedzy. 

Sand: Zgadzam się. 

Gurfinkel: Mów pan głośniej. 
Zgadza się pan? Tak? Dosko- 
nale. Proszę bardzo... Do Su- 
chum. Do farmy hodowlanej. 
Do zoologji... Napiszę list do 
profesora: „Modestus Sand 
idzie do hodowli małp. Wydo- 
bądźcie jego nasienie. Zbieraj- 
cie nasienie Modestusa Sanda. 
On jeszcze nie dojřteł, aby 
płodzić gołych ludzi. Chwilowo 
niech pomaga płolzić owłosio 
nych. 

(Fiodor wychodzi z za para: 
wanu). 

Sand; Kto to jest? 

Gurfinkel: Nie: wiem ŽeŁtak 
Diogenes. Kant.. Cóż ia wiem? 
Drugie ja! 

Sand; Co? 

Gurfinkel; Drugie ja! 

Sand: Czyje? 

Fiodor: Twoje! 


Jesteś pan mał- 


4 


Prof. dr. AUGUST 
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FOREL 


Przed kilkoma niami doniosły pisma o Śmierci wielkiego 
uczonego, prof. dr, A. Forela, Poniżej podajemy Jw 


wyjątki jego Alaia cą odczytu, wygłoszonego na 
narodowym Kongresie antygloholowym w r. 1905. 


X. między- 
Kwestje 


w nim poruszone, mimo upływu ćwierćwiecza, nic nie straciły 


ną swej aktualności, 


Celem życia płciowego jest 
uzymanie gatunku. W tym 
kierunku człowiek nie różni się 
niczem od innych istot żyją 


cych. Prawa utrwalenia 
gatunku są tu takie 
same, co u innych zwierząt 


wyższych. Każda jedna grupa 
rwierząt ma pewne właściwo- 
ści. Taką właściwością człowie 
ka jest brak zupełny  określo- 
nej pory godowej. Poza tem 
widzimy u człowieka dwie 
formy osobników: samicę i 
samca; każdy przedstawiciel 
ma inny rodzaj elementów 
płciowych, połączenie których 
przez tak zwaną  konjugację 
daje nową istotą żywą. 

Z całego procesu rozpładnia- 
nia jasno wynika, że odziedzi- 
czone właściwości, jak również 
zdrowie przyrodzone osobnika 
zależą w pierwszym rzędzie od 
własności chromatyny obu ko- 
mórek meskiej i żeńskiej. 
(Chromatyna jest to bardzo wa 
` tma substancja jądra jaja i ja- 
dra plemnika). 

Odpowiednie więc komórki, 
które się połączyły dla wytwo- 
raenia danego osobnika zawie- 
rają energję jego całej osobo- 
wości, a więc jego umysłu, du- 
szy, wreszcie całego ciała. Z 
drugiej jednak strony własno- 
%ci komórek rozrodczych zale- 
ža od własności ogólnych ojca 
i matki, a łakże ich przodków. 
Wiadomo, iż nieraz rodzeństwo 
jest do siebie niepodobne. 


E 4 (Redakcja). 
Już z tego samego faktu 
wnioskować możemy, że ko- 


mórki rozrodcze rodziców Za- 
wierają charaktery przodków 
w różnym stopniu pomieszane, 
tak że tworzyć się mogą różne 
komhinacje, dzieci mogą być 
szczególnie podobne do jakie- 
goś dziadka ze strony matki, 
lub babki z linji ojecowskiej. 


Największe jednak zmiany 
zachodzą wskutek połączenia 
się kombinacji dwuch różnych, 
zawartych w komórkach roz- 
rodczych, męskiej i żeńskiej; 
zauważyć przytem należy, że 
złe połączenia giną, a utrzymu- 
ją się tylko dobre, Odpowiada 
to doborowi płciowemu Darwi- 
na, 


Niestety człowiek, powodo- 
wany najróżnorodniejszemi 
przesądami, stara się najgorsze 
produkta rozrodcze utrzymać, 
a najlepsze — zabić, lub uczy- 
nić niepłodnymi. Dla wyżej bo 
wiem przytoczonych powodów 
zdawałoby się być rzeczą jasną, 
Że każdy rodzaj istot żyjących 
starać się powinien usilnie tyl- 
ko najsilniejsze komórki roz- 
rodcze łączyć z sobą tak, aby 
potomkowie we wszystkiech 
dziedzinach byli dzielniejsi od 
przodków, 


Nasza powierzchowna kultn- 
ra, powstała dzięki usilnej pra- 
cy naszych przodków, oślepia 
nas i każe nam uważać się za 
lepszych i zdolniejszych od 


Rakiety ze spadochronami 


kryjące instrumenty i aparaty, umożliwiają przeprowadzanie badań 
naukowych w stratosferze bez udziału człowieka, 


„GŁÓŚ PORANNY” 


otrzymać można eodzien- 
nie rano na wszystkich 
letniskach w okolicy 


Inowłodza i Teofilowa 
w sklepach p. Lewenberga 


łatwo znajdzie ten kto ukończy 
kurs buchalterji pod kierownic 
twem ratynownnego pedagoga. Spe 
cjhdny Kurs buchalter bankowej 
i techniki biurowej Wiadomość 
w admirństmacj; „Głosu Poranne- 
go“ lub na miejscu Kilińskiego 60 


tamtych. Nasza współczesna 
znajomość radja, telefonu, elek 
tryczności, promieni Roentge- 
na i t, p, nie jest skutkiem lep- 
szej jakości zarodków naszej 
generacji, lub wrodzonej mą- 
drości osobnika, lecz opiera się 
na pracy wiekowej, usilmej na 
szych przodków, zachowanej 
dla nas w encyklopedjach, a z 
której my czerpiemy owoce. 
My niszczymy tylko odziedzi- 
czone zapasy duchowe j 7 sałą 
bezczelnością pozwalamy spa- 
dać dziedzicznej wartości osob 
nika, gd” wystawiamy nasze 
pokolenie na wrodzone choro- 
by i ułomności i staramy się 
potem te nieudolne płody na 


Nie zaprzeczam, że mała daw- 
ka alkoholu może być dla po- 
szczególnego osobniką nieszko- 
dliwa, lecz musi być absolut- 
nie minimalna i nie często po- 
wtarzana. Ponieważ jednak za 
życie substancji odurzającej 
wywołuje potrzebę powtórze- 
nia i budzi nałóg, niema inne 
| go środka dla uniknięcia tego, 
jak tylko zupeme usunięcie 
fzwyczaju używania narkoty- 
ków. Alkohol działa niszcząeo 
na nasze pokolenie dwoma spo 
sobami: przez zatruwanie  za- 
rodków i przez zatrucie osobni 
ka. Na żyjących pijakach czy 
pijaczkach nie można stwier- 
dzić jak alkohol zatruwa ple- 


sze najwyższą sztuką medycy-i mniki męskie i jaja w jajniku 


ny utrzymywać przy życiu, aże 
by one znowu największą ilość 
wyrodków spłodzić mogły. Je- 
dnocześnie najdzielniejszych 
wysyłamy na wojny jako mię- 
so armatnie, lub przeciążamy 
pracą tak, że sił swych już nie 
mogą potomstwu przekazać. A 
kiedy najgorszy towar ludzki 
wyprodukował już tysiące xdio 
tów, zbrodniarzy, suchotni- 
ków, ułomnych, wtedy budu 
jemy zakłady dla umysłowo - 
chorych, epileptyków, sanato- 
rja, domy poprawy, lub przy- 
tułki, by te nieszczęśliwe pło 
dy  zwyrodniałcych rodziców 
naszym kosztem utrzymywać. 


Gdzie leży źródło zła? Jest 
ich kilka. O jednem wspomnia 
łem. Jest to nasz bezmyślny do 
bór płciowy.  Zręezni, zdolni, 
silni, powinni się rozmnażać; 


słabi, niedołęźni, źli i głupi 
wcale ne, średni — umiarko- 
wanie, 


Poza tem największem nis- 
szczęściem jest zatruwanie ele- 
mentów rozrodczych t. zw. tru 
ciznami plasmatycznerni, pobie 
ranemi nałogowo, a które prze: 
siąkają całe ciało, niszcząc nie 
postrzeżenie komórki rozrod- 
cze. To eo zagraża komórk m 
rozsadczym, zmienia ich dzie- 
dziczną pamięć i wywiera 
zgubny wpływ na całe pokolz. 
nie danego osobnika. 


W naszej zachodniej kultu- 
rze alkohol jest jedynym ogól- 
nie używanym środkiem odu: 
rzałiacym wśród  niebezpiecz- 
nych trucizn. Konsumeja jego 
pochłania olbrzymie sumy, ma 
nawet całą historję w poezji i 
religji, a w obronie jej walczą 
interes pieniężny, tradycja i 
przesąd. Tylko trucizny odurza 
jące moga zdobyć tak wielką 
potęgę społeczną. Odurzając bo 
wiem umysł dają mu miłe złu- 
dzenie; zdają się być najwię- 
kszem dobrodziejstwem, bo po 
zwalają mu na chwilę zapo- 
mnieć o rzeczywistości z iej 
nieustannemi walkami dostar- 
czają uczuć błogich. 

Człowiek  znarkotynizowany 
czuje się często silnym i zdol- 
nym, nastrój jego jest podnio- 
sły, W rzeczywistości jest on 
słaby 4 Biezdolgy do niczese- 


kobiety. 


Cała aryjska rasa cierpi w 
mniejszym lub większym stop- 
niu aa chroniczny glkoholizm. 
Zatrucie alkoholem robi czło- 


wieka ryzykownym, niezastana 


„|cześnie osłabia jego moc płcin- 


wą. 

Świetnie wyraził się Szeks- 
pir: 

„Pijaństwo podnieca zaloty 
i jednocześnie osłabia je, Ono 
wzmacnia pożądanie, a osłabia 
czyn (Makbet). 


Alkohol podnosi chęć do za- 
lotów i mierozważnych stosun- 
ków płciowych, a jednocześnie 
obniża zdolność życia płciowe- 
go. Skutki tego są następują- 
ce: zwiększenie się ilości cho- 
rób wenerycznych, wydawanie 
na świat potomków o małej 
wartości. wzmożenie prostytu- 
cji, wzrost zbrodni na tle płcio- 


wem, awantury ze zwierzęcemi 


dla przyszłości rasy: 


wiającym się, brutalnym, jedn 
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szycie płciowe 


1) zmniejszenie liczby uro- 
dzim, uszczuplenie potomstwa. 
Narody pijące kurczą się w 
stosunku do trzeźwych, 

2) Osobniki są do życia nie- 
przygotowane. Ci, którzy da- 
wniej pili umiarkowanie, przy- 
znają się, że ich dzielność 
wzrosła niepomiernie od chwi- 
li powstrzymania się od alko- 
holu, 

3) Blastoforyczne zwyrodnie 
nie rasy. 

Może nie dziś i nie jutro, ale 
za 50, czy 100 lat napewno 
przegramy stawkę życiową, je- 
żeli nie wyzyskamy wszystkich 
środków obrony. Ponieważ nie 
możemy zmieńić naszych móz- 
gów, ani do gruntu odnowić 
naszej rasy, to pozostają te 
środki, które powstrzymać nas 
mogą od zwyrodnienia. Takim 
jest walka ze zwyrodnieniem 
obyczajów, a więc przedewszy- 
stkiem z alkoholizmem i inne- 
mi truciznami, a dalej walka z 
kultem złotego cielca. Cały u- 
strój kapitalistyczny musi u- 
stąpić przed stowarzyszeniami 
(kooperatyzmem). Człowiek nie 
powinien wyzyskiwać pracv in 
nego. Wszystkie siły państwa 
powinny być skierowane w kie 
runku wychowania narodu w 


trzeźwości i pracy, kłóre go 
uodpornią, 
Moglibyśmy się pod tym 


względem wiele nauczyć od Ja 
ponji, a od muzułmanów po- 
winniśmy przyjąć zakaz picia 
alkoholu, Wtedy tylko mogli- 
byśmy śmiało patrzeć w przy- 
szłość. 

Oby lekarze i ci, którzy kie 
rują nawami państw, przyszli 
jaknajrychlej do tego wniosku 
i wzięli się usilnie do pracy w 
tynt kierunku. 

(Opracował AL B.). 


Szkoła: przyszłych milionerów 


Bank Angielski łącznie z ma 
gnatami handlu i przemysłu 
brytyjskiego finansuje szcze- 
gólnego rodzaju imprezę pod 
postacią szkoły dla miljone- 
rów w Londynie, która już z 
początkiem bieżącego roku 
szkolnego zostanie otwarta. 


Od szeregu lat naczelne wła- 
dze bankowe oraz przedstawi- 
ciele firm handlowych i zakła- 
dów przemysłowych w Anglji 
debatowali nad koniecznością 
odpowiedniego przygotowania 
zastępu młodzieży na przy- 
szłych „królów“ handlu, prze- 
mysłu i bankowości brytyj- 
skiej. Rezultatem narad w tej 
sprawie jest właśnie założenie 
szkoły. Umożliwić ma ona mło 
dzieńcom najbardziej uzdolnio 
nym osiągnięcie po ich chlub- 
nem ukończeniu najwyższych 
kierowniczych w 
świecie bankowym,  handlo- 
wym i przemysłowym. Na 
wybór kandydatów do rzeczo- 


nie będzie miała 


scenami zazdrości, rozluźnienie 
związków małżeńskich. 

A skutki, wynikające stąd 
stanowisk 


nei szkoły 


wpływu kwestja ich pochodze- 
nia, majątku czy stanowiska 
społecznego ich rodziców. De- 
cydować tu będą wyłącznie o- 
sobiste zdolności. 


Szkoła stanowić będzie sek- 
cję „londyńskiej szkoły ekono- 
micznej*. Wykłady będą prze- 
ważnie oparte na doświadcze- 
niach praktycznych. Wobec te- 
go, że handel, bankowość j 
przemysł wymagają do kiero- 
wania niemi jednostek o szero- 
kich horyzontach myślowych, 
intuicji i zdolności szybkiego 0- 
rjentowania się, program szko- 
ły został opracowany z wwzglę 
dnieniem ogólnego przygotowa 
nia i z wykluczeniem specjali- 
zacji. Liczba uczniów ograni: 
czona została do trzydziestu. 
Wyboru ich z pośród zastępu 
kandydatów dokona komitet, 
składający się z przedstawicieli 
świata akademickiego i delega- 
tów firm, które sfinansowały 
„szkoły przyszłych miljards- 
rów 


